
CZAR BYL: kiedy 
_dowiemy się 
całej prawdy? 

Zgromadzenie Narodów' pod hasłem "Czarnobyl~ 
ski szlak", które 'odbyło się pod koniec ubiegłego 
roku w stoli'Cy Białoruskiej SRR - Mińsku, zwróci
ło się do Zjazdu Deputowanych Ludowych ZSRR z 
żąd.aniem powołania parlamentarnej komisji, która 
zbadałaby winę osób odpowiedzialnych za stworze
nie sztucznej tajności wokół awarii w Czarnobyl
skiej EA, za przemilczanie prawdziwego stanu rze
czy i niepodejmowanie odpowiednich działań w celu 
uchronienia ludności od zgubnych działań promie
niowania w pierwszych miesiącach po katastrofie i 
w późniejszym okresie ... 

W ZGROMADZENIU, któ
re zostało zorganizowa-
ne prze2: Białoruski 

Front Narodowy. uezestni-
. czyli uC2:eni z Moskwy, Miń
ska I Kijowa, mieszkańcy 
nawiedzonych katastrofą re
jonów, przedstawiciele fron
tów narodowych, ruchów e
kologicznych oraz komitetów 
czarnobylskich 2: siedmiu re
publik związkowYch: Biało
rusi. Ukrainy, Rosji, Litwy. 
Łotwy, Estonii i Mołdawii. 
PrzedstaWione tu naukowe 
dane I relacje ludzi z po
szkodowanych przez kata
strofę rej<mów, nie pozosta
wiały żadnych wątpliwości co 
do tego, że prawd2:iwe na-
stępstwa Czarnobyla są o 

. wiele groźniejsze, niż twier
dzi się oficjalnie. 

W efekcie wybuchu reakto
ra wydostało się do atmosfe
ry nie 3,5 procent substancji 
radioaktywnych, jak podano 
oficjalnie, lecz kilka razy 
więcej uważają białoru
scy uczeni Aleksander Łycko 
i Michaił Malko, opierający 
się na własnych badaniach i 
pomiarach oraz na ocenach 
Innych specjalistów - w tym 
l 2:agranicznYch. 
Główne uderzenie radio-

aktywne, jak jut jest wszy
stkim wiadomo - około 70 
procent wyrzuconych sub
stancji radioaktywnych - 0-
siadło na Białorusi, a w 
szczególności w obwodach: 
gomelskim I mogilewsklm. 
Niebezpiecznie zanieczysz-
C2:ona została jedna piąta re
publi)d, na terenie której ży
je około pół miliona osób. 
Jednakże w pierwszych mie
siącach po awarii pn.esiedlo
no stąd zaledwie 25 tysięcy 
osób z najniebezpieczniej
szych rejonów. Dotychczas 

- dziesiątki tysięcy mies2:lmń
ców już czwarty rok zmuszo
ne są tyć tam, gooie nie 
wolno, gdzie powierzchniowe 
zanieczyszczenie radioaktyw
ne - jak podkreślił członek 
- korespondent Białoruskiej 
Akademii Nauk Wasilij Nie
filerienko - przewyższa na
wet normy be2:pleczeństwa u
stalone np. dla pracowników 
·elektrownl atomowych. Naj
suasmiejsz.ą rzeczą jest to, że 
na tych terenach tyje 63 ty
siące dzieci, spośród których 
36 tysięCY jest w wieku 
przedszkolnym. Nadal tu· pro
dukuje się zbote, mleko ł 
mięso. Prawie przez trzy la
ta po katastrofie ludność u
trzymywana była w stanie 
pełnej _nieświadomości, bo
wiem dane o napromieniowa
niu utrzymywane były w ścl
słej tajemnicy. Dopiero w lu
tym 1989 roku, pod naci
skiem opinii publicznej, 0-
publikowano mapę sytuacji 
radiacyjnej na terytorium 
Białorusi, zawierającą bardzo 
ogólne dane. Pełnej l dokład
nej InfQrmacjl nie ma do 
dnia dzisiejszego. 

Kulminacyjnym punktem 
Zgromadzenia Narodów bylo 
pc siedzenie "Społecznego K?-

legi um Ludowego Trybuna
łu", do którego zaproszono 
deputowanych ludowych 
ZSRR Wasilija Bykowa 
A.Jesia Adamowicza oraz 
znanych uczonych, przedsta
wicieli kośdołÓw I liderów 
niezależnych ruchów Bia
łorUsi i innych ifepubJi.k. 
Przez pięć godzil!1 wystę-
powali ~iadkówie lu-
dzie, którzy przyjechali ze 
skażonych rejonów I' którzy 
po ra2: pierwszy otrzymali 
możliwość publicznego wypo
wiedzenia się na temat wła
snych nieszczęść. 

Obecnie władze· Białorusi 
starają· się podejmować ener
giczne środki w celu napra
wienia błędów. Rada Naj-
wyższa republiki przyjęła 
program likwidacji na-
stępstw Czarnobyla. W ciągu 
dwóch lat planuje się prze
siedlić ludzi· ze skażonych re
jonów i 2:organizować facho
wą pomoc medyczną dla tych 
wszystkich, którzy ucierpieli 
W wyniku awarU. Według 
wstępnych danych szacunko
wych rządu republiki, na ten 
cel potrreba minimum 17 mi~ 
lIardów rubli, których... nie~ 
stety republika nie posiada. 
Czy otr2:yma je ze związko-
weg{) budtetu? Republikań-
ski program rozpatrywany 
był prrez Radę Najwyższą 
ZSRR i został jedynie "za-
akceptowany". Zadnej kon
kretnej decyzji w tej sprawie 
parlaJinent, jak dotyehozaS, 
nie podjął. Wśród mieszkal'l
c6w Białorusi takie stanowi
sko wywołałO bardzo nega
tywne reakcje. I nie ma się 
co temu dziwić, przecież 
sprawa dotyczy przyszłości 
narodu. 

W deklaracji przyjętej 
przez .zgrom.a<lze.nie m.in. 
stwierdzono, że organy zwią2:
kowe mają obowiązek w 

'pełnym stopnius!rompenso
wać republikom i Ich oby
watelom wszelkie straty po
niesione w wyniku Czarnoby-
la. Zgromadzenie zwróciło 
si~ równlet do wszystkich 
narodów świata z apelem o 
pomoc w tym nieszczęściu. 
,'prosimy, pomóicle nam 
pudyc" - czytamy m. in. w 
dokumencie. Na obszarach 
dotkniętych katastrofą braku-' 
je wykwalifikowanej kadry 
medycznej, radiologów, apa
ratury diagnostycznej i do
zymetrycznej orali lekarstw. 
Dzieciom i dorosłym ze ska-
żonych rejonów niezbędne 
jest systematyczne sanato-
ryjne leczenie l kuracje ... 
"Będziemy wdzięczni za kai
dą materialną i moralną po
moc, bowiem bez .poparcia 
całego społeczeństwa świata. 
nie uda nam się uratować od 
Jądrowej d'Żumy Czarnobyla" 
- piszą w deklaracji ucze
stnicy zgromadzenia. 

IGOR GIERMIElilCZUK 
(APN) 

Wkrótce o atOlpn!u ska.żenia 'VI' Przemy\sldem. 
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- Jak Pa.nł trafiła do Kaaach-
stanu i na Sybcrię pytać nie 
będęw. 

- l słuszlllie. Musiałabym sif: 
po.wlarzać, chOOby po paiI1JU By
slnyckiJm, bo wszys.t.ko typowe: 
13 kwiet·rui<a 1940 roku, zsyłka ca.
lej rod'1.ii:ny (bo męża bra.! był 
0nce<r-em), b,Y'dlęce wagony, mio
sią:c j.amdy, chorooy, wszy. 

- Dokucza.ły? 
- W drrodze i na zes.l·aniu. 

Nas j.ad'ly, ale Karul>Chów jeszCZE' 
ba·rdue<j. NLe lIIwierzy Pan, ale 
talk bY'wało: siada Kazaszka na 
uiicy. wyła'Puje ws>zy gdzieś zza 
pallllLchy, roz.~yza je., wysysa, bo 
to przede;!; je.j k:rew. Res-z.lę cis
ka w pi,ach. 

- Rozumiem nędzę 1 ponie
wierkę zesłańców polskIch, ale 
czyżby aż tak źle żyło się rów

. nież rodowitym mieszkańcom Ka
zachstanu? 

- Było Jan llIi~o l.epiej. miclt 
naprzy'kład ka'>owy. ade mi.es1Jka. 
Li, jak my, w ziemi34'bkacb bu.do
wao.yoh s p!a.tów dam1ny ~-

ni.a,ne.j wjllrobi!Oln.ą gliną Joub ,2'iB
mi.ą. Pracowałam nawet przy bu
dowJe taJk'lCh "do:nów". Ale nie 
tylko - również przy zbieran.i\l 
"zAotego opal'u" C2yJU bi"dlię<eegQ 

z "sybiraczką" 
HELENĄ JELONEK 
lu..;n.a. Wyrabia·lo się z ni~go bry
kiety, suszyło na sbońeu, maga
zymowało. Bez tego by nd-e prze.. 
tr1W.ał z.iJmy. Lasów tam nie było. 
Późmiei, by żyć, krard'lann. W tym 
rejoocn,ie, gdzie IDI!1Ji.e wY1WJezi()Il:() • 
d<t.ewruiane domy mieli tyLko U
kraińey i Rosjanie ze 7lIyłek c~ 
sld-ch do AzJi Sredniej i lat my
cW-e&lyoh w ramacil 5taJ.~"81clej 
waillkll. z kułaokMni. 

Cena 600 zł 

_ Powiedziała Paul: "kradłam. 
by żyć?" ... 

- N~ tyLko kradłam., l~ 
takie haruj,jowal.anl. 

- Nie bala sIę Pilni? 
- Bałam. Za kradzież 7 lat, 

za han.de<l tylsż samO, nawcl za 
jawę na wagonie towarowym 
gJr01li'ł rok. Ale co było robić? 
l'!ż wyjech.ał 2: aJ"ffilią AJn.:jersa 

do kanu, a ja ws-t·alam ?; ~ 
nym dziookiem. Tru-chla!.a:m na 
myśl - co stanie się z syne;m 
I'ldy mnie zamk'l1ą, Mo sit: nilm 
zaopie<k>uje? 

- A tak konkretnie - co P~nl 
kradła i czym handlowała? 

- Po pierwsze, to tam wszys.cy 
m8JclilL Polacy, RosjMlie., Ukradń. 
cy, Kazachow~e. Ni~m-cy... I co 
waż.ne - nikt me sypał. Co kra.
(Uam? Na pnY'kład: g,U() sif: .nocą 
z workliem i sierpem w soŁ-ep i 
obcinało kłosypszenky, - potem 
m1ÓCMO się j.e lcijem na ubi.te-j 
ziemi I było co jeść. Na.dwyżkl 

(Ciąg dalszy na str. 6) 



z 

la wnioskienl o Order 
Virtuti Militari dla Przemyśla 

PrzedstawIając - w poprzednim numerze ,,2p" - partie" 
instytucje i organizacje społecz.ne, które poparły wystąpie-' 
nie Kola Stowarzyszenia ZOlnlerzy AK i Studium Walk: 
Niepodległościowych w Przemyślu do prezydenta RP z 
wnioskiem o odznaczenię· tego miasta ORDEREM VIRTUTI 
MILITARI, pomin~liśmy Zarząd Wojewódzki ZBoWiD oraz 
działające przy nim Srodowisko Synów Pułku, za co ser-· 
decznie przepraszamy. Ponadto Informujemy, źe ~woje po
parcie dla inicjatywy zgłosiły także: Prez,>dium WJtN, WG
,Jewód'.Óle Porozumienie Związków Zawodowych, Komenda 
Chorągwi ZHP ł ZW Ligi Obrony Kraju. 

11 SnCZNIA 

. ó() W. ~q.lc Muzym~l w Lu
h!aeww:l.c . wl'gaJliwwan() wieaur 
lroIę<I .. Dzieci - dzic.ciom RUIDU-
001", Zebnm.() 39 tY8 .. zł. 

. <> W Przemyślu, .. na terenie 
budowy prowadz'OIlej pr.z.e:l Hze
azowsJtie Przedsiębiorstw<>· Bu
dow1riictowa Pr:z.emysłQwego, spaoli
lo ssę l i barakow<>zów. Straty 
uacuje .s~ na oOokclQ 40 mU'Il zł. 

<> W SJ{cłQt;zowie (gm. Radym-
00) spaliła się stOO<lła oraz zna~
dująey . się w niej sprzęt rolnl
C%J1 - z dyme.m poszl()ok<>ao 
20 mln zł. Na,wmia~t w Narolu, 
'VI t80mtejs.zych ZRP .,Igl(}()lpOl", 
spł<męro s'teflta słomy psze'Illcznej 
e wartości ponad 20 mln zł. 

1% STYCZNIA 

-o Teg() dmia slrońJCzyro się 
pr.zynaj.nmiej f-oo:ma.Jnie - l'<lZ
bkie rucbu ludowego w PIze~ 
royskiem. Powołano wsp61'rre 
20-()6000we Pr~zydium Zarzą.<Ju 
Wojewód:z.kiegQ Po1skiego Siron
nldwa Ludowego, w MÓl'ego 
skład w~Ii dziaJaeze PSL "Od
rod2e'llie", PSL I PSL .,Solidar
ność". Prezesem ZW PSL wy
bra,no . posła na Sejm, cuon;ka 
NKW PSL "Odr<rdzenie", Zbig
nrewa Mierzwę. Wkeprezesami 
Z<>6tali Fra,ocLszek Cz,arnieeki, 
Stanisław Sieezka i'Adaoo '~cza. 
W marcu br. przewidywallly jest 
Zjaz.d Wojewódz-ki PSL. 

<> Slertesz, w gminie Kańc:DUga, 
óolączyła 00 gr()na wi>osck, k>tóre 
.mają j.nstalacje gn.wwe. Miesz
luIńcy w gotówee i robocii.nie 
dali 75 mln zł, pailStwo d<>łożyro 
18,5 i... 370 goop.o.OOl'stw ma gaz. 
Symboliczny zmiez zapalił HeJlla'yJ;: 
Boo:a.tyn, przeW<ldnieząeyspo.le>cz
nego k<m1itetJu gazyfikacji. 

<> W Pr.ałloo'W<:a<:h duży Fiilt 
zjechał na.gle na lewą Bt.I'OIll! 
Jezdni i ."derzył S;~ ezclowo z Ny
sa. C7;tNy OO<lby jadące Fiatem 
dtzmały cięż.ki.ch Qłn'Qżcń. 

<> W Pnemyś}>u kie'l',tdąca ma
luchem stradła parLOowanie nad 
pojazdem (oblodlWll1a jezdnia), 
wskutek czego samochód wpadł 
do rowu, :z.aś jej lO-letnia c6.rka 
doznała obrażeń głowy. 

<> W tnani<:y (gun. DylD.ów) 
!pali} się barakQWÓZ mi~z.kaJny 
Ilaleźący do Prze d.si ęb iars twa 
P<>82lUkiwań Nafty i G<wu. Stra
ty szacu je się na ok. 5 ml'll zł, 
a przyczYną pozaru bylQ zwaorcie 
ilMtaJacjj ele-ktl'ye:zme j. 

13 STYCZNIA 

<> Perla.menta.rzy~ z OKP -
posł>owie Jan\J;';z Onysz.kiewiez i 
T~deus2. Trelka Qr~ senator 
Jan Musiał odbyli spotltaJlia, 
ID. m. x funkcjonariusZami MO 
i Jll'a.oo.wni.ka.l"fu wymi<lr'u sp.ra
wiOO:liwośd. Rozmawiali takie z 
wyb<>reami w Przemyślu, JarQ
sławiu, Przeworsku, Tuczemą:Jach 
i Ga.ej (relacja ze spotkatnia z 
milicjan,tami na str. 3). . <>. W WDK otwarw wystawę z 
'()~azji 10-Jeeia dzialałnoŚoCi Klubu 
Plastyka Nieprofesjona1nego. 
Skupia ()(1 23 oooby w l'Óźnym 
viri€lru - od 35-1etruego CLesła~ 
wa Głll>z>owskiego P<> 25-1e<t'lliego 
Zbignle-~ Bed!nun!zyka. W cią
gu Qwych 10 lat klub przyg>Qlto
wał m.in. 37 wystaw zbiol'<l'WYch, 
15 ple..'ler6w, 4 aukcje. Prace je
g.o człook6w są w muzeach Gr'll .. 
dzi ą.ooa , Torunia; Bydg>osZ1CZY i 
Sanoka. <> ·W MiejsJdm Ośx-odku Ku.Jtu
ry w JaI1'O.sławiu oobył się k<m
cert kolęd w wykonaniu ~ 
lu ,,Ad Rem" craz grupy reey
tawrsklej. Doch6d z irnpreiZY 
pl"2.CmacW'110 na Fu.nd= Daru 
NaxodowC'g(). Niestety, nie d.ryp.i
~ła publiezn<lŚĆ. 

Ił STYCZNIA 

<> W LUlkatWC'U (~m. Wielkie 
Oczy) kieauj.!cy duźym Fiatem 
wymusil pierwsZ€llstwo prze
ja:l-<lu, w efekcie .czego() ćloszlo do 
zdcr.ze:nia z Jawą. Mol>ocyJdiJ>ta 
ze ua.tnoaruł n.ogą tra fil 00 s74J'i ~ 
t.a.Ia. 

15 STYCZNIA 

<> Deceirua1!.z.a,cja zaodań w UI
luesie utrzymania obiektów 
ooWlaiy l służby zdrowia - takl 
by) gł6wny temat p.osiedze.nia 
Kolegiwm Wojewody. 

<> W JawQrniku Pol,sldm &gJa
lila się susza.rnia wraz z drew':' 
nem pa rklet<>wym. Pr:z.yczYllą 
p<YLaro był nieszcreJny komin. 

<> W Pmemyślu przy Wybrze
hl KośdusZlki tuk po,trącił prze
chodzącegQ przeli jezdnię S.t31I'UISZ

ka. ktÓ!l'y amn<J.ł cięi.kieh obra
żeń. 

11 STYCZNL<\ 

<> Pro.y ,,dkrąglym s:t<J.1e" w 
Przemyśl>u za.sied'li pn:e.ds1awi
ciełe PSL, PZPR, SD, Stronnic
twa PX8CY (w chara,kiene obselI'
wa.tora), St>owanys.z.enia PAX, 
UChS, WPZZ oraz WZRKiOR. 
Gospodarz s;potkania - przewoo
niczący WRN - był rozcza!l"O
wamy, u nie przybyli na .nie iill1i 
WPI">OSZenj. Dyskulowano () trud
ne l sy;tuacJi rolnidwa. zaikIadów 
praey (:z;wł.aszcza ty>ch slabs.zyeh 
ekonom.icznie), rzemiosła. Zasta
nawiano się, ja,k pOl1116c firmOlffi, 
których praoCa jest szcze:gólnie 
wa:ime dla zasookoje,nia potrzeb 
wo}ew6dvt<wa: Wiele pyiań poow
siałlQ lx>1l OOpowirozi. 

ZAKŁAD MASZYN BIUROWYCH 
PRZEMYSL, ul. B. PlUsa 1 

WYKONUJE NAPRAWY: 
* maszyn bIurowych 

. * kalkulatorów * kas 
li:.nJl1UeB~y Jn. cen,., e:ayblde I "'~how. ....yko .... nie usłup. 

Wysławia racbunkl. G-G-U . 

2YCIE PRZEMYSKIE 

2TYDZ1 EN wTVz 
~-'lI""'~ N N 
O O 
~ .... - .. ~ 

TYDZIEtiwT'/··· 

SRODA 
24 STt'CZNIA 
PROGRAM I 

8..3S i 10.50 Domator 
1150 Domowe przedszkole 
"'15, 18.30 i 22.50Wiadom.l 
8.50 Domowe prZedszkole 
II.ZS"Wystrzał" - Jug. fUm 

fab. 
11.11 Najnowsze dzieje Polski 
18.20 Telegazeta 
18.25 Dla młody~h widllów 
18.51 Cojak • 
11.15 .Teleexpress 
17.30 Gry wojenne 
17.55 lufor'mator. wyclawnlay 
18.15 Dawniej nii wczoraj 
18.45 II miaut 
19.00 .. Wyprawa Dalta.r. 

Gą·bkiN 

19.11 Oferty "Pegaza" 
m.o:>. ';Chichot PaDa nowa" 

film łabo 
21.20 S.,ort 

. 21.30 Plus"miDus 
22." Wokół . wielkiej Sf!elly 
23.11 l<:syk ancieiski (1«) 

PROGRAM II , 
16:55 Iflzyk francuski (12) 
17.30Zblitenla . 
18.00 KllONIKA Z KRAKOWA 
18.Si" M~azyn ,,102" . 
1.9.00 .. Pok6J niżeJ" (li) - tum 

ang. 
19.3' .. Indie" - program .ok. 
20.00 Prze"lad polSkich krenik 

f!Imowy~h .. 
20.10 PneKląd muzyczny 
2LIG .. GOl'ął!Y Sachalin" - rep. 
21.30 P<ouOt'lłm" dnia 
U,45 .. Przyjaciele" (4) - film 

TP 
23.05 Telewizja n<ieą 
23.5" K .. ...,nntn.rz dnIa 

CZWARTEK 
25 S1' iCZNIA 
PROGRAM I 

8.~ I 10.10 Domator 
8.50 Domowe przedszkqle 
9.15, 19.30 i 22.30 Wiadomości 
9.25 • .policjanci z Miami" 

film USA 
15." Muzeum Narodowe 
16.20 TeJegaz('ta 
16.25 Kwant 
17.15 Teleexpress 
17.aO Poligon 
17.55 "Poza rok 2000" _. film 

dok. 
18.25 MaKazyn katolicki 
18.45 l. minut 
19.00 .. Dwa kosy ł kurek :o ra

tuszowe.; widy" 
19.10 Interpelacje (1) 
20JI5 ,.Pollci'"ci z Miami" 

film USA 
20.55 Interpelacje (2) 
21.35 Sport 
21.45 Program publicyslyel/.ny 
22.45 Pesaz . 
23.30 l~zyk angielski (<<) 

PROGRAM n 
10.00 TELE-II 
ie.55 Język rosyjski (H) 
17.30 Psychostudio 
18.00 KRONIKA Z KRAKOWA 
18.30 Program na życzenie 
19.30 "Opowieść o tchórzu" 

film prll.yr. 
%O.no Wielki sport 
n.o. Ekspres reporterów 
21.30 Panorama dniB 
!lAS Studio T~atralnc Dwójki: 

• "HistoJ"la" 
23.15 Komentarz dnia 

- PI TEK 
26 STYCZNIA 
PROGRAM I 

8.35 i 10.40 Domator 
8.50 Domowe przedszkole 
9.15, 19.30 i 23.20 Wiadomości 
9.25 "Carscy kadeci" (ost.) 

15.55 IntersyltDał 
1 •. 2~ Rambit 
16.50 Okienko Pankraeelo 
11.15 Teleexpreu 
17.30 Rapod 
11.50 Skarbiee 
18.30 RzeczpolOpoUia .am.rz~d-

na 
18.50 Weekend wJecIynec 
19.00 Wflgierskiebajeczki 
19.10 "Teraz" -, tygoqmk 1'0-

· .podar~Y . .' .' . 
2"'~ .. Trzydziesł)t~IJiY" 

· fitm rab. . . 
tUO . Spllń . ' . 
:1l.50 Kontrap!,nkt 
22.2. otwarte studio 

'··PBOGRAM II 
11.39 Wuockow~ Usta przebo

·j6w 
18;00 KRONIKA Z IUlAB:OWA 
l8.al Program Woj(.-iecha .Man

Da i· Krzysztofa Małerny 
19.30 Dookoła świata: "Au-

atralla '81 
20.0. ~Piątek" - mar;a!lyn • 

KrakOwa 
. . tl.30 Panorama dnia 
.. .n.ł!S "Wnętrza" - film USA 

· .. W. Allena .. 
%S.t5 Roment-. n: dnia 

SOBOTA 
27 ST~CZNIA 
PROGaA.M • 

8.00. Tyllllieil .. Da dziaJee 
l.2ł Na aclrowle . 
•• 08 Drops . 

IUO; 19.30 Wiadomojel 
1tM "Prywał~ . iyeiekr6la" 

- rep. 
,: U ... · Zdrowie 

11,30 ,LaJIoJ'akrlum , " 
lZ." Po ,ezaaacłt . wojea . 
12.45 Szkola. m\l;mÓ;W ,-' Krz;,;-. 

. SBto' Kleślows!l"., ... ... . 
13.05 Teatr Prozy: "Grani~" .• S) 
14.35 Prezydeneh CalviD <;0-

.Iidge 
15.115 .,Rl»maD I· Ma,d;'" - mlD 

pol. . 
16.45 Flen 
17.1~ Teleexpress 
11.30 Program pubHcystYClzny 
Ur.30 Butik 
19.... ..Przygody J,Jisla Cola!'-

arola" 
lut Z kamerą wśr6d zwłenlłł 
20.15 .. Lili" - film USA 
21.38 Sport 
ZI.5' Tydzień w ,.o1Uyee 
22... Program rozrywkowy 
23.10 Telet:azeła . 
23.Z1 "Klub wampirów" - film 

ang 
PROGRAM II 

10.00 TELE-8 
13.55 W śwleeie eiszy 
H.tS ,,5-18-15" 
15.55 Puehar świata w narciar- ' 

stwie alpejskim 
18.50 Michael Jackson 
1800 KRONIKA Z KRAKOWA 
18.30 Legendy rUmu: John 

Wayne 
19.30 AUa l omega 
20.80 Prze<J konkursem ~bopl-

nowsJdm 
2(150 Rult mlodv"h 
21.30 Pallorama . dnia 
21.45 .. Znowu w Bric1elih",&d" (4) 

- film ang. 
n.4e Komentnrz dnia 
22.4!'i lC.'!·n.H ..... F"'lr~) '89 

, NIEDZIELA 
28 STYCZNIA 

PROGRA.W I 
8.00 Tydzień 
8.00 Telt'raDek 

18.30, 19.3. Wiadom~cl 
18.35 ,.z/oto" - film włos. 
11.15 Kraj za miastem 
lVł5 Koneert życzeń 
12.30 Teatr dla dzieci: "BIwak 

:p; pn:yŚtJlewkami" 
13.05 Sportowa niedziela 
14.115 Morze 
14.25 Pieprz I wanilia 
15.10 Antena 
Iei.35 .. Pann" dziedziczka" (37) 

- film bru. 
17.15 Teleexpress 
11.30 "Marimba Ponies" - ze

spół japoński 
18.110 Muzyczna telewltja 
19.00 •• Siostrzeńey KaezoraDo

nalda" 
20.05 •• Dekalol!:, oslem~ - film 

TP 

24 I 1990 r. 

21.05 Siedem dni 
21.35 Sperł 
2%.15 "Oblleu zbrodni" - f Hm 

·TP . 
23.00 Telegazeta 

PROGRAM II 
t.45 Przc«lą4 typdnia oraill 

film ~ .. De"alol'. osiem" 
- dla·. niesłYUl\eyeh 

11.15 Krótkofalowcy 
11.45 Jutro 'poniedziałek 
·12.20 PolslJ.a KHnilI.a .. FilmO'Wa 
~~30 Cyr. francuski 
lU. lO. pyta6 do_ 
IlUo "BaJan" . 
14.05 Z IJatnł4 1 łUlmorem 
lUG ,,Polaey" -film dok. 
J.ł.55.: Podl'ÓM w ~zallie i prze-

atrzem 
lS.5ł. Biografie: "Gore Vldal" 
18..511 GawęcJa proł.Zina 
17.1. Z wiatrem l pod wiatr 
1'1.30 DUżej świata 
19." Wywiady Ireny Dzledzle 
19 .. W oJczyme mej aerce 

aosiał. 
2O.M stadlo sporł 
tLił NajnoWSH Jlf_nJr.1 Woj

e1~\1a Mlynarskiego 
21.30 p,.norama dma _ 
21.45 "Wojn. I pamięć" (tt) -

lIIin USA . 
22,45 K"."~nt,,.... dnia 

PO N I E DZIAŁEK 
29 STYCZNIA 
P_OGRAM I · 

18.20 ' l'elel'lł2eta 
Ił.2lli Teleferiec1la aajm"d-

"yeb 
17.15 Telee~PI'ua 
17.31 Gerąee lime ._' 
17.55 Wc:drówlll . dalekie i. Wł.-' 

.kle - I .. 

11..5· 100 inin •• ' 
lUI ,.Mał~ .op" 
19.10 W Sejmie 18enaele 
19.3' ~ i 2Z.4~ Wiadomości 
2Cł.05 Teatr TV: "Cyklop" 
·2J.45 Sporl 
zt..05 . ZaW~lIC po 21-saeJ 
23.0!l1C:ltyk fraueasJd 

. PROGRAM. U 
1 •. 55 lt:zyk angłelslll 
.liM Antena Dwójki 
17.45 Ojczyzna polsse.yzna 
18.10 KRONIKA Z ·KRAKOWA 
11.30 . Zmapuia e Polakę" (ł) -

film ant:. 
19.30. Zycie mllzyClzoe 
20 .• ' Au~ moto ran klub 
20.41 Opowieści przy ·for&epla-. 'itie 
21.$0 Panorama dnia 
%1.45 ,.Ileimat" ~ł) - film RFN 
22,45 Koml'ntarz dnia 

WTOREK 
30 S'l j( '-IJJ.'dA 
PROGRAM I 

8.'0, 19.30 I 22.25 Wiadomości 
UO Domoweprzedszko1e 
9.35 Teleleric 
lO.15"Pa~owie kl'Óla Zygmlln-

ła" O) . 
10.45 ...z tycia replutera kroni

ki towarzySkiej" - film 
RFN 

11.45 Domałor 
11tH Teleaaseta 
18.%5 releferie dl. naJmlod-

RYcia 
lł.45 "Przygrywlla" (2) - film 

TP 
17.t5 Teleexpress 
17.3G SpojrSeni. 
17.55 Klinika Itdrowego edo-

wieka 
18.t5 W stronę rynku 
18.45 18 minut 
U.GO "Przy~dy kotka Damia

. pa"" 
IUG 04 A do Z 
!O.05 ,;z. tyeia rcporte .. a kroni

ki towarzyskiej" - film 
RFN 

21.05 Sport 
21.15 FiC>lz 
21.ł5 Sprawa c1la reportera 
22.45 J~:tyk rosyjsld (t5) . 

PROGRAM II 
U.OO TELE-9 
16.55 Jp,!!yk angielski (45) 
17.30 Klub ludzi II przeszlośCią 
18.00 KRONIKA Z KRAKOWA 
18.30 Modlitwa. wIeczorna 
18.50 Program publicystyczny 
19.30 Kqlorowy zawrót Klowy 
211."8 Non słopkelor 
2.1.15 Komentarz ·c1nla· 

11.11 Drogi do Nil'podleglej 
15.50 Telesazet" Za lUDiany w programie redakcj:JI nie odpowiada. 

PJtZEMYSKA SPOLDZIELNIA l\UESZKANIOWA 

ZATRUDNI OD ZARAZ 
INFORMATYKA 

Warunki pracy i plac.y. do uzgodnienia I zarządem 81)61-
uielnł w Przemyślu pn,. W,.brzeiu Kościuszki 70 • 

BHisI,.eh Informacji uchleJa i zgłoszenia przl'JmuJe 
1biaI_ Kadr .. pokój Dr %5, teL 71-8'1. 

KE-018 

PRZEMYSKIE 

T\'GOONIK 
·REGIONALNY 

Numer oddano do drukarni 
Ił bm, DloJr,l - l. i tl 11m. 
Nulad: 20800 K-2 
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Drugie 
od końca 

O&,łaS1lane systematycznie dane 
Głównel:oUn~du St.tys!yozne!o 
wywołuj" .. ludzi rozmalt\! ' odczu
cia, w tym nader C1lllśt. :....:.: :zdzl

' wienla. niedowler"anla 'i rozdrllz
,oienia. Wiele os'ób , od~osi bowiem 
' w~kainikl dO!lwoJeJ osobistej sy
tuacji nie biorąo pod 'uwagę. :le 
wszelkie statystyki rządzlł.ił) .w~~ 
Imi matellllltycanymł. :twlirdyml 
prawami. Wiadomo wszak, ie 'Je
łeli Jel\ell sarabla milion; II dru!! 
ani 1Ilotówki. to' s~,"ystyC~nio ', obaj " 
maj" po pół D)iliona. 

Niewiele pona1ł pól Oq~.~a:zło,
tych (&ciśle _ !)ol,2 tys. ,%1) wyno
~ły w końClJ ubiegler:o ro'ku " sa
rob1d pracowników &o~pf)(\l\rkl 
uspołeoznloneJ w woje,wód2lwlc 
przemyskim. Pod tym wlI&,lędem 
ujmowaliśmY (przywez",my ia ' 
.. Rzee1lpospoUtą'~ przilolęsbtnic 
miej.~ce w kraju, mająC) , ,.za ,,ple
eami' jedynie województwo 
chełmskIe - 4112,6tys. zł. Na ,czo
łowym mlej~cu sytuuje się oczy
wiście woj. katowickIe ~ ', 826.1 

, tys. zt, następnie timlobrzesklfl -
89&,1 tys. zł I konińskie ..:... 6&0.3 
ty~. zł. Nasi 81ł~etł .. i do polent.
tów nie naleią: we).. rzen.w.lłkie 
-'- 516,4 tys. d, krośnlenskie';'" 
58%,1 tys. xl: nmdskie - 598,9 tys. 

".. ' (IS) 

. KINA 
JAROSŁAW 

" Kioo .. Westerplatte" 
24-27 I ,,30{) mll do, nieba" 

{pol., 15, seahll n., 
24-2~ I "Carate Kid'" , (USA. 

18)., 
M-30 I ,;Car"ate Kid" , ('USA. 

18. seans I). ' 
28-30 I "Czarny wąwóz" 

(pol.. 15). 
LUBACŻOW 
Kloo' .,Melodia·' 

2,4 I .. Kopalnie króla Sa
lomona" (USA, 12). 

tYCIE PRZEMYSKIE 

,Ferie. w domu, 
DwutygodnIową przerw'l w naa'

oc znakomita większOśc młOdzieży 
Ilipędzi w miejscu·um.icszkaui", 
Ferie .. domu nic OlUS:il1\ ozna
czaó nudy. Tyle wokol się diieJe, 
Jest tyłe do &robienia. Iylu ludzi 
oczekuje życzliwego ,zainłereso
W1&oia. A męt! do dz 'el,,! Wyuho
dal ' temu' liapneelw, organbowano 
jus ,po.ras ,n. HARCERSKIE PO
GOTOWtE ZIMOWE. ' , -
WeJd~',e ,w · ko"hl<:ł ~, lIamo~lIą~ 

darni mlesakallccłw I dowicd~cio 
sili kt. w pobliżu waswymall'a 
pomocy l w jakim stopniu "'.ss 
zastr,p moieokuaii sIę lIuyd.tDy. 
MGłę łneba 1tę41l1" "iU.jllii" '8lq 

2!\-26 I •• Alchemik" (pol., 18). 
28 i 30 I "Stan wewnętrmy." 

, <Pol., 15), 
PRZEMYSL' " 
'Kino .. Roala" 
25'-26· I "Po\"t6t 

ra" ,(pol., 
23-30 I .. Zło~e 

(USA, 12). 
Kino .. Kosmos" 

wablszczu· 
18). 

dzl'ecko" 

24--25 I .. NieśmIertelny" (ang., 
15). , 

26-28 I "Sffi.ier<:io/loś na §Ikz.
notka" (USA. ' 18). 

30 I : .. C~()wnice ł Easl
wiek" (USA:; 18), 

KIno ,,&albit" 
24-30 I .. EmmaoueHe" 

18), 

dziećmi n" waszyD) osiedlu? Po
myślcie o Nicobozowej Akcji Zi
mowej (gry, zabawy, turnieje 
sportowfl, d()karmianie ptaków i 
.wlerząt, 'likwidilwanle 'Ildct j 
wnyków itp. wspólne zajO:C1a lą~ 
C&ąoe prOlyjentne 11 po:i:yte~ym), 

O swoich poc~yllaniach melduJ
ol .. . ,maolerzysIeJ Komendzie ,Hur~ 
Ca ZUP •. zaś meldunek Końcowy 
pne$llJeie do Komeudy Chorągwi 
W '' Przemyśłu przy 'ul. norelow~ 
sldego 1. Harcerskie Pot:01owle 
Zimowe, pf)(\sumowan.c %o.tarue w 
'marcu br. Najh!\l'ilzie.j iasne;ażo
'wanl) ',z.sh;py otrzymają upontln
ki. 

Fot, R. PAWŁOWSKI 

24-26 I .,Stan st'rachu" (pól., 
, ,L"). ' 
ią':"30 r .,Przesłuchanie" (pol.. 

18). ' 

PRZEWORSK 
'Kino .. Warszawa" 
M-Z6 I "Smiertelnie , mroźna 

zima" (USA. '15). 
2~-30 t "Interkosmos" (USA., 

12). ' 

JAROSŁAW : Ryne k , 13 (do 
29 1); ul. Kraszewskiego. 
PRZEIVIYŚL: ul. Lelewcl:l 

(stały dyżur). 

. ' 

Nie odmówili 
, 

zeznan 
__ Nasza wlz)'ta łu&aJJes& 

lIymbolem nowych' czasów -
powiedział. dziękując za za
proszenie- poseł JANUSZ 
ONYSZKIEWICZ, ,na wstępie 
spotkania z funkcjonariusza
mi Wojewódzkiego Urzędu 
Spraw Wewnętrznych i rejo~ 
nowych urzędów z Przemy
skiego. 

W spotkaniu, które odbyło 
się 13 stycznia br., wzięli te;! 
udział senator JAN MUSlAŁ 
i posel TADEUSZ TRELKA. 

- To spotkanie jest dla 
mn-le nieco e g z o ł yc za e. bo 
jabywalem Jut w takich 
śrudo'l'\1skacb. ale w innym 
cha.rakterze ' -'" 1:artobliwie 
dodał J. Onyszkiewicz. co 
wywołało śmiech w wypeł
nionej po brzegi sall.
wtedy Jednak miałem ~asadę, 
teby ole oupowladac napy
tania. dzis natomiast .. nie hę
d~ odmawiał zeznań ...... 

JAKA BĘDZIE 
PRZYSZŁA 

STRUKTURA 
M Il.ICJI? 

Jan ' Musiał powiedział. io 
obraz milicji I SB .iest -'Jol 
społeczeństwie negatywny i 
służby te muszą zapracować 
sobie na zmianę tego obrazu, 
Jeśli chodzI zaś o struk-tur~ 
tych organów, to - zdaniem 
senatora - występuje tu , 
związek z przp.obrażenlarhi, 
jakie dokonują się 'Ił gospo
darce. Pian wicepremiera 
Balcerowicza - stwierdził -
jest t,ylko "otwarclemdl'1:wj", 
Wali się 8y-3tem gospadarki 

' "księiycowej", potrzebny jest 
~zybkr powrót do 'gośpodarki 
normalnej, w której zg~nio 

z intencją programu wIce-
premiera ma nast~pować jej 
decentralizacja i przenosze~ 
nie, odpowiedzialności na 
niższe szczeble. W podobny 
sposób winny być, rozparce~ 
lowane zadania przyszłej po~ 
licjl pat'lstwoweJ, m , in. po~ 
przez powołanie cze~oś w ro
dzaju policji municypalnej, 
podl:eglej samorządowi tery~ 
torialnemu. W miastach I 
gminaCh potrzebni będ~ po 
prostu "szeryfowie", odoowia~ 
dający przed lokalnymi cla~ 
lami prawodawczym!. 

JAKI LOS CZEKA 
F'UNKCJONAR1USZY 

SŁUZBY 
BEZPIECZEŃSTW A 

I CZY W OGOLE 
TAKA SŁUZBA 

BĘDZIE ISTN1ALA? 
W każdym kraju taka 

służba IsŁnieje. <:le w na-
szym przypadku nie może to 
być tylko zmiano. szyldu. O 
swoją puyszłmić mogą być 
spokojni ludzie r"lete.lni, któ
rzy działali zgodnie % pra~ 
wem. fachowcy gotowi ochra· 
nlać państwo przed wmacha-
mi na jego konstytucyjny 
kształt. Będzie to jednak 
aparat ll.ieliczny. poniewat 
działalność polityczna - w 
ramach prawa - będzie cał~\ 
kowicie dOl:wolona. stąd tet \ 
zakres działań słutb ochra· 
niających pailstwo będzie 
niewielki. 
Poseł Tadeusz ' " Trelka 

stwlerd<'lił ponadto, ż.e ' ci 
funkcjonariusze. którzy iwym 
post~powaniem działali ' , lub ' 
dzi<rlają nie tylko na szkodę 

por2;ądku prawnego, ale' pod
tywają wiarygodność postę
powań Innych funkcjon a riu
szy. powinni sami dOjŚĆ do 
wniosku, że najwyższy <:Z3S 
zrriienić pracę. 

CZY TO PRAWDA, 
ZE ZA GRANICĄ 

KSZTAŁCI SIĘ KADRA 
RESORTU SPRAW 
WEWNĘTRZNYCH? 

- Za jaką granicą? Jeśli 
za wst:hodp.ią. ' to ja ,nie 
wiem - odparł J . Onyszkie
wicz, - Wiem natomiast o ini
cjatywie kształcenia fUr1Kcjo- ' 
narluszy MO przez policję 
bryty jslcą. z tym, że ' byłaby 
to raczej wymiana doświad
czeń. Jest to jednak jeszcze 
sprawa wstępna, ale chyba 
godna rozpatrzenia. 

DO SPRAWNEGO 
DZIAŁANIA POLICJI 
W OCHRONIE ŁADU 

I PORZĄDKU 
NIEZBĘDNE JEST 

ODPOWIEDNIE 
WYPOSAZENIE 
TECHNICZNE, 

KTÓRE OBECNIE 
POZOSTAWIA 

WIELE DO Z'YCZEN'IA.., 

Wynika to z ogólnego za
łamania gospodarki. Zanim 
wi~ sytuacja Ulegnie popra
wie, potrzebna jest taka po" 
stawa funkcjonarlusry, dzięki 
której swym zaangażowaniem 

' VI ' wykonywaną pracę potra-

3 

, . _---.:_--

* OGŁOSZENIA zamieszczane na d'ow o l fi e l, , wska· 
zanej prz(!~ Klienta slnmlel 

* WYWIADY I ARTYKUŁY na zamówienie. P~ 
lecanly ' je zwlaszcLil szefom jednostek. którzy pragną " 
lIhonorowaćswoje załogi I zaprezentować autentyczne 
osiągnięcia pracowników na forum oplnll publicznej. To 
lepsze ni.i' dęta, akademia. 

* USŁUGI FOTOGRAFICZNE zdjęcia czarRo~białe 
dQ legitylt1a<:ji,dowooów, pai!zport~w Itp, -' e k: li P re. 
s o w o. z dnia na dzień! Oprócz tego wykonujemy d ~ 
k u m e n t a c} efotograflcwe I zapewnIamy f o t 00-
o b s ł u g ę I m p r ~ zl 

-(:( USŁUGI REDAKCYJNEGO POLONEZA - konieczność 
nagiego wyjazdu nie musi być zmorq! *" PRZEPISYWANIE NA MASZYNIE 

Wszystkie usłu"i oferujemy 
' po konkurencyjnych cenach 

U nas na pewno taniei 'nii edzie indziej! 

fią oni przynajmniej czę~ 
ścłowo złagodzić te niedogod
ności. 

Jeden z ucz<.:stników spot
kania - zwracając się do 
J. Onyszkiewicza - zapytał 
'wprost, czy byłby on skłonny 
wystąpić na forum Sejmu a 
wnioskiem o odwołanie' ińinl
stra spraw wewnętrznych. bo
wiem wielu funkcjonariuszy 
odchodzi ze służby nasku
tek nlewJaściwej polityki sto~ 
sowanej przez resort. 

- Do r,en&~ła Kiszczaka 
moina mieil tóine " O'SQ':>is\o 
pretensje _ odpowiedział po~ 
set - ale nie wołnO' zapomi~ 
naó o roli. jaką Odegrał O'n w 
procesie przeChodzenia od 
panstwa, jakle pamięlamy :I

nieodległej przeszłości. do 
państwa ohecne;o, demokra~ 
tycznego. pa.n generał Kisz
czak powinien być łraktowa
ny, jako Jeden l arch~teldó\'l 
"Dkrągłego stO'łu" i t1nłl. któ~ ' 
ra doprowadziła do obecnycb 
przemian ... 
Sporą część spotkania wy~ 

pełniła relaeja reprezentan. 
tów Komitetu Założycielskie-
go NSZZ FunkCjonariuszy 
MO, w , ktąrej przedtstawill oni 
założenia programowe zwJąz.. 
ku I określili Ideę jego :po" 
wołania. 

Parlamentarzyści stwier~ 
dzUl, że choć muszą być to 
niewątpliwie lune związki ni:! 
np. w zakładach pracy, to 
jednak Ich założyciele mogą 
Uciyć na poparcie OKP, Rów. 
niei %daniem kierownictwa 
WUSW • .nle ma. ładnych 
pncszk6d w powa'awaulu I 
funkcjonowaniu związków". 

Wyraźne poruszenie na sa· 
li spowodowała wypowiedź, 
VI- której stwierdzono, ' że ten
<:iścl ' mi1!ey.P11, m. In. z.wol
nieni ze slutby w rokU 1982, 

" 

otrzymują ok. 200 tysięcy zw
tych miesięcznie,podczas gdy, 
uposażenia niektórych naC'rel
ników wydziałów sięgają na·' 
wet kwoty l mln 20{) tysięcy 
zloty,ch. Wypowiedź tę rlpo· 

' stowal jeden ' z naczelników 
(z 36-J.etnlm stażem pracy , i ' 
dwoma fakultetami), który l 

powiedział; że jego aktualne 
wynagrodzenie- wynosi około 
750 tys. zł miesięcznie plus 
tzw. , dodatek żywieniowy, 
czyli łącznie ok. 8{\O tysh;cy 
złotych. 

Gospodarz s.potkan:a,.. szef' 
WUS W płk JAN ŻAK za·" 
pewnlł wszystktclJ obecnych;' 
że funkCjonariuszom. tak jak' 
żdetydowanej większości' P~
laków, leży nasetcu dobro' 
ojczyzny. - Nie uprawiamy 
iadncj dzialalńoścł przeciwko 
temu rządowi. parlamentowi, 
nowemu "ustrojowi. o co 81~ 
nas nlekleuy posądza. Wręc:.l 
przeciwnie _ bronimy wol-
ności obywateli I aktywnie 
urzeC"Kywishllamy posłano-
wlenia ' rz~du. 

Szef WUSW obiecał rów· 
nlei zbadanie I rozpatrzenie 
spraw związanych 7. przyW1"~ 
cenlem do pracy funkcjona· 
riuszy wydziału do walki I 
prrestępstwami gospodarczy· 
mi, których zwolniono ze 
służby w 1982 ,roku. Przy· 
rzekł ponadto, te' podjęte zo. 
staną działania, ...a~- stworzyć 
motllwo~cł przekazania dru· 
glego z kolei budynku pok~ 
szarowego po byłym ZOMO, 
w Radymale dla potrzeb ~ 
światy. Sprawy te powinny 
rozstrzygnąć się do połowy 
lutego, gdy t właśnie na ten 
termin funkcjonariusze 
WUSW i RUSW umówili się 
t członkami ,OKP na ' na
stępne spotkanie. 

(Jm) 



Do nj<:dawna kl'edyt był właś- \\;·st.ać jakieś Inne jedmootkl, k,tó
ci'wie diLa karoego. chOdzi o to, re bę-dą z.aopatrywać wieś I 
te Polityka kre{}ytowa była d:ość rolR ct wo. 
l1bei'alna. Takie mechanhmy 
nieja'ko WYIIDUszaay sytuację, w - My wcale nie boimy się 
k;t6rej -t>ak na dobrą sprawę ,konkurencJi, bylibyśmy bardzo 
__ nie warto było się troou:zyć '/la.dowoleni. 8'dyby ktoj Inny 
W prze<Lsiębimstwie czy też " 1aJltlował slę 'ym samym. co I 
apółch1elni o środlki własne, bo ,my Czy; iest~my monopolistą 
cała n!em.aJżę g~poda.rl!:a opie- ~. własne&,o wyboru? - pyta reto
'raJa się na kredytach. Jak . to rycZ!L!' Wf,Ą DYSŁAW KOZ
jednak W ż~ilU byWa, wsz~ ŁOWSKI. prezes GS "SCh" w 
trwa do czasu... Przeworsku. 

Ód 1 stycamia br, wS:ZYscy 
kredytobiorcy dosta~j s1.raszliwie 
po Ia.pach.Udcnooae byro taok 
piorunujące, je' azefowie n:iekt6-
ryeh firm już po paru dniach 
knyczelL że taic drakońSkiej 
Iwracji nie wy1.:i:zyma na wet 

Panuje też pogląd. że gmirute 
spółdzielnie to jedn-ootki deficy
towe. do których dokłada budże·t 
pań.s.twa, 

_ To nieprawda. W ub. r. 
zapłaciliśmy np. 10J mln zł p~
datku dochodowego. dalsze 63 
mIr:: zł trafiło do urzędu skar
bowego. Nikt do nas nie d(}kta
dał - dodaje .prezes. 

najboga.tszy zakład. nie m6wiąc 
}uż : o tych. ktoce rrulją zaJedw.e 
Idlkaoaście czy k,j,lkadzieeiąt mi-
14oo6w złot'ychwłasnyCh środ
ków WZl'OO'tQprocootowania 
kredytbw jest tak~ężI1Y. że Geesy to nie są za.kłady pro,.. 
banki wręcz są zasypyWane pie- dukcyjt!le, ale firmy handlowe, 
niędrzmi - lud:J.ie masowo spla- k>tóre robią zapasy. Przy ()bec-

' ca,ją pożyC2.ki, bo nif' chcą pla- nych jednak odsetkach od kre
cić h9rreOOalnycll ' odsetek. 0- dyt6w robie<nie zapasów. to ... 
procentowanie niem.alże wszy- samobójS'two. · Jeśli oowiem np. 
stk:ich kredyt6w je.s·t tak wyso,.. n l W,? Z.' wartośc , ,-el ml.n ' z] PO-' 
Jcie, te w stycwiu zaciągaJi je leżą miesiąc 'w magaiynie, to 
_ jeśli ,' w ogóle . były takie oose-tki od owyohlOO mln zł 
prz.ypad~i - jedynie ... samObój.cy. kredytu wyniosą... 40 , mln zł 

. KtQż ' bow1~"' ''::: j<!śli rue samo- mies~ęc:mie' Maria ze ,Sprze<laiy 
b(l.jca c '_ "we:i. -J" np. milion nawozów nie wystarczy zatem 
poży'C;Zlki. Oy._. ty:liko. za je<kn nawet na odsetki, a gd:J.ie zysk? 
miesiąc Z8Jpłacić... 400 tys . żł ' RoJn.icy więc mogą być na wioc 

o<łietek? snę podWÓjnie zdziwieni - w 

. W uz.dl!'a.wiani,u naszej g.o.sp:o
d:a;rki z.astOO<JlWaJl'l>O z.atem ku-
rację baa-dziej ruiż WSUUjISO\\ ą. 

geeso;",skich magazynach może 
!'lie być nawozów i to nie z po.
wodu.że .. nie dowieźli". tylko 
dlatego. że spółdzielnia ' nie m ia
la ich ·za co kupić . Tym dru.g im 
,-dziWien.iem na pewno b<,:dą . ce
ny ... 

W spóld;deln ia.ch jedn.ak taJt 
cai'kiem nie zilla mują rąk, ,szu
ka ią o."z{:zędn:>Ści. 

J)G'1Nstaie więc py:t8nie"':' czy 
ws;iyscy pacje11ci, czylipodmio
ty go&po<ia.rcZe, wytrzyma.ją ;ą? 
~Pddarczy deeydenci z.akłada
ją, 'że wiele Pl:zedsiębi<xrstw pad
nie;' bo nae przeżyje l.aJkich me
tod ' leczenia. WŚród ty~h. które 
już w styczniu nie wid~ą szans 
na prZelrwanUe są , m. in.: gininne - R('d~łk"jemy etaty w adml
spółdzielnie ' '"Sarrio,p(m'iocy "istrac,ii. zmniejszamy obsade w 
Chłopskiej". Można.slę nawet ~',l~,,~n,,; - ni"stetv - będ'l. l e
&ootkać z ()'Pinią, żejedny;m z my także Iikwirlować małe, n.ie
C€.!6W nowych reguł gililpOparo- ~6'1t()wn.... wie;skie sldppv. 
wa.nia jest właśnie' likwidacja' Wiem. 'że posypia się na ras 
tergo wiejskiego monopolistY ' l to t!'romyale-' e(l mamy robić: abY 
\Vcale nie przy pomocy ' met<Jd prutrwać? - I)\'\..a w;"ept!'p~ps 
a:(lriiinii.stracyjnych. aJe . przy 'uiy- d.~ . handlu AUGUSTYN PIE-
ciu . - klsu'Umenw _,f~nOOwego . CZEt{. · . .' 
~zywi~ie.. ' geesy . ~na Q-ardzo ' 
sZYł)ko ' po!9żyć pa-J,opaltki. · ale .. RatunkJem dla . spół>d7Jelni 
przedei w to miej$.Ce muszą · po- mo.gą być je j czł<Jlllk0'wJe 

' . ~ -:- ," _. .... . - . ' . 
R~tunkiem dla spóld.'!ielni lnoJq być ji!J czlonkowie ... 

Fot, R. PAWŁOWSKI 

2VCJE ' PRZEMYSKIE 

je6t icll <Jk. 3,7 tys. Gdyby 
5DO-IO()O z nich powiększyło 
swoje wkłady np. do midio.n.a 
złotych, to GS miałby sporo 
własnych środków i tym samym 
mógłby uwoJnić się 00 kredYJtbw. 
Swoim udziałowoom, oprócz 0-
procentowania wklad6w, spół
d~ielnia oferowałaby także pier
wHe?'ls-two w zalrupie towarów, 
ewentualnie ta·kie looe pre!eren
c 'e. ' Z drugiej ' jednak strony 
warto pa m ię-ta Ć. ille animozji nie
s ie że sobą preferencyjny sy
stem sprzedaży. 

Inna forma obliczona ,na 
przetrwanie, to przyjmQwanie 
przedphlt od rolników na środki 
produkcji, gł6wnie ' nawozy. Na 
tej formie sprzedaży też się jed
na~ nie"t6rz.y nie tak dawno 
poparzy~i. 

- W cią~ 11 miesięcy ub. r. 
mieliiimv ponad 6,1 mld , zł obro
th,,, I· ok. J 02 mln zl ·zysku. A 
dzl!d~J j~'1r14 mamy możliwości' 
przetrwanh? - ,pyta pre~ Ko-
1.bWski. . ' 

N
,rBWl<:SOŁE NASTROJE 
PANUJĄ TAKŻE W LU
BACZOWSKIEJ GS. SrOO-

ki własne to zaledwie 70 mln zł, 
a do nnr'(nalnej działalnośc1po
trzcha przynajmniej 500 mln zł. 
Dawniej brało się kredyt, a 
d'1:1Si1l ;... szuka się oszczędności 
~ red',Jkcji ' etatów; zamykaniu 
śklepów. 

- Tu chodzi o setki milionów, 
A tą drogą możemy . 'zaoszczę
dzić CQ najwyżej kilka. To ta
jen ~rf)Ąp" - mówi prezes sp6ł
dzidni Ą Dt\. M FIRCOWICZ. 

W Lubaczowie również nie 
wierz;>. że się utrzymają, jeśli 
niE' sp~rjnie stopa oprocentowa
ni;) krc;vtów. Nie ' wierzą też 
;;by url~i'llnwcy spółdzielni tak 
zna('zl1ie zwiększyli swoje wkła
dy, źe nozwolilobY to.na zgro
P"?'l~ .. .,;~ ' ' kilkuset milionów 
Śl'0"'';'N własnych; 

- Ni" wierzę, by dzisiaj 'Zna
lazło si~ tylu dobroczyńc6w gO
towyc'" za i nwestowa6 W GS.np •. 
u,) mili,·"I.. złotych. Jakiemie.-, 
lihyśmv gwarancje. że btdzlemy 
rniQ~ ,1 ... "'IĄ~ korzyści :i tychple
n;"d7v" 0.,.,_,,,:.1 nawet w' PKO 
ri.. onf<,n<\ sip, trzymać picliię
!l·ry. h" i"flacja; y;żera nie tylko 
u~s('!'rl. 9 l p nawet wkład pod
s(a"·owv. A swoją drogą - dla
I'.,p~" I'!"'P~V przez tyle lat dzia
ł?h1Oot>ł ":0 notrafiły zgromadzić 
o"oow;orl,..!ol Ilości środków 

W'" ~n v,,". tvlko ciągle ,Jccha
'Iv" r<>, T<l'e"vtacn? Teraz ,przy.i
,h,i.. Im '1.'\ tl) vlacić - powiada 
5eden z r('lni'-(ó\v. 

'Dr"'1:f>S F'ircowicz przyznaje, że 
by!. to oewien błąd, :-le owo "za- ' 
nOl""in,>.,ip" o I(rom<ldzeniu w!as
.,vct> śrorlJrów ' nie ' .wynikało li 
tvp;'f) z wl"snego widzimisię za
r:l'''dńw r"S - nie ' sprzyjala te· 
~'IJ t'iol;tvk-a c~ntrali . sp6łdziel
czci. nie 7.'łchecała do tego la
twoM: w dost~,pie do kredytów. 

Wszys~ się zżymaja , że g'd y
b, ' wierlzieli rok temu: i i w sty
cz.niu br. będz:e tirkie udel"Ze
nie w wys'qkość odsetek . to ' za
;::>ewne ich ' spóldzielniemia.lyb~' 
dzi<i,""j znacznie więcej środków 
wląsnvch. 

- To dobrze, że tak się, staJo. 
może wresżcle ktoś żac"inie' ~ po
\'~'~żnie traktowa.~ · ~.as,, · r.oiników. 
Pr7"el .. ż nan dobrze wie. lie do
t.vt'hC'/'as ,bardzo ~sło chlop byl 
dia gec'su, . Ii I!Qwinno ·przeĆió ' 
by~ odwrotnie. -Nieeh . .wr'eszcit' . 
pa<1nłł. może:, w ich. miejsce po
wst;łDłł ' jcdnosłkJ . ;' h~:iilowe. 
które bę4ą , lepiej . służylI . wsi - . 
to troch<,: ' demagogiczne zdanie 
innp.goz rolników." . 

.'Tdli już ma to być- walk" z mo
nopolami, to najpierw powiJ-,nu 
się zacząć od stworzcllia konku· 
rencji dla GS. AlEi, jak .tu o niPj 
mówić, skoro dZisiaj nikt nic 
chce wziąć nawet \v ajencjf) 
wiejskiego sklepl), nic ffi{)wiąc 
już o tym. aby . ktOś chciał o
tworzyć prywatny. Konkurencji 
"i~ widać. 

<). ·DUSKO 

24 I 1990 r. 

Zdarzy", s~ę, że w pierwszych dniach nowego roku znalazlem 
się na poczc'le, skąd chcialem nadać list do przyjaciela mieszka
jqcego tuż za wschodnlq granicq. LiSt wazyl 110 g i zażądano 
ode mnie opIaty W wysokości okolo 4,5 tys: złotych. Ponieważ za 
wysIanie takiego samego listu zaplaciłem przed miesiqcem 750 
złotych, a ponadto nie wiedzlalem jak rozwiązać stTonę technicz
nq wysylki (poczta dysponuje ponoćznaC,zkami tylko o niSkich 
nominatach), więc zrezygnowałem. " 

. PO powróci,ę do domu ptzepTowadzi!em , niezbyt skomplikowany 
rachunek, z 1((6rego wjJnikalo, że mimo tale drastycznej podwyż
ki jest jednak taniej. Proszę posłuchać. W grudniu ub. roku za 
kwotę r6wnq ' c>p/.acie listu o wadze 110. g moglem kupić niewiele 
ponad p61 litra 'benzyny tzw. ż6łtej, podc~as gdy już wstyczm'l 
br. mogę kUpić prawie dwa litry, mimo że benzyna podrożała 
w tym czasie o sto P1'oc. Jest więc taniej? Jest! 

A ja·k tanie;, to t leptej. Skończyliśmy oto z dotychcza.so·wym 
zakŁamaniem i zaczllfUlml/ żyć UJ wan/,J!kach. godnych. Przyklady'! 
Proszę bardzo . . Jeszcze do niedawna ' k·armiono nas mlekiem, 
które .ty~ko kol<lrem PTZ1fPO'I'Ilif!alo ten zdrowy niewątpliWie na· 
pój, bo tłuszczu zawieTało niewiele 'ponad 2.5 proc. T!umaczono 
nam, ze· tłuszcz odcłqganll jest Po to, żeł>lI. zrobić zeń , maslo.Co 
za bzdura! DzU masła mamy wbr6d, Iv niektórych sklepach 
można się '0 tym ' pTzekonać "na w~ch", nie wchodząc nawet .do 
tTodka, a· mwko kupujemy wszjJsc'lI wylącznie pełnej 

Albo wędlłlłll. PTzed lwiętami tTtUlno było znaldć w sklepie 
kawalek kielbcull. CI dziS? Do tul/boru, do koloru! Tvle jest mięsa 
i jego przetworów, że zWl/kły cztowiek; wychOwany na wqtTJ
biance, nie potrafi nawet nazwać każdego .z tllchraTytasów. Ale 
dość tych ·pr.tllkl4dów. Zacząlem od udowodniania, że' jest tanUI;, 
a wyszlo, że Jest także lepiej. ,AlecZ1/ ' to moja uńna? 

JERZY KOWALSKI 

:Rzeźn
8

a 

l: 'd\vójni rze .. " la 
" Nowe ceny na mięso i wC:dliny, wprowacUone na początku bm., 

były liZoklem dJa wielu • nas. Przez pierwszycb kiJka dni zawalone 
nęcącym towarem sklepy pełniły raczej role: 'rzadko odwiedzanycb .. _ 
muzeów, DH: placówek bandlowych, bo ."zwiedzającyeb" było w nich 
.~t(*r~więceJ nii ~.up,uJących. ,. . , 

: Co barddeJ naiwni , przemyślanie, po zlustrowaniu oferty sklepów 
mięsnych . "Spolem". popędzHi ,tu " sklepu u.kładoweco miejscowych 
Zakllldó\v Mięsnych w nadziei, że w doble ' konkurencji łiędżie tam 
Imacznie taniej. ' Niestety, trzeba Ityło pnełk~6 ItOrzką )llrułkę -

. towar ,ten sam , i ceny identycznę. Pyt~nlę czy ta,k być, pow,inno, sko
ro rzeźnia rozbija się zapomieszczeujami na no wc sklevy ,w mieście, 
a jedilYlll z argumentów 'są slowa: "będde konkurencja"? Czy uczci
wyllL interesem jest "przebijanie" na wlasncJ ,pro4ukejl, skoro .kosz~y 
jcj dostarczenia do zakładowego sklepu są prawdziwie groszowe, a 
czynsz I Inne opiaty, w porównaniu ze' sklepami "Społem". są sym
boliczne? Zl;adza się, koszty te będą nieco inne w sklepie przy ul. 
Kopernika niż w sklepie znajdującym się na osiedlu. Zakladów Płyt 
Pilśniowych (tam ocny mogą być wyższe), ale' teZ trzcba zdać sobie 
sprawę,' że zysk ze sprzedaży ,l kilograma szynki w pełni pokrvwa 
mlesięczuy czynsz za m.etr (dwa, trzy?) kwadratowy loksIu. a place 
zalogi sklt'IIU nie przekraczają profitów uzy&kIwanych z 2-3 dni jej 
,pracy. 

W w:uuukach normalnej konk~re,ncji I przy zachowaniu osady 
fair lllay wobeu reguł ekonomii oraz klien~ów, "scenariusz" powinien 
wygląd.ać tak: w sklepie przy ul. Kopernika ceny najniisze, na osie
dlu l'łyt l)i!śniowych nieco wyższe, a w sklepach PSS .;Społcm" naj
wyższe. Kto ma czas I ochot .. na spacery. 'ten kuni łanieJ. kto nie 
- pła.ci drożej. Niech symboliczna emerytka ma tll satysfakcj~. że 
kupi/a pół kilograma mIęsa my wędliny o . chociaż paręset złotych 
łaniej, niż zaplacilaby za ni.. "na mieście' • . Niest .. tv. w plerw~zyeh 
dniach obowiązywania noWych cen (być . może dziś ju~ są niźsze) 
okazalo się to ni.emożliwe, bo rzeźuia I'0szla ... na żywca" ... 

Nie mam nic przeciwko przemyskim Zakładom Mięśnym, a ich 
szefa znam Skądinąd z bal'dzo dobrej ' strony i mam o nim jak naj
lepsze 7;1<> ... ic, "le dziwię się" że ktoś (IHo: wydział bandlu. prezydent, 
wojewoda'l) da je "ie: 'ak , łatwo nabierać na lep ,,sklepu ,zakladowe
go" i s~i.ui.~le obidniee, o konkurenc~, lepszej obshuJze. I nlższych 
cenach. Chccs;r; lokd na sklep zakładowy, pr(\szę bardzo .. ale pod obli
galoryjnym ' i drako'isko i!rz~'fitrzeganyln rygorem ~ ma być w nim 
lanir.j. Ill:zynajlUnicj o te 2, 3, :; procent. . , ' 

Pra wdopodobny scena.riusz dalszej ;;konkurencji" pomiędzy amie
rającą sllliel'ci~ .. naturalną PSS "Spqłem" (Chw,ala Bogu, możc wlCll;ooie 
jej pracowni.')' ~ąmi. wezmą swoje , sprawy· ,w sWQJe ręee - "z .!tą
('zyścia dł.a klicnlów I konsumentów) Ił Zakładami. Miesnyml b~.ie 
t~ki: to\\ar Ic~y.i oic ma popytu,.r;z~.iniac! ~alub~c~r~y,nient 
w sklcpach ,,!)!Iolcm" I chcąc nlecbcąc' Olu:sożctnl z,Jadacz .. cblcl>a 
b~dą musicli pójśc tam, sdzle pólki' b4:d~ . "uginać ile ' OdwszySłJllego. 
Gdyhy sc('narl",<'1. tCII obowiazywal' w' 'oio~e.l1de. 'Kdt SzaDownl: Czy
telnicy , b('dziccie ' czytać t/! słowa, zwraeam .Ję · 1I apelem: zrezYJ1lDj
cie, chociaż na ty.1zicń, ' z jakichkolwiek mięsno-w<;'dlilllarskle!1 wllli
p,ów do cz.s,u, gdy pewni ludzie pojmą, ie to ,nie :eyrk; a proza :i:y
da! Nicc'h idą ~ IOl'barrii. ,nle.;b zw.lnl~ , lUbi uie ,D!ając Im ClZy:m 
zapłaoić prz .. ?; wla<S!l'l pa~rnoM,. brak, ,wyobra,itnL albo b."ndlowa r:lu
ł1,ot.;. '("hoci,,·;.. ktB ' wie, ',czy , 2lunhn . j~st ~n. kto chce n'ł .: ,nocJ';niu 
uani kilor:l'ama 'kiełbasy Zal'obić 8 tysiącc ii.lo~ych (i~by tylko ,tyte). 

B~ ZłagOd7.';' wcco przyp;n~biający obraz przemyskiego • .sposobu 
hanillow::,"i .. '·. , pl'7.\'klad budujący; Oto w tym liamym czasie. II'dy 
'i"dni zvsków ~;ł w<zclką cenO) ~tajw,di na głowie. aby jak D9jwie
"cj "wy<l<>ii:" od kłi.~nta (zlotówekd:dęki mar';,om).. w sklepach Woj
,kow~; C""l.· •• Ji Ihntllowej '1)()t'nio,ła kawa nrawdzlwa. a cukier wart 
był;) :;00 złotych (w sklepach ,;Spolem" - 8 'lł0 żl) ... 

S,+ wi~c ,j r slc/.C ~I .. ntllowcy z powołania, ,l!- nie tylko nOn:linacji.lrló
rz~ wiedz"", ,, . ie lljcniądz robi pieniądz. 'u · niższe m.arże i s.źYbki 
"ruch" lOWal'ó\, na półka~h pozwalają ' na ' Cod:t.iwy urobek oraz 
'uniJmi~ci~ kłopotów · wynikająCYCh _ .. z.amro:i:enia" tow"row na pól
kIłch. ,Jf'dną z niell jest strata wynikająca z inflacji, poeląga~ca 2a 

SO'h1\ konieeznośe ratowania sicr m; in. kreilytem b!ankowym ... 

Z.B. 
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Zgodnie z prawem, ale nie po ludzku 

"Przesiadka" na stare lata 
- Proszę pana, mam 62 lała, 

jestem schorowanym inwalidą -fi 
grupy. Mieszkamy łutaj :Ii żoną 
od 1952 r. I co - teraz, po tylu 
latach, mamy się przeprowa
dzać? Czy to Jest po ludzku? 
Przeclei - nie zajęliśmy tego mie
szkania jako tzw. dzicy lokato
rzy, ale wprowadzlllśmysię -.:lo 
niego calkiem legalnie. Mam na 
to dokument, o, niech pan pa
trzy, wysławiony przezPrezy
dium Miejskiej Rady Narodowej 
li datą 11 fi 1952 ~. Ja się stąd 
nie ruszę, _ mam swoje lata, na 
czym -może mi zależeć? - te sł.o
wa nie pozbawio-ne są emocji, 
ale tak~e _ i determinacji, a wy
powhida je ZYGMUNT WYSOC
KI, lokator jednego z mieszkań 
w kamieniey nr 2 przy placu 
Konstytucji w Przemyślu. 

Ale po kolei. W 'budynku tym 
był ongiś ho-tel robotniczy 
przedsiębio-rstwa, które budowa
ro bazę CPN w pobIiskiejŻura
wi-cy. Państwo Wysoccy - otrzy
mali przY'dz.iał na mieszkanie, bo 

-Dzień 

p-an Zygmunt pracował w tej 
firmie jako kierowca. 

Cieszyli się zatem Wysoccy z 
własnego kąta, wyremontowali 
,mieszkanko 1 zrobili Ol: niego 
cacko. 

Mowa sobie wyobrauć, jak się 
poczuli gdy w ub. r. dowiedzie
li się, ~e m-iesz.kają w ... prywat
nym domu i będą musieli się 
stąd wynieśćl Jak do tego dosz
ło? Cabkiem prosto. Otóż jedna 
z mieszkanek Przemyśla - po 
wielu latach starań i zabIegów 
- nabyła prawo własności d<l 
tej Właśnie kamienicy. I 00 tej 
pory zaczęły się zmartwienia 
Wysockich, niepewność o dals:r.e 
dni l lata, które mieliby spędzić 
w innym mieszkaniu. Odpędzali 
tę myśl o-d 3ieb-ie, ale 29 sierp
nia 1989 r. groźba opuszczenia 
tego miejsca nabrała całkiem 
realnych wymiarów - właści
cieLka posesji przy placu Kon
stytucji zwróciła się bowiem do 
Wydziała . Spraw Lokalowych 
Urzędu Miejskleg<l o zreallzo-wa-

nIe jej prawa własnoścI do te
go bu<lynku. Ona chce zamie
szkać w swoim domu, a Wyso
ckim proponuje- zajmowane 
puez siebie -mieSZlkanie prz-y 
ul. Słowackiego 7. Wszystko to 
dueje się w świetle prawa, któ
re d<J.puszcza, aby właściciel bu
dynku mógł sam dobierać sobie 
lokatorów. 

- . Cz)" pa.n widział tamto 
mieszkanie, które się nam pro
ponuje? Czy pan wie, jak one 
Jest zaniedbane? My mamy tu
łaJ łazienkę, wydzicloną :Ii częś
ci kuchni, zabudowaną, a łam 
niby leż jest, ale z... nie domytą 
Wannlł za kotarą, a jedną xe 
ścian toezy gr:i:yb._ 

Wydual Spraw LO'kalQwych 
UM,w decyzji zobowiązująeej 
WYSOCkich do Opusz.czenia do
tyehczas zajmowanego mieslJka
ula uzasadnia; fe ,,( ... ) zarówno 
położenie, metraż, jak I kondyg
nacja oraz wyposażenIe w u
rządzenia techniczne nie budzą 
iadn)'ch zastrzeżeń co do wymo-

na ciuchach 
w Lubaczowie 

Wszystkim, którzy w tym, co napisałem spodziewają się znaleźć odpowied~ 
na pytanie: co, gdzie i po ile? - radzę zrezygnować z dalszej lektury. UdZIe
lenie sensownej odpowiedzi na podobne pytania nie jest dziś możliwe, choćby 
tylko ze względu na totalną destabilizację rynku i obłędną galopadę cen. Będzie 
zatem o ciuchach widzianych nie przez pryzmat cen, lecz od strony "kuchni", 
oczami człowieka, który od pewnego czasu usiłuje ten rodzaj handlu traktować 
profesjonalnie. Człowiekiem tym jest mój dobry znajomy pan Leszek Z. Z nim 
to właŚnie w mroźny, styczniowy ranek wybrałem się na ciuchy do Lubaczowa. 

- Zeby :;carobić - mówi pan 
Leszek - tneba brać pod u
wagę również "geografię". 
W innych dniach handluje się 
w Przemyślu, w innych - w 
Jarosławiu I Przeworsku. a je
szcze w innych - w Dynowie 
czy chociażby w Lubaczowi.e. 
dokąd dziś Jedziemy. Ciuchy w 
tym mieście charakteryzują gIę 
tym, że jest stosunkowo nie
wielu sprzedających. ale za to 
Slporo rzeczywiśc-ie kupujących. 
Tu ludzie cenią swój czas , j 
przychodzą na ciuchy po to, by 
coś kupić, nie 9Ilują slę - -go
dzinami od straganu do stt·aga. 
nu jak ,,smród za wojskiem". 
jak t{) jest na przykład w 
Przemyślu. 

Dla odmiany w DyU()wie . ce
chą charakterystyczną tamtej
szych ciuchów są nieustające 
przeciągi pod wiatą, co prawda 
zadaszoną, ale pozbawioną 
ścian. - W łych pnecią,.cb, 
;fakt. powiedżlala pewoa moja 
majoma . . kontynuuje pan 
Leszek - moioa "cnotę stracie" 
(cnOtę uczciwośCI ma się rożu-. 
mieć, która cechuje ponoć wszy
stkich bywalców ciuchÓW). 

Spra wą równie wsżnq, C<l 
wspomniana geografia, m-rta
szcza jeśli nie dysponuje s~ 
stałym I wielce dziś kosztow
nym straganem, jest zajęCie 
dogodnego .,strategiczn.ie" miej
sCa na placu targowym (w tym 
celu trzeba przybyć na ciuchy 
odpowledni{) wcześnie). Loku· 
jemy się więc na skraju chod
nika, tuż przy głównej bramie 
wjazdowej. Miejsce to ma tę 
niewątpl!wą zaletę. że niemal 
każdy . z wchodzących musi rzu
cić okiem na wyeksponowany 
um1ejętnie towar. Natomiast 
pobierającemu opłaty targowe 
zawsze marna wytłumaczyć. te 
się dopiero· weszło lub właśnie 
jut RH: wychodli I bazaru, 

wobec czego żądanie uiszczenia łasce Opatrzn-ości I gonić do 
opłaty jest co najmniej nie na najblhższego przybytku. I tak żle, 
miejscu. I tak niedobrze. Na sąsiadów 
Wróćmy jednak do ekspozy- nie można zawsze liczyć. były 

cH towaru. Tu obowiązuje ca- przypadki. że po powrocie nie 
la złożona I wsparta wielolet- było już ani .. uczynnego" są-
nim doświadczeniem wiedza. siada, ani towaru! 
Kto jej nie posiadł musi Czym się handluje na ciu-
plajt.ować! Ekspo~ycja .nie mo.. chach? DO'5łownie wszystkimI 
że być zatem nadmiernie krzy- Jednak I w tej branty wy
kli.wa (zresztą przy dzisiejszej kształciła się z czasem ścisła 
o-ferci-e, kiedy towar pocho-dzl specjalizacja. Są więc "robiący" 
d<lSlownle z całego świata, wyłącznie w złocie i drogich 
trudn<l byłoby szc1;ególnie za- kamieniach_ Ci stanowią swoi-
błysnąć) I przcsadnie bogata stą a rystokz'a(:ję, kastę nieledwie. 
ilościowo. W grę wchodzą Są spokOjni. dyskretni, nie 
względy bezpieczeństwa (zdarza- dźwigają tobołów, nie potrzebu
ją się - niestety - kradzieże), ją stoisk, co czyni ich opera~ 
szczególnie przy jednoosobowej tywnymi I trudnymi d~ u
obsłudze st<>islta. Ponadto nad- chwycenta chociatby przez IU
mierne·. bogactwo oferty dziwnie -kasentów. Są reprezentanci row
jakoś działana inka&entów ()- cznych firm: "Wyrób I sprze
płat targowych, którzy .w. takich daż'o,oczywłścle prywatnY'Ch. Ci 
przypadkach zdradzają tenden- z kolei. gU'itują w mo-dnych 
cje do sj,ęganla w górne reje- dziś dżinsach, katanach it.p. 
stry przy określaniu. wysokOści konfekcji. Bogato reprezentowa
opłat. Najlepiej więc -skromnie. ne są wyroby pnemyslu elek
po jednej sztuce z kaźdego ga~ tronicznego obydwu obszaróW 
tunk:u,· a renta towaruniecb płatniczych. Ale najllczniejsze 
pozo~ta;e raczej w torbie l za,w- są ,,firmy" -s.pod zn!llku: "uware, 
ize w zasięgu. rękL T<J. jest ppd-m;ydło i powidło", czyli ci, ktc).. 
stawowa' Ul3ada. rzy handlują w~zystkim. Oni 
Wspomnieliśmy o obsadzie. stanoWią () swoistej atmoster~ 

Względy oszczędności nakazują l kolorycie ci.uchów. 
d:.:lałać w pojedynkę. 00 je'lt Socjologa - choć nie tylko 
dziś oczy" .. iste, miewa to jed- -- zainteresować mote ciekawe 
nak I ujemne strony. Czasami w naszych warunkach zjawisko 
dochodu z tego .powoou do 5y- zupełnej niemal trzeźwości I to 
tuacji wręcz trogiko-micznych. wówczas, kiedy alkohol natiy~ 
- Człowiek jest tylko człowle- można w dowolnych gatunkach 
kiem - objaśnia fi.loZo!icZIl:e oraz ilościach, daleko przed go
pan Leszek - od czasu do CZ3- dziną trzynastą. Proszę m! po· 
su musi się uda~ za własną kazać inne podobne o-kolicznoś
potrzebą, sZC1:ególnie gdy jest ci, w których przy tak wielkim 
zimno i dla rozgrzewkI slę~a nagromadzeniu ludzi dysponu
c:lęsto po łermos. - l. jak tu. jących z reguły sporym! kwota.
człOWieku, postąpić w takim mi, przy tak łatwym dostępie 
przypadku? Zwijać za każdym do alkoholu, byłoby tak mało 
razem cały majdan ł targać OSÓB pod "dobrą datą". To s-ię 
pękate czem<>dany! sobą, w nie zdarza nawet na odpustach1 
dodatku nie ,wiadomo dokąd, Raz jem:ze potwierdza lłię m-od
CiI:'1 tei z(Xtawll! wszystko na na niegdyś powiedzenie, że Po. 

gów l'rt. 6 "Prawa lokalowegoa 

lj. zamienności t~'ch lokali. 
Wątpliwości nasuwał stan tcch. 
niczny lokalu przy al. Słowa
ckiego 7 ( ... ), gdyż wizualnie od
biegał on wyglądem od lokalu 
zajmowanego przez Zygmunta 
''Wysockiego. Lokal przy placu 
Konstytucji jest lokalem bard'1<o 
zadbanym, odnowionym, w pr-ze
ciwieństwie do wskl'zywanego Ja.
ko zamienny ( ... )." 

Wysoccy odwolali się od tej 
decyzji do Wydziału Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej 
Urzędu Wojewódzkiego. Jego 
dyrektor odpisał jednak, że u
trzymuje w mocy zaskarżoną 
decyzję. Wysockim zatem nie 
pozosŁalo nic innego, jak wnieść 
skargę do Naczelnego Sądu 
Administracyjnego. I tak te~ u
czynili, a dyrektor WGKiM UW 
.. po3tanowil wstrzyma~ przekwa
terowanie do czasu rozstrzygnię
cia sprawy przez NSA". 

Tyle fakty. Pierwsza refleksja 
jest taka, źe - j.1Jk by na s'pra
wę nie patrzeć - to z prawne
go punktu widzenia Wysoccy 
wydają się być na straconej po
zycji.CÓż, prawo przewi-duje 
możliwość dochodzenia przez 
wla.:kiclela· budynkU swoich 
pr~w l jeśli oferUje o-n mieszka
nie za$tępcze, to administracja 
ma obowiązek wykonanIa jego 
wniosku, czyli - w tym przy
pa<lku - przekwater{)Wanla Wy
sockich. Przedmiotem ewentual-

5 

nego s-po.ru m{)(i:e być jedynie 
okolicznośĆ, czy proponowany 
nowy lo-kal nie odbie~a standar~ 
dem od poprzednio zajmowane
go. Wywccy nie chcą się prze
nosić do - ich zdaniem - goc
szego mieszkania, dlatego wnieś· 
LI Skargę do NSA. 

Prawo, to je\:lnak tylko jedna 
strona problemu, je,t jeszcze bo
wiem druga strona, czyli życie. 
Patrząc z tego punktu widzenia 
motna zrozumieć rozgoryczenie 
lokatorów, że na stare lata 
zmusza się kh do zamiany 
mieszkania. Czy m-o-żna im się 
dziwić? Co prawda starają si!) 
zr-ozumleć właścicielkę· kamieni
cy, ale ... 

Mieszane odc2'lucia 00 nośnIe 
do tej sprawy ma kierownUc Wy .. 
działu Spraw Lo-kalowych UM. 
CM, musi się jednak trz,ymae 
litery prawa, zwłaszcza ŻIf 
właścicielka kamienicy propoo.u
je Wysockim mieszkanie zastęp
cze - i to mające instalację· ga
zową, której bra.k przy p.1. 
Konstytucji... 

Jaki bę-dzie wyrok Naczelnego 
Są-du Administracyjnego? 

C. DUSKO 

PS. Nie m()glem pr~edstawlć ~a", 
właścicielki. kamienicy, gdy:ł Jej te
)I>l()amilc:zał prze" kilka dni, al. 
I)yło Jej r6wniet w Ó1leszluniu ·pt", 
uL Słowackiego. 

(00) 

". .. Ta.m pod murem dziOO pidń nucf I do azy?tku tęsknie %er
ka, gdZieś popsuta kaUlrynka gra mazura, c;,y obeTka..... 'l'ymi 
słowy malował poeta koloryt Rynku starej Warszawy. We 
współczesnym Ll,I.baczowle gospoda czynna będzIe dopiero' od 
trzynastej, a katarynkę na miejscowych Hcluchach" zastąpU 
z.wykły akordeon. 

lak potraf!. Tak. potratl, zwla· 
nCZ8 gdy robI przy tym l.ntere
~Y'-

Pis7.ący te słowa przekonał 
się ponad wszelką wątpliwość. 
że d-o interesów na clucllach 
niezbędne są osobi~te predysPQ
zY'Cje i zamiłowanie. Oto w 
pewnym momencie p21l. Leszek 
musiał odejść na chwilę l trze-
ba go było zaS.tąP1Ć po "dru
glej stronie lady", Cót to był za 
koszmar l Zapamiętać. te ta blu
zeczka kontuje tyl4t. co ta wla-

śnie chustka, a obydwie razerA 
warte są akurat nieco mniej n;J 
połowę ceny leżącego obok pła
szcza. A zaś ten rótowy Irom
plecik dla młodej (be, he) pa
nienki może ,;pójść" .za tyle, ile 
kosztuje porcja pieprzu plu.s 
dwie kredki· do ust. Itp~ itd. 
Obłęd! Na całe szc-~ście pan 
Leszek długo nie zabawił, co g3 
nie\vątpliwie· uratowało przed 
nl-echybnym mank!.em. 

JERZY MAKAM 
ZdJ. aulot .. 
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Praca o mjr. Słabym 
nie dopuszczona do konkursu 

z 
SpraWI; wla$Ciwle molina by. ju~ 

lIznali aa zamknię4, eboó wl~eJ 
jes1 w Iym smutku, · ialu I &,ory
eay niż zwyczajnej ludzkiej sa
tysfakcji. Nied~wno, w IIrudniu 
lIb. r. odbyła lIięw Warszawie 
liroel1ylitość odJl.namellia Knyiami 
Orderu V.rtuli Militari bylych 
iołnieuy lVrzcśnia obrońeów 
Westerplatte. Ni~którycb. cidko 
elMrych, znledolężniałych, odzna- . 
e~al'lO w domach lub 8zpltaIadL 
WI~luizozlli westerplałczylr.ów · nie 
Cloosekii.la. niestety. . tej chwili. 
W"óc1 ·.nich Jl.nBlad · lIic: · także 
. )łl'aemyślani.n, major . Mieczysła:w 
Slaby. If!kan bohaterskiej zalosi. 
.muły '" 1948 roku, -w uMtep
r;lwie prowadzone&"o . pn'-z .UrŻąd 
}ksple"uó,.twa, brutalnego śledz-
lwa. . 

Krzyże Virtuti MHitari przy-
Illtd całej ltalodzc W""t<=rp!atte 
m3fu:ałek llyd:>:-Smigly, a donio
sło · o tym Polskie Radio kzC'CieR"o 
dni!ł wojny. Na uznanie ·,teJ{u fak
tu tueba było czekać "" Jlół wic
ku, bowiem .jedna z najC'hlubnjd-
S'~ych· kart·w dzi('jach ",,,Iki 
.brojnej Polaków w II wojnic 
.wintowej, po..~.adała dwie oddziel
ne strony Te ofiejalną, znaczoną, 
-poDlnikami. okolicznościowymi 
urom:ystościami i <=ytatami ze 
szkohiyeh podr<;czników. oraz tę 
rirllltą - :do żoną z "'yelorys6w 
poszozególnych obroóców, ludzi 
iyjąflych w ~.apomnicniu, OlU'ito z 
P!lc?lI c iem dOZIJ'tnych. już po 
wojni c. I'cznych krzywd. 

O napra wianie "rzy-wd wcster
pialczyków przez długie Jata za
biegało wide osób. Tak bYło tei 
\li'. przypadku majora 81"b('l(o , 
klory byl, co prawda, w ~rzemy
~Iu pĄstacl" powszechnie $';1I>no",a
nf!, ale na któr:Ynl dlugo elw,yły 
nledam i,wienia i plotki zwi :>z.ne 
:II ares:<.iowaniem w 19117 roku. 
b~ak oficjalnej r~h .. bmt:Ulj;. a 
takl.e >amIIwa milcżenta. \V lattlch 
o~iellluzicslątych. w ranl3,cb tell· 
dencji do odkrywania "biaiych 

CI 
plam" w najnowszej . historii, 
sprawa majora Slabello · ożyla na. 
lamach krajowej prasy. M. in. \V 
ma~u 1988 roku ukazalsic: w 
"Polityce" obsz.eruy . artykul Zeno. 
na Andrzejewskiego, naświetla
jący kulisyaresztOwllnia. śledztwa 
i śmierci przemYslde~o lekarza. 
Wszystkinl· zainteresowanym.. .. 
przede wszystkim rodzinie Majora, 
chO<Jzilo o wydanie aktu pełnej 
rehabilitacji Mieczysława Slabci(l~ 

Rehabilitacja napotykała jednak 
trudnośeinatury fonJlalncj,. 
gdyż irchaJ);IiLowa" możne było 
ca/owieka· niesłuszni"e uznanego P.a 

winne le ł . skazanego prawomo
cnym wyrokiem S,'łdU, natomiast 
major Słaby nie został nigdy po
stawiony w stan . oSk .. rienia, a 
śledztwo wobec niego zosta·lo w 
1918 roku umorzone "z p>lwodu 

.. Major ,~I(tby (.w p !erwszym . · rzę;be, 1V Ih·odku) wś·r6d jeJlców 
:t.a!.aOu. 

(; " " ]) (1 )' c[").; :,·h jdtr ó u> 'w oje. nn·ych e S7CO?"f011.>fl?l !/ch p-rz(' ::· N i ,·lIl
C/J W, 

Repr . R, · PAWLOWSKT 

ZYCIE PRZEMYSKIE 24 I 1990 r. 

~micrci podejrz.anej;"o", Chod'.łiło 
zatem o to, by Nac~elna Prokura
tura Wojskowa wydala . ob«nje . po
stanowienie w tej sprawie w 
oparciu o inn~ niż przed laty 
pollstawc: prawną. Z prawnego 
punktu widzenia bowiem, pomi
mo umorzenia śledztwa zarzuty 
dopuszczenia się prze:& mjr. Słabe
go przestępstwa. nie zostały wca
le cofnięte. 

o . piekle 

W marcu 1989 roku : Naczelny 
Prokur:.łor Wojskct\vy ·· \vydał 
wr~sZcie · oczekiwano · postilJl0~vie~ 
nie, w którym potwierdzOłlobrak 
dowodóW na popełnienie prz~:a 
mj'·. Słabelto zaN:ueanych mu 
wśledztwie,przed laty, prze
stc:pstw iunano, i1 wszelkie zarzll
ty wobec jego osoby były bezpod
stawne. TYm samym po ł1 latach 
eUcjalnie zrC'ha bilitowano I ó~ 
czyszCzone I!<wszclliich Ilarzutów 
bohaterskiego lekarza z Westerplat
te. 

. Kiedy w I"rudniu ubiegICl;o rOku 
bratanek mjr. Slabe!l"o odbierał · w 
Warszawie, & rąk !l"en. · Floriana 
Siwickiego, pośmiertne o·dznacze
uje . swojego stryja, pracowniey 
PSS .. Społem" w RzeNOłowie odna
leźli przypadkowCl "kronikę" po
liwięoonąwłaśnie Cisobie Majora. 
Odnalazł ją Zd".i~ła w Powtak , 
naszą redakcję powiadomił CI tym 
f:tkcle . Henryk . Kisala, ale nikt 
nIe potrafił powied:rieć o znal~
'lisku coś wic:cej. 

"Kronika" opatrzona Je.d tytn
lem ,.Z"sluieni dla miasta Pne
myśla" i herbem miasta. Zawiera, 
pisane dzieci<;cą I"<:ką, rozdziały o 
z;emi przymysl<ieJ, o obronie 
Westerplatte. życi6rys mjr. Slabe
go oraz krótki r,.agnl("llt mówiącY 
o jego pracy lekarskie.i w obo7.;e 
kniecklm. Cał..,śe ozdobiono na
klejanymi kolorowymi wydnkam;, 
rysunkami i Idlkoma fOloo:-r"riami. 

na tej 
zamieniało sd~ na inne produkity. 
Raz x.da.NYro mi s.i«: prOrilla.Uuić 
sk.racJ!zionego l>aran-a, a.le nie da
łam rady. Silna była bestia, u
piera.ła j.ię. ZJbU'Żał się brza*k, 
m usiałam go więc 7X)S·talW~-ć w 
polowiedrogi. Kxaść j.abl!ka· w 
sowchozowych · sa.dach szło &ię 
też nocą, z wła&n;Yrn !l'.ootem .pod 
00<:11"1. 

...,...Jakim mostem? 

. - Tak nazy.waHśmy -deski. 
T:·zeba było j-eklaść; byprże.iść 
pr'Z-ez kanały ltaiwadniają,ce s.tef>. 
Prze,z osadę - rnia~teczko Thtl
kubaz, w którym prz.e:r. pewien 
czas mi~sz.kaJa.!n, prowadl.iJa H
nia . k,olejowa, h,aOOl.owalo się 
wię-c z. poo'rói:nymi i kolejarzami 
m. i'n. jabl·ka-mi. ma s·le-m. Jest Pan 
cie:rawy · skąd jee miałam'! Od 
K,.'uachów. Brudne, zaśmiecone, 
z karallicha:ni. Wyra.blałam je. 
czyściłam, podlJarwiałam, do.lewa
łam wody - i · sprze-d·a'.valam po
dróżnym jako ś\Vie~utK i e. Z ła
pał mnie razu je dJnt>go .miliocjaJ"lt , 
gdy zeskakiwała.m prze-d s>la~ją z 
wagonu towa,rowego. Za ta.ką 
poo'róż - jak już mówiiam 
groził rok, za maslo. - pięć, ",a
prowadzi! mn.ie n.a pos-terLLnek i 

Wprawdzie treść kr-oniki pod zam.knął, n13s10 za:·ekw1ro.wał. 
wzgl~d,,1lt fnktor:rafieznym nic Sóed7.ę i czekam pe1na niepokoju. 
wnosila niczego nowego, jetlnak Przybiegł pod drZWI syn, miał 5 
zaintrnowac mogły zdjf;cia. Dyly la t i wyzywa ra.dz.iecką władzę 
to oryginalne rotografie wykon"ne od ostatnich Mieli jeulia.k 

wz.gląd. że to dz: ę"~:<:<J. Po j,ote·r
w czasie wojn y z pieczątką: .,Sb.- we,ncji z.najo:nego Zyd.a z Kra-
lag I A 16-Gcpruft". Z z.mie- ::owa. pUŚCi li mnie wiecwre:n do 
szczonych tekstów można hylo dz,iecka . Do rana w5zys.lko bYłQ 
orientacyjn ie "kreślić e23S pow, ta- z.ab.twio.ne. Po c iemk·u, by nikt 
nia .,kroniki" - koniec lat aO-tych, n ie .w id-z ial, zaniosŁam mi'i c janto-
początek 70-lych. . ! wi ::Iv do:nu zegare-k i płaszcz -

. . os latnie wa·rto':c iowe · p-["2:e:lmio ~y 
Zaml,,:,zkał~ w Pn:cmyś.lu SiO- p:·z:;wiezione z Po lski i trzymane 

stra maJora Słabego, Walerla Krop- 'na czarną goc1zi':1~. Inne jlUż 
nitz, rozpoZnała nIektóre zdj~cia. I wcześn.iej zamien iłam na ŻYW-
aczkolwiek samą . , krollik~" wi- nosć, by ni·c u,mrzeć z g;odu. Da-
dzialo. po raz picrws7.y_ walam sobie ra,dę. ale co m;eli 

. . . cZYl1>iĆ ci, co ll.i-e i abra'j ze sob:j 
Sprawa rychło w\"l:\Śnlla Sl~. 11-. z :lomu n;'c; lub Cz-e.czet'.cy ... 

st.atcczaie. Ohii (IkazlIlo sl~. że II 
"kronika" (lOwstala w . Przemyślu Czecl. eńcy'! Nie rtlhumieID. 
jako ouzcw na ogólnopolski kon-

• 
Złeml 

byW-M'elstw·a - dostało się d<l wiil
z.ieni.a. Ollli l.ÓStaJi. A Ilu N;-em
c&w lub POla.k6w wyz.n.a.nia gre
cko.kat()Jiokiego... MOja znaj<Joffia 
wy&Ua za Rosjaohiina. Ją z dzi·eć
Il'l<i . pu.śCli~i do Pol.sJd, a OlI! zo;;1a1. 
Po Ia.t.a-ch staJra:ła sJę /i')O ścią.gnąć. 
J'U.2: by!() Ws7.Y&bko na dobrej dro
dze, dotarł do Kijowa L.. słuch 
o ru.m zagi·nął.PeWillie go za
wrócili._ Tam <:złowiek się nie li
czył . . Ta~ na przykład ol:Jy'\Ya.tę~ 
w'yPU,l2>~OllY 7. - więz;iewa,· leC'iG 
p<!,z,ba:\vló<ny .lU', iaJtiś tal'lł okreg 
praw obY'watelski;ch, -to żyl j~k 
ples. S.pa~ JUI. ławce; ;2ywi·l . się 
oopadlkś>mi z po}em~kÓw) a·ż 
we;:-hl lub pO>d~i vv\raca.ł do 
lagru. 

Aresztowali ra~ moją 7..najOOl<\ 
Ros.ja,:Jo"oę, mł{)<lą dlWud,żiesioszcś
ciolcln.ią d?i~w'ezy~. była trak-
ror,z:y~tką, clłcieli ją a w<łnS-ować 
na maSlŻyru'stę kolejoweg<>. Bala 
się odpowi-edrzialnOŚ-Ci i nie z,glo
siła się do pracy. Nie pomogły 
li6ty do Star.~lla, mó\vią-ce o tym, 
że je j mąż jest n,a frow~ie (to 
było w 1943 ro1.-u) . .puścili po 
roku . \v:a.cała 3 miesiące. N ie . 
poznałam jei, gdy stanę·la w 
d.rzwia-ch. Włosy jej · }es.zc-ze ni e 
od,rosly po ogoleni'lI, miaJa z.la
ma,ne 3 żebra i sLrasznie opuch
l"lJię1e- nog,j. Zyła jeslJCze 2 miesią
ce, 

Wspomniała 1'ani o m~żll, 
Jak oplIs~cze;1ie Związku Ra
dzieckiego przez armię g<>n. An
dersa odbiło się na Pani losie'f 

Byłam parszywą owcą. 

Rozmawiali na te>! temat ze 
mną na pos terunku. M6wili : 
"pojechał do. kapital istów grać 
w karty". Potem dali mi s po
kój, zapolnnieli o mnie. 

- Wiedział;\, Pani co u·zieje 
się z mężem i w ogóie na ~wie~ 
cic? 

- Prawie nic. Radia tam nic 
widział;]m, gazety - i to star.., 
_. docierały rzadko. Z-egarek to 
hył pN.edmiot zbytku, marze
nie' Własny cień mógł go zas tą
pić i miejscowym zastępował. k\jrs ogłoszony przez "Społem" l Przywieźli ich z ZakaLl'ka,z: a , 

pod hasłem "Zasłużt'ni 10dZit,".\ chyba w 1944 ro.ku. To była zbio
Inicjat.orką utrwalenia w tej for- rowa kara za rzekomą ws>pó!.pcru- - Wspomniała Pani o umiera
mil' pami~ci majora Slabego hYła! cq z Niemcaml. S talin prz.esieddj niu. Jak wsgłądala opieka me
Wiktorb Macicboch. z~jmująra s;e l wte-dy cały. te'n n aród .. Ni~ :;e So.- Jyczna? 
Wówczas sprawami kulturalno-o- bą .nIe rnle~I,.a na ?oda,.~:{ n.e 
światowymi w przl.mnkim od. uml.eh, kr<LŚc I kO"1bmowac: P<J- - Była, · ale tylko VI v. it:k-

. .•. _ -. . . .. _ zostaWle.1l1 wl asnem,u lO,-OW'1 [.>8- h ś· -;'k h W . h d 

S
dZJa.lc . \~OJeWsOdzklh'.J" S!'oRłdzwlnl dali zgłod'u i umiel"ali. Zal było szyc o rvu ae. e w~,.ac . c -

Po"'ywc e leg:ły· ch od ·tych ośrodków o ow ,. po m w zeszo-. natrzeć Czlowiek tępiał na ta-
wic. l'od jej kierunkleni dzieci: ide obrazki. . dziesiatki kilometrów, trzeba by-
z kólka pJastyc",ncgo wykonywa- >1' . lo leczyć się ludowymi sposo-
Iy "kroniki", wklej:\jąc do niej Za czasów Stalin~ cie:~o€o1i bami lub umierać. Dokuc7.ał ząb, 
również, udost.;pnione przez rO-1 Ws.zyscy, ·no OczywlścJ e z wy Jąt-
dzi,,~ bbb..t~·ra, arcltiwalne ldj~cia. kie:l"l tych; · którzy sprawo.wali 

Obwiązywało się go sznurkiem 

. . . j.ak", ~ władZA! , boiaj najm-nlej&'l.C\ i przywiąz.ywalo do. klamki • 
- Ost .. l"c~nie -.,kroniki" nie. dop.u- -- . ~rY'gado:t.is.ty·, przewo·d'licz.ą.cego Ktoś Sl'.:;łrplk'll drżwiami ·1 po 
~tc"otio do ud? ' :.lu w konkurso' I !1:o.ł,ch-OlJu, . m~14.ciar:J.ta, · urz~dnJlka kło.pocie ... 
wej rywali~"eji. \V tamtycli la MI cli I·.>b praro\Wli,ka · N'KWD, W 1-946: 
"b6wi llzyw"ly illlll' kryteria · .,:.,,~ ~o.ku. k;ed.ywr·acałam; do kra.ju, Kiedy wróeila P311i do Pol-
!d .. ~onOści'. Jednak praca lnicjal.o-!:Ja sta~j; w Kowlu k'.l'P.i-!am 6-·Je.t- I5IoJ? 
rów i twórcÓw h.go przed~ięWli,,- ') niemu sYl1?wi . b:Jll:~. Nię ,z,a.~.-:: 
c·a nic Jlo,~'>ła chyba ·lIa marnc. ·/iI, mn<; tego mgdy: w l !;"ll Jił do ręK.!, . P6:!.ną ·wioshą 1946 roku, po 

.. . ,pah'zyl I i>.'re~,~·c : e zanytał. czy 6 lat ch B l· "d l l \\' nagrocl(· pozostała lin moralna I .. . ; ·ć 1\; , . " ._, .• • . . a . ~ eJę, "y. S uc lam, 
. . . .. :"rlOl.~a t-o . e s . l T" \\ . . d .... a,l w Jak w tele wlZ.or·ze aktorl.Y .pow- · 

~alysfa.kcJ"ol. Po r«'fonm(' adm.ni- życiu bul'- i W AZJ·i i ed,l i śmv kit t .. J ,. -. ... . . .. . ". . ." . .," .. .. ' , arza!ą : .,. estc,my wreszcIe we 
~ha(':-.JncJ j .. rr . .,, (': .U"Z:>C./1 struklU-j!1J e taklo OCZ:,<·wl.;\~; e z ")>;: le·n. aJ-e wlasny:n domu!". ,Ja z'1'11a7Jam 
r~' .,S~oł("m:': . ,~rouika · ' .. trafila c~J~~~ 1' t0 co.;; tc ~ tTu,-}n :) bY:Q ,}iI:. vo/ tym nas~yirl domu., \vtcd~ 
do R7.,.szowa. ~(1z... po I..bch lO- n ., . . '. ,.. . l .Ies te in w mm do dZlS. cboc 
sL.la o.1n."J.:z ·olI". było mi przez wiele I:)t ciężko ... 

- Polacy n;lcl,,,ka!·i. 1'0 zro"u- Z n.eź.lli iworniono mnie z pra-· 
l\hjor M;pczy.law S !llh}' ~po·- . mi~!<), a miejscowi ·! ey . bo mąż był andersow cem. 

czywa obecnip na CmcntCll"1.11 Woj- i Ałe to już byłO później. wcześ-
skowYI1l \V Krakowie. ROlważa · - T e,.!. . a le m iQuty ,Q bą , po ci- nicj. - po przyjeździe - byłO 
si«: teraz propn}·cjC) przeniesienia ; chu. Jeden t H,ki ~l' p: l się i po. pi- całkiem źle. Zatnymałam raz 
j.e!!:"o prochów UD PI· zcmYŚJa lub l1a l jaku S~linvw i na po r trecie na- milicjanta lla ulicy i pytam: 
Westerplatte Palllh;ć o nim l· _ pchał IlSC ; kaou"ty do g<,by. Za- ".Jak pa na · zbiję. to wyśleóe 

. . . .. ." brali g{) na dru g i dzidl. kto~ mn ie z powrotem do Kazach-
znaczana. J~.,t cora", dobJtnlcJ. N,e.: p:-z.ę-s.karży·!-' N ic ·"" ,- oci!. stanu?". Tam przynajmniej );ra-
d" ",no JmI~ Mleczy.lawa Słabe/:"o · 

I 
dłam, jak Inni. i żyla!~J. a tu 

otrzymał Zespól Stkół Picl<:ltniar- - Wszyscy Polacy I. tl'j miej- nie wypadałO. O pri'lcę w Peze-
skiclI w Gdaó , ku. W Prumyslu scowości, w której Pan' przcby- myś!u by lo po wojnie truci n". 
j":t o~ patronem .skr(llllniutkl~j l wała, _ wrócili w Hl H; rolnI do Ale mimo wszystko, tu by };] 
ulICY, IUne propozY".lC uczczenia · Polslu·? Pol ~ku, ll )Ój do"l. Trzeb" n, ieć 
j"lto pami.;ci, jak dot~d, nie .10- . skal,! porówna~c1":\. by ta OC('-
c~"kI&ly sic: relloliz-acji. ' . - Skqdi,_1 4 j>vlsk ich Zydów i nić. 

I;) Polaków. k t6-rzy . W'e ·~e:ll:1iej M-
ZDZlSLAW SZELIGA mów il; prZ)rj~jl1 - rad:z.~ecki~o (J-

Roz~wiał 
Z. ZU:MBOLEWSKI 
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z 
Je.śi.J. wierż~ thbr<>~ri, isitn.ieje ~ę

-pująca współzależn.Oóć ~y cechami c7Jł~ 
wieka a wzgórzami pagóik.ami na d~ 
'patfzrysunek). 

Pa'Ól'd,Jupi'era 
coota l-ubduma, milość 
, Pa&,órek Sałurna 

religijność, ambicja, 
własna, do.m.i,mieja~' 
prw.mitłiWOŚĆ, OS'tioi

pT'ZeSądhQŚć, , imutek, ' 'Il1 il.OŚć, mą,d,rość mb 
los. 
( Pac-órck Apul~ - tWe.."łi, .sława, boftacW.r'\» 
trz.piotowatość, nę-dza. 

PagóJ;'ek Merkurego - wie dz.a , e1<>kwenc}a, 
handel lub z.łodziejstwo, spryt, sklo.rimOŚć 00 
hazardu i Lntryg. 

Wzgórze Marsa - boha,terstwo, oowaga, Qpa
now<l!nie, lub niesprawiedliwość, pryn1iływn.e 
~n:.stynkty, vo.lpet. ' 

"Linia otaczająca wzgórze Wenus odzwier
cźc(Ha StC.1Ł fizyczny oraz d/ugość życia danej 
osoby, dlatego też nosi nazwę linii źycia. 
Między Linią życia a pagórkiem Jupitera 

bierze początek linia gZowy (linia rozumu), na 
podstaWie której można wnioskować o zdolno
ściach umysłowych. 

Od pagórka Jupitera odchodzi tak zwana li
nia se'Tca, odzwierciedlająca walol'y duchowe 
clowieka, 

Od pagórka Sa.turna - linia losu. 
Od pagórka ApoLLa biegnie linia sukceslL, 

z'wykle przerywana na swojej długoki, 
Od pagórka Merkurego o,.ichodzi lini(l zdro-

w'ia (czyli żolądkowa), wskazujqca lta stan 
zaTow'ia danej osoby". 

- Pod względem temperamentu ludzie dzie
lą się na cztery typy: melancholików - neu
rotyczny typ charakteru poląC'J;ony z intrower
sją. tj, wyraźną skrytością; choleryków 
neurotyczny typ :Ii ekstrawersją - ludzie bar
dziej otwarci, towarzyscy; flegmatyków 
zrównoważonych emocjonalnie introwertyków; 
sangwinii<ów - zrównoważonych emocjonalllio 
ekstrawerf,yków, 
Znając prawidłowości położenia linii na rę

ce oraz ich szczególne właściwości, stUdiuf'ąe 
własną rękę, można w przybliżeniu okreś ić, 
jaki ma się temperament. 
Najbąrdziej przerywaną linię miłości (serca) 

mają cholerycy - to natury rrnjIJardziej skłon· 
ne do uniesień. W ich ślady Idą sangwinicy -
ich linia jest również często I,czerywana. J1l11 

drobne załamania, ale nie tak gęste jak lt 
choleryków. NajwyrażniE,jszą linię, niemal 
zupełnie ciągłą, mają flegmatycy - opowiada 
dr psyeh9logii'TA TIANA GAŁKINA z Insty
łutu Psychologii AN ZSRR, 

-- CO NAM DAJE TAKA INFORMACJA? 
- M{)żna przewidzieć. jak ułożą się stosun-

ki na przyldad w rodzinie. Za pomocą testów 
d 0","1 edziono; źe Dajzgodnie.jsz.e s~ małżeństwa 
choleryków I slui!l'\viników' z rlegmatykami 
(choleryk z flegmatykiem, sangwinik z' tle-
rmatykiem). - . 

Nieźle. euoe hJlrd~o burzliwie, układa Ni~ 
iycie --ci,'oleryka: z tholeiyklem. ' Sangwinicy z 
san,winikami żyjąlilodnie, natomiast cholery
ey I Ulclancholikam\> ..;.. !ile najlc'piej. 

.. W olfóle mclancl!o1ićy lSą 'najtrudnicjszymi 
partnerami, zwykle każdemu jest' z nimi elę7-
kG. 

-- CO ZATEM .MAJĄ ROBIĆ ~~lE:;ZCZĘSNJ 
MIU,ANCaOrJICY? 
, - Powinni starać się stopniowu zmicniać we 
flqcmalYków. tj, próbować osn~r;:Il~ć ró\\'nowa:
git emocjonalną, wyzbywając si~ nadmierne&o 
nenrotyzmu. 

- CZY SLUSZNY JEST POGLĄD, ZE JE
SLI LINfA MIŁOSCT (SERC !\) SIĘG/\ P ALCA 
WSK:\ZUJ.ĄCEG-O, TO M,\MY DO CZYNTE
Nr i\ Z CZł"OWTEKIE:M BARDZO ZAZDRO
~NYlVI? 

- Tal;:. Należ)' jednak rozrOZlllac, na której 
ręce linia ma taki' rysunek. Lewą przyjęŁo u
waza c za "genotypową" - tj" odzwierciedlają
cą cechy \'..-rodzone. prawą - za "fCllotypOWY 
o\)raz" cech nabytych. Jeśli na lewej dłoni li
Ilia ml!oś"i sięga palca wskazującego, niewiele 
można zmienić, j"ś!i natomic.sL na prawej
ifitnieje szansa poprawy. 

To samo jes~ na przykład z pierścieniem 
Wen·~s. Jeśli na lewej ręce pierścień jest wy
raźniejszy niż na prawej - owaC'.la to. ji 
kobieta moie bye barduej eza:-ująca I atrak
cyjna. chocia,:i na razie w m_nimalnym 
slopniu wykonystuje swoje natu.ralne warun
ki. 

ZYCIE PRZEMYSI<lE 

- A LINIA GLOWY? 
W pewnym stopniu 'od~wierciedli\ rou\'6-.ł 

inłelektualny człowieka. I hl znowu nfe lIa
izkodzl porówDa~ Jd zarysów na prawej i k
wef ręee, DY:5ię dowiedzi4!c, na ile' rozwinę
Djmy' l'JWe wolnościin&elekh.alnc, c»y jeHt je
&ilcze mo:Ulwoiit'i doskonalenia' się w tej dzie
dtdnie. 

_ I WRESZCIE KILKA SŁOW O Ll~lI 
1;YCIA ... 

_ Krótka linia j,ycia nie lDusi oZłlae~ae 
pnedwczcsnej śmierci. O zagrożeniu życia 
jwiadezy wyłącznie przceięcie się w określo
nym punkcie łrzeeh głównych linii. Nawet je
Mi w fatalny spOSÓb przecinają się olle na 
prawej dłoni, nale:i~' uważnie popatrzeć na le
wll - byc może tam sytuacja przedstawia. się 
Inaczej. W takim wypadkIl naleh ~ prosi u 
bardziej szanować swoje l.drowle. \II' p.orr. 
zwrócić się do łekarzy. 

_ NIE POWIEDZlALA PĄNI NIC ° UNII 
LOSU ... 

_ Jest ona tak zawiła i tak różna u kaide
ro, że jej szczegÓłowa interpretacja wym~g .. 
specjalnych badalI trwająCYCh 15-20 lat. 

U WAŻNIE STUDIUJĄC SWOJE DŁONIE, 
spróbujmy dociec czy chiromanci m "Ij q 
rację zapewniając nas o tym, że "ltiero~ 

glifll na dloni sq naturalną biografią cztowte
ka na której odbH się wpływ każdej plandy", 

i Rozróżniamy ręce twarde, miękkie i pól
miękkie. 
Ręce twarde oZllacz,a,jąsilE: fizyczną, pra.co

lVUO'ŚĆ, enerl',ię, wytrzymałość i sumienn()~ć. 
Rę.ce pólmięklde z. regUły cechują lu,dzi· inte

resu .. - rzeczowych, towarzys,kich, dobrouusz.
nyeh, potrafiących polączyć teorię z praktyką· 
Ręce miękkie cechują ludzi pełnych rad0śc:i 

1.ycia, le,n"wy-ch, poszukujących roz4.vw ::'l;; 
wrażen, lecz· 1. umiarem, 

Bardw miękkie, jakby rrabrL.mialc, z rów
nym.[ spiczastymi pakami i rozwi,nięt'l n'-lsadą 
kciuka (wzgórzem Wenus) n.ależą do lud1Ji 
k',erujących się instynktami, ego:stycznych, 
lekkomy,ślnych, gardzący.ch pracą i opinią spo
łec1.ną, pr7..ekon.anych o swoim a.tn\kcyjnym 
wy~lądLje i pokład,aj"lcych ' n,adzicj p, w po~iąga~ 
jącej Dowietzchowl1Qści swojego cjala, D1u 
pieniędzy gotowi są n" wszystko. 

2, Zn;u.'zenie wzgórz i pagórków, 
• p a gór e k J u p i t c r a, 
Po!owny przy palcu 'l,rska'wjącym, W:.;ka:r.uj" 

n.am wła.d-czą naturę, skłonną do l'ozkaZ)~W3;1Ij.a 
i rządzenia, 

• p a gór e k A p o J l a, 
Srednio rozwinięty -- oz.nacza tęgi umysł , 

gl.ębokie zrozumienie sz.Łuki l iteratu'ry, 
Prawdopodohny geniusz. 

Na.dmiernie rozwinięty - chciwość n.a pi c
,

niądze, rozrz.utność i żądzę zasz-czyt6w, pr"l',
ni~nie' z.dobycia za wszelką 'cenę sJn'wy, 

Brak - skłonność do zaii),teresowaiJ m~tc
rialnych. , 

• P a gór e k M e l' kur e g o, 
Sredni - wynalazczy umysł, sl.yb~<o,Ść my~li 

i dZiałania" poj(;tność " I- ZKbj-ność przy-S".vajłloUl<ł. , 
Nadm.ier ny - notoryczny s pekulan.t, sldo'l'l-

ność do pl'l.e~iewierstwa, -
Brak - br.ak zdo.Jno-,gci do Mu,ki' i handlu. 
• W zG; ó r ;>. e . !VI a r s a. 
Sl',~dnie - natura powścią gliwa, wyra"l,ny i 

Ztlecydo'Ji'a-rry charakLer, zimmi krew w chwi
lach niebezpi eczeństw ll , 

Na.dmi crne - oschlOŚć, t upet , ob,,\\'<\ rH'ze:] 
'lJ~"j-i e\v;:ą?;;::L Żc}d7~a. kl'\vi. 

Brak - d:·ohi.ilzg()\v();~(', t chó : · l.: :\VO,~ (', b;, .,l.,k 
opanowani.Cl . 

• W z g Ó l' 7, e K s i q i. Y c a (palrz ry s" ,lfle~{j, 
Sr~d!,ie - silna intuicja, i yv,;;.l wyobraźnia, 

s:(lonność do samotn{)śc : i po~zJi, 
Nadmierne - , natura ka.pryśna j impulsywna, 

niezad0\volo.r:a z 3!eb:e i 0toCz.e~1ia, Ż ~l ,d: )fI pr7..)'
gód, prZ€sildna i fa naty<:zna, 

Brah - brak wyobraźni , o.s-c ; ', j'JSĆ', r ozy-
tyWlJy chara.'~ter. 

• WlgÓt'Ze Wenu s 
Srcdnie - przewaga st rony duchowe j, rni-

rosć d,Q Judzi, sztuki, skłonność do ur.i es-i e :"l. 
N:::dmi.erne natura bez reszt" odd.3na 

swoim zmysłom, typowo zwierz<;cym i:l ,(yn,K
tom i n,amif;tnośdocn, 

BTak (wzgóf7.e pluski,') - chlild IV , e:,'C\i, 
apati.a, bral~ cl.ulości oraz po';iągu do ,>".t.'..I,ki, 

Na podstawi~ .,Kraju 
Rad" z 3 XII 1989 r. 

w objęciach Morfeusza 
Jak wynik" z doświadczeń każdego II< nas. 'me zawsze lipirny 

5pokojn,ic, głęboko i słodko. Bywa i tak, ;..e całą noc przewl'a
caOly Się z ,boku, na bok. do lI'łowy Prllychodząnatrl;tne myśli 
i OIh;>1o lI<2:clskatIJa oczu', czy przyluywania głowy poduszką _ 
~!ll~ Jak nie było. tak n.e ma. Rankiem wSlajemy .. rozbici", II 
cl«:zką ,głową. w paskutlnym nastroju, zupełnie jak Itdyby&my 
tlie odpoczywali. Dlaczego? 

PrzYczyny nlGltą być ro.zmaite: choroba lub nieumiejętność 
racjonalnego wypoczyw:.nia. Nie są one jednak jedynymi -
pomijając oczywiste lIrzypadki chorobowe - przyc~ynami bez-
wenności. ' 

Bczscnno,ó możo być równid; Ila.st;:pstwem umie"zc~nia 
lóżka na tak zwanyeh węzłach bądź na pasach radiacji siatki 
geobiGl!icznej - j-~k twierdzą radiesteci - oraz nleprawidlo~ 
wego trybu źycia (u'p. nadużywanie kawy. herbaty, tytoniu, 
!lzy alkoholu). ' " . 

Potrzeba sn" v,ale~y od ,wieku. Dziwi potrzebują IInU - wlę~j. 
doroslym wyst:U'cza 7-8 godzin. U ludzi budzo starych ellaS 
te" znacznie wydłuia się. Warto ~dnak _zap&mlęl~e •. li zdro
wY, sen zal'ewHlaj~: lekka kobcja(spetźrta nie póiniej nitA ua 
dWie ł'odziny pned snem), po kolacji spacer, letńia lI:~plel, 
dobr.ze pl'zewietrZ4!1Y i chloGny' pokój. lekka l Ilie za 'ciepła 
poś~lel. wrstrugame się wieczorem wszelkich uźy'wek l papie
~osow, umkanie clenerwu$ącyeh r.~mów, ksltluk i '!lInów ."alI 
- jak sąązą niektórzy dociekliwi badwMc - spanie w' biollołu 
\V kierunku półl1C1c-połudnle. 

Kierunek pólaoc-poludnle ZD:lłei.il jest blU'dllo latw9". J .. k 
natomiast usytuowa() biopole w n~~ych miesakanillch! lak jeJ 
IImien;yć? W któl'ym miejscu 0»0 v,l\ez'yna sl~1 Trudno Jest 
eczywiśdc zapras!laci do miestkart w bloliacll wykwalifikowa
nych róidźkarzy ... 

Aby zainlct'csowanYltt C~ylel11ikom nie kompUkować i t .. k 
już cieka wega żyda. inf(\J'muję, ie jedna z raemi"ślnie"ycb 
~póldzielni prOdukuje (jest l patent!) specjalne ekrany przeciw
radiacyjne. ktÓre umieszcza si/) pl>d łóżkiem. Do ka:l:de~o do
łączona jest oOJlowir.dma instrukcja Wyjaśniająca zasady dl!ia
łania ora.z uźytkowanl". Ekrany takie widziałem nieA'dyś w 
warszuwskim domu hantl!awym przy ulicy ... - darujmy sobie 
adres. Sprzedawano je w stoisku z ... żyrandolamI. Zaintereso
wany ogl'oml1ym reklamowym plakatem. uchwalającym uroki 
~l1U nad ckl'auem przeciwradiacyjnym, postałllll1 tam iIIuiRĄ 
cllwil~ i uslysz<llem następującą rozmow~: 

- Psze pani. "idzie" ten towarek'/' 
- Tak, duio hllhl chc::!nic go k"pu~, l podohno lIł\ 'Iad<l-

,,-'f>lt~ni . 
- Paui lei kupiła? 
- Coś pan! Na głowG to .la uie upadłam ... 
Ta przypadkowo podsłuchana T02mo",o, w dobitny ,~posób 

potwieJ'dza ogólną pravddlowość. Istnieją zjawiska - clcl,awe 
i w wj"itl przypadk:<ch waźne dla człowieka - ale a,uwrytet,v 
nauko"'., nabicraj,\ wo.ly w lI,ta, 'Moze boją sil; naro.zić na 
śłnif':~"'J.no:Ść ·I.l~ ~trouy u~"tHh~\V.~l('gO ,~l·i)d()wis.ha._. 

MACIEJ J'ANC2',YK, 

( )'bf'on d lH'zcd, pOŻtH'C:n 
I ... Jllł TÓ\\ ' l,<1łlli 

Znane kst powicdlonko o dole\vaniu oliwy do ognio, Ji\
P(\llSC~' slraiaey postano\\,ili sprawdzić. czy są jakie produkly 
'Pożyw(·ze. J,lórc dl.iałają na plomienie odwrotnic nii oliwa,' 

I znaIeaL Przcprcwa,lzili testy, z których wynika, :l:e żadne 
tam lody c,y mrożonki z zapl'bsZ<lll.ym W kuchn.i ogniclll sobie 
ni~ ratlz'l. Natomiast tłumi go znakomicie ... majonez! W óą9:u 
trzech minut ugaszono przy pomocy tubki majonezu ek~pery
mentalny poia r, spowodowlin.y zap"lenlem oleju, podgrzl\llcgo 
do ('rollemlul'Y 381l stopni Cc!~jusza, Płomienic buchały na 'wy
WKO,;Ć póHllra metra! 

A zatcnl, jeśli' n3\'\'et v,: l'otlz fni(), nie nla ama(o[ó\\' U1ajune~u 
- wal'io go i,rz~'mai', \V łn,,,hni jako", I';a,ui,,,:, 

Mró\\lri.i fara.()UR nlogą wy\V'olać 'T.airu,"!ił! pokarmo\ve. Pn~e
noszą ,ałll1ol1~lI<:, a także zarazki gru:ilky. czerwonl«. To jn';' 
do\\'h-·tl'lioł1e: 

Jak s;<; bronić przed mrówkami'! 
Ponieważ pochodzą z kraj~v. lrOI.ikaIn)'ch - "k6Chaj~" wił

t'oć i bard>,o cieple wnętl'?\I. Trzeoa zatem CZ~qto wietrzyć roie
~zkani.~, Szpary, którymi lullią Wl;d}·ować. mo'i.na uszczelnić 
roztworE'nl kldu stołar,_kieg,'O, Dobrze jest położyć mrówkom 
na drodZe ll'u!k<: z b(ll'akSu lub kwasu bOl'n('go z dod.'ltkiem 
eukl'u I mąk. pS;l.Cnnc,j, ' 
Hardzi~j l'adyk~lnYln sposob"m jest pllstawienie VI' , Il:uchł;li 

pus,,)d ~ n",muczon~ wata, Niebawem w jej pobliiu mrówki 
ż .. lożą' ~Ilia~da, któl'e 1'0 pro.slu spallmy. ' 

J, MODZELEWSKA 

Chrońmy pr lerl chł'o~am~ , 
Nie ty1ko 'L" wz~lt:dów .."~tdy,,zuyeh, al.., puede wSlysl-

kim zdrowotnych powimliśmy trr~z poświr,cić wiO;-
Cf'j uwagi nasz)'m rękom, \V .. krc,~c 'zuny są one 
o \\iidc bardziej naraj;on~ na pier};(~hni~t:;j.~, lU';kanic i odmr..
żeni", Moi.cmy si~ przed lym lich ronić, ll1"jąc ' I'~te w wodzie 
zUli~ke"o'\I:j bOFa,ksclll. osu'"''''.i'l{''' j.. dokla.lni.. po każdym 
kOJlLakci" I. WOd'f i WciHaj'l" pot(')Jl odr(lbill~ kremu, Jd;di 
jednak marny skó/'~ dlolli bardzo ,ucha i wra';'liwą. mu[;imy 
zu,,16,(' cza, \la dodaOwwl' zabiegi. 
'IJOIIl'Z" j.;st w bkich !Hzypaukadl wciera.', \V skór<; rąk gIi
rCJ'yn~ 7. 'ldlkon1;i kroplami "ylryny bądź ~tosować kąpide, '\\' 
lym celu l'oZpusz'Timy 10 dkg' soli w I litrze cieple.! wody 
i wkładamy do niej rec{' na 15~·20 minut Potem myjemy jr, 
a nast~plłi., wcieramy odżywczy krem, \\'YPl'óbowanym spo
sohem ~ą również kąpiele w lekko podt;rzanej oliwie lub olc-' 
jn .sojowym, n;,y ,o;ton~,t'znikowyU1, Tak,~ kąpiel ,tosujemy r"z, 
dwa razy w tyg"dniu prze> 10 minut. wykorzystując kIlka
krotnie (,'\1 sam olej, Ki" potrafi 'pać w bawełnianych n-ka
WiCZJ<3Ch, pO,#\iinicn co p e \vi e n CZ2.~ \\'l~ład":'\ć je na \10C, dobrze 
przedtem, natłuszczając d!OlJic , Je,t lo Iroch~ "łopolliw~, ale 
skutcezl1t', Sze""gólnic przy skłonnościach sI<óry do o(lmro~eii 
i pekania. 

\\' },ażdym razic warto pami<:tać, Ż~ gdy \'~z dojdzie' do nic
wielki<'go naw"t odmroienia. to' nauwJ'al,liwość 'na ('hl<ld Ju-i. 
zoslaui.:. Nky,ale';'n ic zatem od no~~ellia ciel.lych, naj,lepitj weł
nianych r~ka"d('zc'k, 1it:!1"ajo1y ,~i(~ sł,o:;;O\liaĆ p.,.zyna,jlllnie,j llOd~ 
~(awowc zahiclri. chronią"" n"~z(' dł .. mie pl'Zed skutkami zimo
\v~j Kury. 

. Med. 

'I. 



8 

NO I POMOGLI! 

Prowadxę ?; m~żem goopo~ 
darstwo roJne o powierzchni 
11.52 ha. Za d?;ialalność spo~ 
leczrną i wyniki w budowia 
ws.i polskiej. mąt otrzymał w 
1977 r. Sreb.rny Krzyż Zasłu~. 
gi. Od ponad 20 lat jesteśmy 
producentami mleka i - z.go~ 
dnie z przepisami wieloletniej 
tUllOwy - mleko było odbie~ 
ranę bezpośrednio z gospodar. 
stwa. Od dwóch miesięey po-
zbawiono na3 tych uprawnień 
I zmuszono ck> odwozu mleka 
do zlewni. Ze względu na ~ho.
robę serca m~ta. czynił to 
~Y'n -=- lat 13. ADl za tr3JnS~ 
VOl"t. runi za Htry dootrurcw
ne we własnym ~kresie. OSM 
nam file ltapładła. Na nas-"e 
liczne Interwencję władze 
mlecząrnt w Ra9ymnie 
stwierdzają, iż nie mc.gą !mU· 
sJć woza'ka. a . on z kolęi 
tw.ierd:zl, :/:e-niJcl go. nie zmu~ 
ua (b.łędne koło). Nadmie
niam. że chodZi nam tyl'ko o 
przedłużerue trasy o 400 m 
(drogą główną). Dooam ta,kże, 
że w środku wsi. na odcinku 
l km. kursują at dwie ful"
.tpałlIkJi, na innym zad dojel
dta WOlZaK :I km po dwie 
bańki mleka. W tej chwiJi. ze 
względ·u na awarię cią.gni·ka, 
ska·zani jc-S'teśmy na laskę 
sąsiada. a w najbllisze.i przy
szłości na s.przedat bydła., 
Dziwne to. te w dzls!ejs~Y'C'h 
c?;8sach nie o·bchodzą ni1kogQ 
losy dzieowięclo()6ooowej rodzi.. 
ny. Mimo te ja I mąr! cler
phllY na różn~ choroby. 
chCieliśmy sami 1!ąrobic dla 
dzieci na chleb. Tym, którzy 
'lłYry-wają nam go z rl!ld. 
składam tą d'l"Oogą serdeczne 
ch.rześcijańslcie ł ~arop()lBkie 
- Bóg zapIać. 

,,)este§rmy wreszcie we wla· 
.'mym ~rrw.. Nie Mó1. n!.e c.?e~ 
/taj. Co robfć1 pomóż!" 
No l pomogli!! 

Stanisława Rudnicka 
Cieplice 111 

W OBRONIE 
OSTATNIEJLAZNI 

W imieniu wszystkich by. 
walców łatui w Przemyślu lto. 
~łem upowa%niony do prze· 
kazania odczuć, ta decyzja o 
Zamknl~c1u tego obiektu jest 
d'la wielu mieszkańców muze
go mla.ta dowodem braku po· 
szanowan,la praw obywatel. 
&ldcll. W Ilaszym s'4rym gro· 
dzle, przed wybUChem U 
wojny, fWlkcjono'Wały a4 
cztery łaźnie miejskie. Do 
l lJtycznia 1990 r. 09tala .tą 
'yłko jedna. Dla wielu lu
d·zł 9Łal"SZyt'h. emer)"tów. byt, 
to jedyna motliwość !tą·plell, 
li nawet podratowania zdr~ 
iWa. Wszyscy je9teśmy 'Ma,... 
doml, te obiekt wymaga re
montu. a czasy w ekonomi! 
trudne. Remont jedna« był 
pn;eprowad'tOI'\y chyba trzy 
lata tamu, ale wy1cOl1awca do. 
puścił si~ karygodnej sprawy! 
zamiast odremontować - (lo.. 
konał zniszczenia. Przecieka. 
jący dach ora~ odpadająca e· 
lewacja stały sie z:apewne 
przyczY'l1ą . pod·jęcia przez 
.. SANEPID" decyzji. o tam
lmlęc-Iu łaźni. Nie chce się 
wierzyć. te odpowIedzialnego 
za ten stan rzeczy nie rozli
cumo. a cierpIeć mają oby
watele. Zamknięeie jedynej 
termy jest dla nas potęmym 
ciosem, tym bardziej w 
chw!1!. gdy gzeroko mówi sd~ 
o ochronIe zd·rowia I opiece 
nad ludfm~ starszym!. 

Zwracamy s1~ do ojc6w 

Miasta. poprzez wszystkie mo· 
żliwe iw.;tytucje. o ponowne. 
rozpatrzenie zasadności tej 
przykrej decyz}!. Jesteśmy 
skło.nni zorganizować społecz
ny fundusz w celu utrzyma
nia obiektu. wykonać prace 
remontowe. Liczym~', że rozsą
dek weźmie górę nad Lndy
widualnymi (jak wieść gmin
na niesie - łaźnia ma być 
przekazana na chłodnię dla 
.. Agricoopu"). Zwra·camy się 
z prośbą o zrozumienie I u~ 
trzymanie tego obiektu dla 
potrzeb o-bywa·teli naszego 
miasta. 

Romuald Sabarańskl 
Przemyśl 

INFLACJA 
ZJADŁA PODWYZKĘ 

Na początku grudnia 1989 r. 
o~rzymałem pismo informuj,!
ce. że od l października 
1989 r. moją emeryturę pod
wy~zono do 298650 U. Wy
równanie miałem otrzymać do 
końca roku. Niestety, za sty
czeń przysłano mi eme-ryturę 
w starej wysokości. czyli 
160579 z1. Na wyrównanie 
pewno jeszcze poczekam. Cie
kaw jestem. kto za to oo(}o
włada, . że maje wyrównanie 
niemal całkowic!e zjadła !n~ 
flacja. Gdjbyni otrzymał je w 
grudnIu.. mógłbym za te ple4 

niądze kupić wielokrotnie 
więcej, nli np. w lutym hr. 
C1:Y jakiś urzędnik poczuwa 
tię do odpowiedziaLności? 

JanuS'1. MI'lawskl 
ul. Opalińskiego 9/111 

Pr1l6my&1 

---_ .. _-----~ 
SERDECZNIE 
DZIĘKUJĘ 

Pro.r~. na lamach "Zyda", 
serdecznie - w moim imie~ 
niu podz.!~kować Woje· 
wódZ/kiemu Ur~mvl Poczty 
w Przemyślu, za zro1:umienie 
mojej sył-u-acji życiowej ! 
przyczynienie się do szyn,sze 1 

gQ zrealizowania wniosku o 
umontowan.ie telefonu w 
moim mieszkaniu. Dla InwaJ.l. 
dy l grupy jest to najeudo
wniejsza rz:ecz, która tak b~r
dzo ul.a·twiaml codzienne ty
cie. Pragnę nczególnie po. 
dziękować panom W. Lewan1 

dowskiemu oraz B. Cieśli. któ~ 
r2:y w szczegÓlny sposób tul 
pomogli, a przede wszystkim 
ura<Łowal! mnie z toną od na~ 
ra3tającej iunacJI, by na bie
żąco miec pieniądze na i.ruda1 
lc«:ję aparatu telefoolemego. 

Z. góry duękuję redakcji ~a 
speł-nienie mojej prośby i ty· 
c~. wra& I. toną, dobrego i 
owoooego - dla .. Z~"C1a" 
1990 roku. 

Marlus~ Wach 
Pn.,myśl 

ul. Borelowsklero 13/6 

ZYCIE PRZEMYSKIE 

"OPŁATEK" 
W KRAf,ICZYNIE 

7 stycznia odbył się w Kra~ 
siczynie tradycy jny "opłatek" 
dla najbardziej aktywnych w 
pracy społecznej przedstawi~ 
cieli społeczności parafialnej 
oraz osób spoza parafii •. które 
ją wspomagają w realizacji 
niektórych zamierzeń .. Po raz 
pierwszy uroczystość ta 2'.0. 

stała zorganizowana lI1ie na 
plebaniJ, lec:!: w Gminnym 
Ośrodku Kultury. 

Zebranych powitał kiero· 
wnik GOK, Adam Lemek. a 
życzenia noworoczne zI{}żył im 
n-ie tylko proboszcz ks. Stu 1 

nislaw Barlmióskl, ale także 
zaproszony na imprezę naczel· 
nik gmmy Józef ZwoliMkl 
oru tymczasowy pr:rewod'łl.i. 
czący Komitetu Obywatelskie
gn "So-lidarnosć" w Knlskzy. 
nie Adam Pilch. Wszyscy 
mówcy podkreśla1i pot·rzebQ 
zgoonego kontynuowania pra
cy społecznej dla dobramIesz· 
ka.ńców parafii i gminy. liWia· 
szcza konIeczność zakończenia 
budowy mostu łączącego Kra
siczyn1 z Korytnikalm. DzIele
nie się opłatki€m było sposob· 
n;ośeią do składania SoObie 
iyc-.cell osobistych. 
Uroczystość uświetniały wy· 

3t~py zespołów dziecięcych l 
młodzieżowych. a mianowicie 
recyta'torskiego. wokalnego (z 
Tarnawiec) i tanecznego. Mi
łym barcl~ akcentem było 
wręczenie osobaro najbard-mej 
zaangażowanym bią:l:ek dedy. 
kowanych imiennie ,,~ podzię
kowaniem Ul pracę społeezną 
w f)3'l"a.i\il Kraslczyn" I opa. 
lrzonYCb pieczęeią I wła&nO~ 
rę.c'lmym podpisem ordynardu
sza dieeer.ji przemy$kiej, hl
Llkup!1 Ignacego Tookal"CZwka. 

Wl'>'p&lny jplew kolęd przy 
akompaniamencie akordeonu 
oraz !łJ'mboliczny poczęsruCeK 
&twarzały atnlosfe-rę jaokby 
roozinną. a cała uroe~ystość 
św[a,dczyła wymownie, że do 
budowania wspólnego dobTa 

. nieroędne są porozumienM. 
wszyst>kich i.ns-tytueji funkcjo
nując:reh na jednym teryto. 
t"iuną, A'F. 

(na,"isko I adres 
do wiadomości redakcji) 

.. Pomóż nam 
pomagać ... " 

Konło ZUliIlłdu WD"Jewodzkle
!f o Polskiego C!lerwonego Kl"lIY. 
ia nr 33M~·!61S.13! ·w Bau.ku 
Depolilylowo·K.redy&owym 'Ił' 
Pnemyślu ezęka' n. Twoje 
wsp.wet Dary rRC'lowe pnIy .... 
muJą Zan::uty Bejftnowe PCK 
'w JarosławiA. l.ulNw2l.wle, 
Pnemyś1. I Praewol'9ku. 

Z redakcyjnego dyżuru 

To jest sabotażl 
- W 1}J'1łOw!e pn, uJ. MkIk1ewłc::u, nie ~l koi~"'" 

lI,saJt!owat 1Hę. filIij sklep r)'bn,., fłźolej społ,.wcz,., k&6r,. 
dlaso b,.1 Diein,.nn,.. Wreucle po N OW)'lIl Rok" Qybę 
'W)'sł&wow, lI!amalOWlUM I okualo sJę, te prowadzi się łam 
remoot; polegający na 'Jm. te bez~remODialDie Krywa li, 
pinki łc1enoe i posadzkowe - zaczęła swoją opowieść dyno.. 
wianka. która odwiedziła redakcję 12 bm, przywożąc na 
dowód kilka p}ytek. - W Unędzfe M.lasła ł Gmin,. dowie
działam się, że ma łam by6 sklep odzieżowy o wysokim 
standardzie. A pueclei &0 bylo łdealne miejsce na ptzy. 
kład dla Uboju gospodarczego, II: czego mieszkańcy miaste
czka by'Jlb,. bardzo zadowole.nL Jestem zdania, że JcśU 
władze lokalne będą podejmowa~ łak .. trafne" decyzje. t. 
nawot gdyby nasz .polskl orzeł mial drugą koronę na ogo
Ille,ni«dy nie wygrzebiemy się a kr)'zysul 
Drugą 'prawą bulwerSUjącą inną dynowiankę, którą 

odwiedziła nas w tym samym dniu, była cena masła wy~ 
n<?S~ąca 16700 złotych za kilogram. - Kto to wymyśla! 
Przecleł mleczarnię mam,. poci bokiem w odleglej o dwa 
kilomeky Darrie! 

Mamy nad:cieJę. te w ł o d a r z e Dynowa odpowiedzą 
nam na postawione zarzuty, 

PRZEPRASZAMY 
CZYTELNIKA 

Odpowiadając na list czy· 
telnika pt. "Kto Jest dła ko~ 
go?" ( .. ZP" z 6 grudnia ub . .,.), 
mgr i-n,ż. B o ł e s ł a w P a c i a. 
prezes Okręgowej Spółdzielni 
Mleczarskiej w Radymnie pi· 
sze. że "zarówno Józef To· 
karz, jak i powstali uczestni
cy narady !ł7.koleniowej czlon
ków komitetów dostawców 8~ 
łrzymali zwrot kosztów prze~ 
jazdo w lipcu ub. r. Kwota, 
którą otrzymali, była sumą 
kosztów za uczes&nicł.wo w 
praey komitetów dostawców 
oraz wspomnianego kosztu 
przejazdu. Instruktor OSM w 
Rad;ymnie, nadzorujący praeę 
punktu skupu mleka w Cie
plicach, W)'jaśnlł to ob. To
kanowi. Regulamin pracy 
komitetów dostawców aosłal 
doręczoo;y J. Tokarzowi U 
grudnia ub. f. Popl"lednio 
idenł;yczny tekst zosłał dorę· 
C2lony komlktowi dostawców 
w Cieplicach 3 maja 1985 r. 
Nadmieniamy łutaj, ie C2l~6, 
ClIIłOllków komUetu dosław~ 
e6w nie pracuje sysłema~ 
tycznie. a swoją aktyWnoś6 
ujawnia jedynie w łr"kele 
.ebrań wybor~ych. Taka fo~ 
ma wsp6łprae,. 'odbiega .od 
oczekiwań.. Dzięku-Jemy q 
!laJQeie się tli spraWllł i p~e~ 
praslIamy 1!arówDo Redakcję 
Jak ł ob. Jó,efa 'fokana za 
Idopoły wymienione. w łlicie". 

OD RBD"KC.n 
Zanim ołr .. ymaliAm,. .. WF' 

Wolenie. pODowni.. Qaplltat •• 
oa. J. Toka" I • Jello U9tU wy
a.l:lla. h ale "ny~tko, je.t tak. 
Jak pblle pfellea OSM. Hle n, 
mler.Jlamy Jedoak pośre4D.lc",.6 " 
. dabzeJ korespondooCljl, 

"ZA DUZO TU 
TANIEJ DEMAGOGU" 

Lim A:leksan:<1ra Mookalew· 
sklego pt. ,,za dużo tu łaniej 
demagogU" ("ZP" nr 1) 
przyjąłem z mieszaoymi u· 
czuciami. Jestem zadowolony 
z tego, t.e czyta on moje wy~ 
powie-dd prasowe ( ... ) Uwa
żam, że o przeszłości mogą I 
powinni pisać nie tylko his~ 
torycy. ale i jej miłośnicy. a 
ja jestem jednym z nich. 
Doskonale r01:umiem pr-ocesy 
przemian społec?;no·politycz
nyen jakle d.okonują się w 
nasz'ym kraju. Jestem żdecY~ 
dowaUYffi przeciwnikiem ka
pitalizmu. a zwolennikiem 
demokratycanego s()~jallzinU. 
O. Jó~efie PUsudskim opowia~ 
dała nam. zbyt jednostrop~ 
nie, nauCzycielka na lekcJacb 
bistorU w szkole powsźeeh~ 
nej przed wojną -'- ma on 
dui~ zasługi w odxysk"niU 
niepodległości polski, ale w 
póinfejszym okresie popełnił 
wIele błędów, o któ1'ych nale~ 
:t.y pisać ł mówi!. . 

Na ,,o3tl."ą replikę". CJ kf;ó.. 
rej wspomina autor . listu., od~ 
powiedziałem ", ,.Głosie Na~ 
uczycielskim" (nr 8 x 19 lute· 
go 1961ł 1'.). Nie wiem na ja. 
k!~j pOdstawie Aleksander 
Moskalewsld pIsze o mnie: 
,..Ie n_ego nie zror.cumlal 
I nadal reprezentuje słyl 
zbliżony do bw, "rumuńskie
go" sposobu myAlenlaca:. 
Mam nadzieję. te w najbliż· 
szym czasie spotkam się z 
autorem i wyjaśni mi on o 
co mu chodzi. 

O przeszłości należy mówić 
! tego nikt mi nie zabroni. 
Do tej pory odbyłem około 
dwustu spotkań z młodzieżą I 
;r.da.ję sobie s.prawę , tego, te 
nie Jest ona naiwna, dokła~ 
dnie odrótula białe od C2!a".~ 
negQ. O naszej wOjnie domo-

24 I 1990 r. 

wel trzeba mówić, ponieważ 
:iest takie zapotrzebowanie 
młodej generacji. Pisząc o 
dokonaniach naszego narodu 
po wojnie nie wymieniałem 
ich. gdyż są one widoczne 
mimo wielu błędów popeł1 

nionych w przeszłoścI. Uwa
żam, że w moich wypowie
dziach prasowych nie ma ta· 
niej demagogii. ponieważ o· 
peruję faktamI.· W czasie 
spotkań młodzi pytają mnie 
także o ·działalność X Depar
tamentu Ministerstwa Bez. 
pieczeństwa . Publicznego l o 
proces szesnastu... Przecież 
nie mogłem w notatce praso
wej wymienić wszystkich py. 
tań skierowanych do mnie. 

Na spotkaniach wytykam 
nie tylko błędy sanacji, ale i 
naszym .kolejnym ekipom rzą· 
dowym po wolnie, bo to co 
było u naJ! przez dziesiątki 
lat nie miało nic wspólnego 
z demokratycznym socjaliz
mem ani z komunizmem. O· 
tym mówiłem w programie 
teleWizyjnym "Spojrzenia", 
nadanym 2 stycznia br. Je
stem tei podobnie jak wielu 
naszych rodaków przeciwko 
likwlda~jl Swłęta 22 Lipca. 

Nie zgadzam się z Alek~ 
-sandrem Moskalewskim, któ
ry pisze: "ł ... ) nie powinien 
obywatel R'l!ąsa jut więcej 
pytać i zająć się wyl~eznłe 
pedagogiką, a o hlstorUniech 
plS1lą historycy". Za "radę" 
bardzo dziękuję. Ił z mojej 
strony nic autorówiłlstu nie 
radzę. bo do tego nie' jestem 
powołany. Ale pragnę poczy~ 
nIć uWa~: jetell głosimy 
pluralizm. to dopuszczajmy 
różne poglądy ... 

Adam Rząsa 
Ps. tyC'll1l p. A. Moskale ... -

9Idemu pow·od%eal. ... praey ... ' 
"ooo_J "ra1l ",miklej pomyśl, 
nośC! ... -tyci. IHic>bL'lłlf1lll. 

A. a. 

NIE TEN 
ORGANIZATOR 

l"edagolfic:toa Blbllołęka 
WoJewód,ka w Pl"llemy8łu 
prosi o sprostowanie mylnej 
informacji zamieszczonej w 
rubryce "zdarzenia" pod 
da&lt 30 grudnia ( .. zp" z 10 I 
br.), odriośnie do zorganizo~ 
wania przez Leona Trybal
skiego wystawy "Polska 
szkoła czasu okupacji hitle· 
rowskiej 1939-1945" w FiliI 
Pedagogicznej Biblioteki Wo· 
jewódzkiej. Zbieraniem ma· 
teriałów. opracowaniem sce1 

nariusza I zorganizowaniem 
wystawy zajmowała się mgr 
Stanisława Cebula wraz z ze1 

społem pracowników Filii 
PBW w ramach działalności 
podstawowej. L. TrybaIski 
udostępnił na wystawę zdj~~ 
cia tajnych wład~ ośwlat()-o 
wych I miejsc .nauczania. Ma
teriały te stan<JWią . zaledwie 
wycinek tematyki i zbiorów 
pr~entowanych. Poza tym 
trudno utożsamiać wypoży .. 
ezenle zdjęe z I>pracowanlem 
1 zorganizowaniem wlel~ 
aspektowej i bogato udoku
mentowanej wystawy. 

DyrekłOr 
Dl8I' LeMek Kr;ysa 

NA ZDJĘCIU 
JEST DZIEWCZYNA. .. 

Uprzejmie pro.szę o odpo
wiedź. C{) oznacza zdjęele nil 
ostatniej stronie ( .. ŻP" z 10 
stycznia br.)? Czy to jest 
jakiś nowy konkurs T PrOŚ2:ę 
o bliższą informację. 

Mieezysław Zabłńskl 
Przem,.śł 

OD REDAKCJI 
Nie •. (0 Dle ład"n konkurs. Tu 

- po prostu - efekt wspanlałoJ 

pracy fa.eh ...... eów. którzy drukują 
nasz tYlroclalk... Na orygh.a ,. 
zdjęe-Ia był" łIJo:ua chlewesy. 
OL Szkoda, , je al. mOllU .P.T. 
C-zyleJnle,. ,.nae~ ..... oIełl o
ealł'". Pn •• raftamr. 
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SPOŁKA "HYDROWIERT" 

rOlECA USŁUGI 
po cenach 
w zakresie: 

kOnkurencyjnych 

'* wiercenia l TekoillBtru'kcja 
studJnl głE:blllowych '* wymiana pomp głę·b1uawych. 

Przyjmujemy zlecenia na rok 1990. 

Ostr6w !2ł k. Przemyśla 
CIel. grzeczno~clowy 12·19, wewn. 
.891. 

iłAWIĄZE ~YS . ÓŁPdAC 
lprtJdu~:!!ntami skór 

i wyrd I. U" skó~za nyc; 
c' .Ienl po · jęcia 

G-OOO 

. LEKARZ EL2BIETA SZYN
GLAREWICZ, specjalista medy
cyny pll"LeffiYlSłowej 1 chorób 
wewnętrznych, p r z y j m u j e 
w zakresie chorób zawodowych, 
wewnętrznych oraz badań pro
fiBaktye.myeh w Przemyślu, Da-
8zyńskiego 22 (osiedle Bielskie
go), w goazinach od 15.30 do 
1'1.00, we 'wtorki .i c~wartkl. A HA ·CYI PH.ODD.K II G-040 

EKSPORT EJ MONTA2 ŻALUZJI. Przemyśl, 
tel. 5{-2'7. 0-11'/M/6 

~la ry~kizachodnie 
Ofuty prosimykierowae do Biura Handlu 

Zagraninnego PHU "DIGITAL''. K-016/4 

22 stycznia 1990 r, 
nastąpiła z m i a n a 
a d r e s u Wojskowej 
Komendy Uzupełnień 
W Jarosławiu. 

A k tu Q l n y a d r e s; 

JAROSŁAW, 'uL Głęft 
hOlm 4 (Qocina' ul. 
.3 Maja 68). 

Dojazd autobusem 
MPK ~ w kierunku 

SPOŁDZIELNIA ROLNICZO-HODOWLANA 
\V PRALKOWCACH } 

I 
Zakładów Zbożowych 
i Huty Szkła na 

ZATRU I 
.. przystanek "osiedle , 

Kombatantów". 
K-013 

WÓC 'TKT RZYSTÓVI 
~ 

SKLEP WIELOBRAŃŻOWY 

zape~niając mieszkanie w starym budownictwie. 
. Warunki płacy do omówienia na miejscu. 

.- KOMIS "MARKOM" oferuje 
w ciągłej sprzedaży kurtki dam
skie I męskie, płaszcze damskie 
i męskie, szklanki oraz inne a
trakc'yjne towary_ Przemyśl, 
Hanki Sawickiej 7, 

WOJEWODZKI ZWIĄZEK 
SPOLEK WODNYCH. . 

W PRZEMySLU, 
Wybrzeże I{,oś~uszki 24 . 

OGŁA lAI 
. IUEÓG 

, .0. : ::.; 

na spr~eda~ Syre~y R-20, rok prod. 
1980, "ceil'a wy'woławcza 450000 zł. 

Przetarg odbędzie 5ię 31 stytzhia 11)90 
r. o godź. 10.~ Przemyślu, przi Wybrie~ 
źu KOŚC!i~s:fki~4 •. : . , . : 
Sainochódmożna • oglądać na " dzi~ń 

przed przetargiem,' w godz. 8-13': ' " 
Wadium w wySokośCi' 10· próc.:: ceny 

wywoławczej rial€ż.y ~wpłMie do kaśy:tu., 
tejszego b~ura . w _ dn5u: przetargu, do 
godz. 9. , . _ . 

. PROmOZł TAKŻE WYPRZEDAŻ 
CZ.Ę~C.I·lAMIENNJCH_ 

do samochodów:'Star ·200 S i G~z 
.. ' ~raz, kopinki "Białoruś". 

-'0'" 

K-oi5 

K-014 
G-017/2 

WOJEWODZKAFEDERACJA SPORTU 
W PRZEMYSLU 

Z ·A WIADAMIA 
'że od 1 lutego 1990 roku 

rozpoczyna działalność gospodarczą 
w zakresie: . 

organizacji imprez sportowo:'rekrea~ 
cyjnych; 
organizacji zgrupowań, konferencji 
zjazdów; 
.'vVynajmu transportu mikrobusem' 
NYSA; 
usług xcr:o; 
wykonywania zaproszell, afiszy. okoli
cznościowych systemem komputero
wym. 

RÓW HOC ESNIE I~FOR MtllEMY 
że w okresie ferii zimówych ,: 29.01. 

9.02.1990 r. rozpoczyna działalność KLUB 
VIDEO w godz. 11-14 i 15.30-18.30.w 
dni powszednie, w siedzibie własnej przy 
ul. 22 Stycznia 20 .. 

OFERUJEMY SZYBKIE USŁUGI 
I ATRAKCYJNE CENY! 

K-017 

"Niebieskie ptaki" 
garną się do pracy 

Rzecz to nieSłychana, ale wygląda na to, że widma bez
robocia najbardziej przerazili się ci, których popularnie 
nazywa się "niebieskimi ptakami". Nie jest to żaden 
ąowcip, ale naga prawda - .. ptaszkowie" zgłaszają się 
masowo do wydziałÓW zatrudnienia 1... awanturują się, 
gdy te nie .mogą inł wskazać konkretnych ofert pracy. Aby 
jednak prawda była w miarę pełna, to dodajmy, że ów 
tłok w wydziałach. zatrudnienia spcwodowany przez "nie
bieskich ptaków" wcale nie wynika z obudzenia się w nich 
uczuć patriotycznych (kraj w potrzebie), ale z czystego 
wyrachowania, Otóż śledzą oni na bieżąco informacje do
tyczące bezrobocia l wydedukowali, że gdy zgłoszą się do 
wydc:ialu zatrudnienia, a ten nie będzie im mógł w ciągu 
7 dni zaoferować pracy, to powinni otrzymać zasiłek. Te
raz zatem już Wiemy. skąd ów pęd do pracy. Ale nie tyl
ko oni chcą praoować. Oto przykłady, * Do Wydziału Zatrudnienia Urzędu Mkjskiego w Jaro
sławiu z€łosila się ok. 50-letnia paw. Do tej pory nigdZie 
nie tpra~()Wala, była - jaik się to mówi - przy I~U, a 
teraz pragnie podjąć jakąś lekką pracę. No, a jeśli ta·kiej 
nie ma, to zadową1i ją ... 200 tys. zł ~iłku .. _ 
Oczywiście, nadzieje osób na zasiłek dla bezrobotnych 

są z regUły wyolbrzymione - w Jarosławiu otrzymały 
go do tej pory dwie osoby: pewna pani, której zmarł mąż 
i pozostała z dzieckiem praktycznie bez środków do życia 
oraz ojciec ośmiorga dzieci, który z kO{lcem grudnia 
otrzymał wymówienie z pracy 

W połOWie stycznia w Jarosławiu zarejestrowanych byłO 
ponad 100 o<sób po;;zukuiących pracy. Były wśród nich 
"niebieskie ptaki", ale .takŹC ci, którzy - dzięki amnestii 
- znaleźli słęwcześniej na wolności (ok. %{I osób) oraz byli 
pracownicy miejscowego Rejonu Dróg PubliCznych, którzY 
.~a~ili pracę na skutek redukcji etatów. Do tego groDa 
lII~eh także dołączyć ludzie l: jarOSławskiej ekspozytu1'l' 
,,'I'ral18budu", który podobno miał ogłosić upadłość. 

Co mógł .im zaoferować wydział? Praktycznie IDe, bo nie 
roiał żadnej oferty pracy. Zakłady mają problemy ze ma
lezieniem zatrudnienia dla własnych pracowników, nie 
~ ~at;e,m m<Y""Y, aby cheiały przyjąć np. jakiegoś ,,nie
bIeskiego płaka • czy tf>;i;wgo, Móry wyszedł na woln~ 
dzięki amnestii. -
.' Na razie więc wydział tylko rejestruje chętnych i cze
ka' na przepisy wykonawcze 00 ustawy regulującej m. in. 
IItatus bezrobotnych. Nie znaczy to jednak, że jest bez
c~)~nny, zastanawi<lil1o się nlp. nD.d zo:r.gania.owaniem ja_ 
klegoś~ro~tu prac komunalnych, przy których znaleźliby 
zatrudmemc bezrobotni. Okazało się to jednak dość trud
ne, bo gospodarka .komunalna zwalni:'l swoich pracowni
ków podobno ze względu na ... brak pracy.-,* \~ Przeworsk? równie:!: są bezrobotni (w połowie 
stycznIa ok. 35 osob), ale oczekiwało na nich 10 miejsc 
pracy· wSp6łdzielni KÓłek Rolniczych i Rejonie Energe
tycznym, Wśród po~zukujących en pracy, byli - a jakże 
- .. t~kźe .eJ, k~6rzy' przez lata nie chcieli jeJ podjąć. Oczy
wl~le,. me kazd~mu odp?wiada proponowane miejsce pra
cy I mektórzy SIę wahają, może nawet grymaszą, ale _ 
gdy np. abs.olwentc~ liceum ekonomicznego proponuje się 
pracę sprzeaa\VczYlll, to po ewentualnym odrzuceniu ofer
ty, nie może liczyć na zasiłek dla bezrobotnych, Na razie 
w Przeworsku otrzymuje go tylko konserwator sztuki 
absolwentka Akademii Szt.uki Pięknych która straci~ 
pracę w Jarosławiu - a w Prze\vorsku' dla takiego 1a-
chmvca na razie iI1ie ma. pracy. (cd) 
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dam lub żamienię na brusy sos
nowe. Prremyśl, tel. 75-87. 

PILNIE SPRZEDAM "fiata 
126p" i magiel elektryczny. 
Prżemy~l, Wę~ierska 35. 

G-035 

SPRZEDAM "Fiata Ritmo". 
Pr;wrllyśl, ul. Zero!J1skiego 15. 

G-036 

SPRZEDA M tan:,'} "Fiata 125 
(1980). O~trów 224 kolo Prze-
myśla. ld. 10-22. G-037 

G-016/2 

SPRZEDAM DZIAŁKĘ BU
DOVJLA..1<.J'Ą (7,5 ara) w dzielniCY 
Ostrów" miasto. Przemy~l, tel. 
12-13, wewn. 464. G-022 

SPRZEDAM "m1l)lucha" (1.986). 
ZUifa'wica 145. OIe"Ksiństka.· 

G-042/·2 

JAROSŁAW! Sprzedam dom z 
garaż"rm w cent.rum. ·TeJ. 25-76. 

G-044 

SPRZED_<\M pilnie "Ła<lę 
1. 300", wea:.sja e'ksporto'Wa 
(1986-/87), szybe.rdach. 'Przemyśl, 

SPRZEDAM "Syrr'n~ R-20". ul.. < ~aszt<Y.va 1212;' teJ. 41-55, 
Przemyś.l, te'!. 12.-13, wewn. 51.l0.~, WeJ~leQd ba·1kol1'l1. G-M5 

. G-038. _ '~ZciEłm;rA '" ~ .. ' ~wod(»we 
TANIO '. SPRZEDAM "malu- ,. ~'k.s.iry ". spriedam. . Przemyśl, 

cha" (1976) i - H S iirru;QIl1a" - (iSkuter).~,lYuhelstka 22.. G-046 
Jal'o"Jaw, tel. 58~59. G-OW . SPRZEDAM "Fi,a,ta ' 125" (1001). 

. - '-. , _: . Przemyśl, '}{OChaiIQf\,\i&kiego 103. 
PARKIET DĘB?WY sprze~ ' - G-O~ 

Dyrel<cji, "wiązkom >;:owQdo'
wym, Rad7.ie Pracowniczej 1: 
pracownikom' . - pr2emysk1ch 
Z"kladów Mięsnych serdei:z
ne podzi~k'owanie za pomoc 
w ci<;żklch dla ' naS chwilach 
l') &mlcrci .. 

FRANCISZKA 
. SZOpy 

i uczestnictwo ·w· Jego ·~tat
niej drodze 

.iUac;ła: 
7-0na z lo,hin,! 

G-OU . ..... , .' .. 

Wszystkim, którzy Qkal'.ali 
nam . wapółczucie i wzi~li 
udział w ostatniej drodze 
Naozego KOChanego M<:"La 
TatUSia 

JOZEFA • . 
ZAJĄCZKOWSKIEGO' 

nczególnie Dyrekcj). kolegoIlI 
iiroleiankom z WielobraD~o, 
we} ' SpÓłdzielni Pracy" I 

. WPHW' w .• . przemyślu oraz 
.. JJodzinie, Przyjaclo10m. I Zna-
Jomym' - gorące podzl~kowa· 
nla składa' >. • 

iou. & rochiną 
G-on 
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B 
!DA NAM DOSKWIERA, nę
dzą się dzielimy, ale ze
wsząd powiadaJą, że jest to 

tylko okres przejściowy i;a w to 
wierzę, pocieszając się, że nie jest 
to klimakterium. Wiele rzeczy nam 
brakuje, natomiast różnych zbój
ców i bandziorów mamy zdecydo
wanie w nadmiarze, o czym świad
czą kroniki milicyjne (nie wiem, 
czy kiedy ul,aże się ten telieton, 
nie będą to już kroniki p o l i c y j

. n C, wszal, tak szybko wszystko iię 
zmienia). 

Tak, na marginesie pragnę. pań
stwa poinjo-rTnOtUaĆ, że kiedll 10 
stycznia pojawiły się w PT.?::emllślu 
szpaki, którym coś pokręciło się w 
pta8ich. główkach, jeden z obser
watorów tego niezwyklego o tej 
porze roku zjawiska skomentował 
to. kró.tko: .. Ja jtlż przestałem się 
czemukolwiek dziwić". Sq jeszcze 
jednak przypadki, wlaśnie odnoto
wywane przez organy ścigania, któ
re - m'imo że w tej rubryce opi
sywatem różnych przestępczych 
dziWOlągów - bud?ą zdziwienie. 
Chociażby sprawa Stanisława W. 

• • • 
Zyt sobie chłop spokojny, uczci

wie pracujący i - o dztwo!- nie 
na1'zekający nawet specjaLnie, że 
nic mIl się nie opłaca. Nie grozil 
też, jak inne chłopy. że jak nie 

ZYCIE PR'ZEMYSKIE 

- Za zdrowie! - kTzyknąło
choczo i wypili. 

Gdy skończyla się butelka, Sta
nislaw W. doszet;ił do wniosku, że 
pOWinien się sasiadowi trewanżo
wać t także postawił. 

Po "spożyciu" obaj ~szli' z 
karczmll ! od tej chwili' Stani-
81aw W. niczego już nie pamięta. 
Ocknął się dopiero w domu! wtedy 
zauważllł, 'że nie ma portfela, w 
którym była spora goi6wka~ 

- Sukinsyn. - pomyślał' '0 sąc . 
siedzie., ale zdawał sabię 'sprawę, 
że n~ meJ przeciwko niemu żad-
nych dowodów. • 
M6gł Pf'zecież zgubić tein ~ portfel, 

a jeśli naWet Krzysztof ao ~ u.kradł, 
to • tak się nie ·przyzna." Mimo 
w,zYlltko %/Ostanowił jednak z nim' 
pogadać. 

Przychodzi do Krzyszlo!a i mówi 
po dobroci co j ;ak. A ten, jak nie 
huknie na niego, jak nie zaczme 
wyzywać, aż wreszcie -' robiąc 
wTażenie mocno obTażo71ego - wy
rzucił Stanisława 1: .chałltpy. 

- Idź do sądu. stary dzi.adu! -
kr.zyknął jeszcze w progu. - Spró· 
bt4j mt u.dowodnić! 

To upewniło Stanisława •. że ma 
do czynienia. ze zlodziejem; aLe do 
lądu nie poaudl. Wpadl na in1l.1I 
pomysł. 

PrZllpomnin! sobte o Henryku F., 
który ktedy~ mieszkal tv tej wsi, 
ale potem zszedł na manowce i 

Zlod~iei 

NAJDZIWHfEJSZY 
Z ' DZJWNYCH ";'~ 

"Nil admlrari'; ("Nie d'z.Iw , 
.sIę niczemu"). tewłaŚ'n,ie ; 
słowa stanowią ;życlową 

maksymę prawie wszystkich 
Wodników, najbirdżlej ory
gli-uilnych,najtrudniejszycb 
do zrozumienia z całego nie
bieskiego Zwierz.yńca. 

Aslrologicznym archeW-
pem' Wodnika jest człowiek 
wylewający wodę z amfo
ry, utożsamiany puez Gre
ków z; podc:z.aszym Ollt;npu' 

Ganimcdesem, pięknym 

do' . . " . 
wynaJęCIa 

chłopcem . uprowadzonym 
prze2: Zeusa, na Olimp. Głów
ny prominent greekiego Pan
teonu chciał ponoć, aby mll)
d7:len1ec d~ellł & nim łoże. I 
być mota tu nalety szuka~ 
odpowiedz;! na odwieczną za
ga<ik~ owej dZiwnej, dw<>ls

·tej uatUJrY Wod niM w. I rnę· 
skich l kobhieychzarazem, a 
'równoci:eśnie prawie całkowi
cie .aseksualnych, Obojętnych 
na sprawy miłości zarówno 
w sferze ducha; '.jak I ciała. 
Wodnik 't':aldlro kiedy kocha , 
'naprawdę. Po' pr~t\l tego nie , 
umfe. Taklril . stworzyła go ' 
Matka-Natura. Wi~kszość : 
prz;ędstawlcteli tego znalcu 
m.! w sobie coś & absolutnie 
doskonałYch umystem I'u
miejętnośclaml humanold6w, 
przyszłych bohaterów· gwlezd· 
nych wypraw, którycl:i tak 
dobrze znamY 7: książek i fil
mów science-fiction. Dlatego 
tet nie dziwmy się, gdy 
Wodniki, pochłon!ę,te jakąś I .. 
dcą, a są to urodzeni rewo-
lucjoniścl i burzyciele starego 

.pełnl się ich żqdań, to będ.ziemll 
zd'ychać ~ glo(lu. Oral on, siał • 
aadzu, świnki hodował i inne zwie
rZ6ki, chałupę mia.t dostatnią, sa· 
moch6d, traktor . i zasadniczo to 
w8zy,tko, co przeważnie mają nast 
rolnicy - najbardziej no·wet na
rzekajqcy. 

W,zlIstkiego dorobił łię pracą 
wlasnllch rąk,' harował od świtu do 
noCll ł choć często był potwornie 
umęczonlI, czul Baty.<>takcję. że 
wla§nie wlasną pracą stworzył so
biel rodzinie dostatnie. życie. l je
.zcze z tego miał satys/ak.cję, ŻIl 
drię/d niemu takża sklepowe półkI 
w miastach byly pełniejsze. Więc 
patrząc na taką posta~ w dzisiej. 
.zych czasach, można powiedzkc, 
że mamy rio czynienia z dziwolą
giem. Nie był on zbyt lubiany przez 
'qBiad6w - rolnik6w. zmęczonych 
nie tyllco pracą, -ale także upycha
niem pie-niędzy do wor6w. 

Tym .. dziwolągiem" byl właśnie 
wspomnianll na wstępie Stani'-
sław W, 

• • • 
Niedaleko jego w I o ś c i znaj-

dowały się· zabudowania niejakie
go Krzysztofa G., który był jakby 
przeciwieństwem Stanisława. Nie 
sial, nie oral, a żyl sobie dobrze 
i diabU wiedzq, jak on to robił. 
Niektórzy powiadalł, że parał się 
handlem, inni zaś posądzali go o 
ni.eczyste interesy. Ale nikt go ·nt-· 
gdy za rękę nie 'złapał, więc, jak 
razu jednego, ktb§ 'głośno powie~ 
dział, że Krzysztof G. ,est kawal 
drania, to niezwlocznie otrzymal po 
mordzie i to tak solidnie, że mu
sial się przez pewien cza& /curować, 
za§ jego oprawca w tym samym 
czasie siedzial w kryminale. Ale to 
byto dawno t nie wspomnia11>ym o 
tym, gdyby nie sprawa, która jest 
tematem tej opowieści. 
Ot6ż zdarzyło się kłedy§, że so-

Udny gospodarz Stanisław W. po
·szedł po sumie do kClTCizmy (solid
ny gospOdarz, tradycyjnym zwycza
jem, powimlen. "awet wstqpić tam 
po sumie) i zamówił kufel piwa. 
Gdy umoczył wąSlf w pianie-, do 
ZQ.kalu wszedł Krzysztof G. 

- Czv mogę · się przysiąść? 
zapytał Stdnisla'wa. 

Ten nie byl tym zachwyrony, ale 
nię odm6wił. Więc KrzysZtof przy
niósł z bufetu butelkę wódki . oraz 
coś na zakąskę ł powiedział, że . 011 
dzisiaj stawia, bo to dla niego ' za
Izczllt . sledzie~ w toWa1'Zllstwie tak 
ZClcnego-- sąsiada. 

wiata /.at przesiedział, tv krvmina..
łaC1~. Pwtanowit PDPTosi(: (10 o p o -
m o c, a miata to Ql1Ć p~c nie· 
zwykła. . 
,KrMko mówjqc, zaproponował 

IIen1"/lkowi. «bil Len zrobił skok. do 
mie$Zlcania Krzysztofa i zabrał tyle, 
ile te1l - zdaniem Stanisława
u.kradł jemu. Obiecat, że ,!Jowicie 
wynagrodzi płatnego złodzieJa.. a 
pOTwdLo nie chce nawet, bil ten od· 
da& mu skmd;;i.onll hlj). Chodziło 
mu tlllko o "sprawiedliwość", to 
z~aczy. żeb'" Krzvsztof zostal PTZ1I1 
kladni.e ukaJ'anll. Henryle F. wyra
zU z(Jodę. wziął zaliczkę ł obiecał, 
że po "roboci.e'· zgłosi się po resztę. 

Wlcrótce zjaWił się 'U Stanisła· 
wa. 
~ Gotowe, frajer oorobiO'nlll -

zakomunikował. 
.. - Co mt' zabralef? 
- Biżuterię . t t'rochę do!ar6to, 

mniej więcej równowartość twojej 
.trat1l. 

- Zuch z ciebie, we~ to sobie ... 
- Ale ja mam 1eszcze dostać 

drugą ratę - przypomniał najem· 
nik. 

- OczywUcie - zgodził stę Sta
ntsław, Ul.dowolclIlY że sąsiad 1»
niósł karę iwyplaci.! płatnemu zło
azi.e;owi SpOl'q gotówkę. 

Wypili na odchodne l na tym właści
wi,e sprawa się skończyła. Jednak po 
pewnym czasie Sta.nislawa W. za
częło dziwić, że nikt we wsi nie 
opowiada o wl.amaniu. do Krz'yszto
fa, II • 011 sam wcale nie . chodzi 
markotny. Stqni.staw postanowii 
,prawdzić, jwk w/'o.śdwie sprawll 
się mają. 

Którego§ dnia podszedł do Krzy· 
sztofa , niby z sąsiedzkiej troskli
wości zapytał: 

- Szczerze d współczuję, slysza· 
lem, że cię okradli. 

- Mnie? - ZdZM.vit się sąsiad. -
Czyś t1l na łeb upadł? 
Stanisława W, oma! szlal} nie 

trafił. W mig zrozumiał, żu został 
parszywie oszukany przez He-nry
ka F., wynajętego Złodzieja. W 
wielkim gntewi.e pobiegł na mt!i
cję i zglosił dwie spl'awy: kradzież 
pienięcizv przez KrzysztoflJ G.oraz 
wyłudzenie pieniędzy przez HenT1J
ka F. 

Ta druga 8PTawa troch.ę rozbawi
łlJ milicjantów (choć zachowali 
slużbowo poważne miny) ł wpraw
dzie ttle wiem, jak dalej potoczą 
się wypadki, ale samI państwo 
prZllznają, że dztW1łerzeczy dzieją 
,i~ na tym n(l.SZlIm n1eno-rmalfłym, 
bo wchodzqcvm w ' normalność, 
Iwiecie... . I 

'" JAN M. 

por~dku, nie zwracają zu-' 
pełnie uwagi na dramaty i 
of.iary. które wywołane! przez 
nich niepokoje pOCiągają za 
sobą. Dla nich jednostka, po
jedynczy człowiek jak() taki, 
nie mafadnego znaczenia. 
Ot, po prostu pionek w. grze. 
Liczy się tylko Idea, której 
służą. Cale mote tylko szcz.ę~ 
kle w tym, że wielu spo
śród nich jest zbyt leniwych 
lub ma za mało dynamizmu, 
aby swoje pomysły wcielać 
w tycie. "Marz,yciel i pos:zu
klwac2: uto~1jnych satysfak
cji na leniwych pastwiskach 
własnej wyobraźni" tak 
ktoś kiedyś określił Wodnika, 
Lec? jeśli w otoczeniu Wod
nika znajdzie się kUku real!· 
zator6w jego pomys]ów? 
Wtedy niech Niebo ma nas ' 
w swej opiece! Zburzą wszY
stko. zerwą z. domu dach l 
obalą ściany, nie mając na
wet namiotu, do którego mo
żna przeprowadzlćm!eszkań· 
cÓw. Zresztą to nieważne, 
ważne, te zburzono l BudowaĆ 
nowe? Nie nasza to rzecz! 
Cieszcie się, że nie ma już 
starego. a my Idz.lemy ,dalej, 
wciąt naprzód, Czy wnyscy 
są tacy? Bardzo wiele zależy 
tu .od dekady I godziny na
rodzin. 

R02:poczynamy nowy rok od 
znaku Wodnika, patrona 
wszelkich zmian. Aby więc 

zaskarbić robie jego żyOOl

wość I by zmiany te były dla 
nas dobre I pożądane, starO
żytnym obyczajem zmieniam 
t ja 8'WO'je in!3l1o. ·Tak , tedy 
jut nie As~ret oPOWiadać 

Wam będzie o 'gwie%dAy,c\l 
. tajniach' leCI 

< .,~ .. . : 
: . " , o" ~ . . . 
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' .. JeśU , jesteś ~: '.winy. ~ udowodnjj. 
Same zapewnienia ', nie lIv)"lltarczą, nikt 
już bowiem Ci . nie wierzy. Byłeś zbyt 
pazerny. Zrób szybko kalkulacj~ z nowy

··mi cenami. 

R~Y (21 II - 2'0 III) 

Ni.e. pOwinnyście być zaskoczone. Sy
tuacja zmierzała do tego jut od dłuższego 
czasu. Zbliża się zatem finisz. Musicie 
to pl"2:etrzymać. Człowiek sam: nie wie 
na ile go stać. 

BARAN (21 In - 20 IV) 

Twoje położenie staje się :I,: tygodnia 
na tydzień coraz trudnlejs2:e, ale jeszcze 
nie jest tak źle, by nie mogło być go
rzej. Jeśli będzwsz trzymać się obqmego 
kursu. mmesz lliCzyć . na sYISŁema.tycMlą 
pópra:w~ sytuacJI; , . '. 

BYK (%1 IV - 30 V) 

,~. . Toiadńie mleć gest. Ob1 . jedna}t· nie 
~ . był ,on za uetókl. ··Tneba ,'C~ · ptze&trzec. 

, ~ostatnlo ' jakbyś . zatracił miarę. Jedno 
. . ,co ',CL'moUia · l'adzić, to poq.,trzymywanie 

.. kontaktów I BlitnlętamL ' · .•. . " . , 
" , 

m)' 

~. 

" Br4~~A~i~v .:.. Zł VI) . , 

1:h~c~ .• ię 'zaprtyj~ł;rilonego Byka. 
Ze awotmi 1coIWksjan\i, znajomoścl, rze· 
l!ZY jest w stanie wiele Wam pomóc. 
StyCf,e!\ . zbliża się ku ' końcowi, a więc: 
Wuze . Pnetrwanie' przestaje nasuwa~ , 

, wątWiwo~L , Byle do wiosny._ 

RAK. 'tt= VI ~ ZZ m. . " 
. ,. ,',," , - ., ", " ' . 

NIe njartw st~ na zapas. Co ma byc! 
to będzIe: Losu nie oS2:ukasz. Może jed
nak nie będzie tak źle, jak my:Hisz. A 
tak w ogóle to zajmij się pracą - raz, 
te nie będziesz mial za dużo czasu na 
rozmyŚlania, dwa - zdobędziesz forsę, 
która teraz będzie Ci wyjątkowo po· 
trzebna. 

LEW (23 VII - 23 VIII) 

"Sluchaj uchem a nie brzuchem"
wtedy na pewno nie będzie tylu niepo
rozumień, do których dochodzi wskutek : 
niedokładnego usłyszenia tego, co się do 
Ciebie mówi. Trudno nieustannie tol~ro
wać ie Twoje wyskokl, a więc popraw 
~ę!' 

PANNA (21 VIII -23 IX) 

Najlepiej by było, abyś to Ty właśnie 
przeprowadziła tę rozmowę. Nie jest to 
mi1y obowiązek, to prawda, ale uozu
miały w obecnejsytitacji, tak: więc nikt 
nie. będzie "Jniećdo Ciebie pretensji. A 
zatem odwagi! 

WAGA (24 IX - 23 X) 

Zaszczep trochę swego optymizmu mal
kontentom w otoczeniu najbliższych 
współpracówników. Bardzo to się okaże 
pomocne w rozwiązywaniu bieżących 
problemów. Nie maco się bać przyszło
ści, lecz wychodzić jej naprzeciw. 

SKORPION (201 X - 22 XD 

Nic nie szkodzi, te Lew nadal jest nie
zadowolony z Twoich PQczynań (on mie
wa humory - powinieneś do tego priy. 
wyknąć) .. Trz,ymaj się pierwotnej kon
cepcji. Była o niebo lepsza od pojawia
jących się z czasem wariantów. 

STRZELEC (23 ~I - 21 XII) 

Dostałeś .:astrzyk optymizmu i od razu 
zmieniłeś optykę postrzegania r:zeczywi
stoścL Chciałoby się rz;ec: tak trzymać. 
ale jak długo to się uda, to wielka oie
wladoma. W sobotę wybierz !llę z' wizytą 
do daY(nych przyjaciół. 

KOZIOROZEC (22 XII - 20 I) 

Zdawało się. te zrozumIałeś o co cho
dzi, a tu tymczasem taka: .woHa1 Co się 
dzieje1N1e rób następnego ruchu, do
póld sytuacJa cchoć.trochę slii nie unQc
muJe. Powodzenia!. 
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Przy pingpongo~ych stołach 

Jedni na półmetku, drudzy 
p1) krótlkiej przerwie pLn,g

pongiś<:l i pingpongi.stlti . trzeeiej 
J;i,gi przystą!Pią dQ rewaaJ,wwe-j 
I"UJIldy. Spośród zespołów naszegQ 
w~ewództwa z najwię'kszymi 
nadziejami d<> drugiej o<lsłooy 
WystaJ'tu}e !eńska drużyna NurtAl 
Prżemyśl, trenowana przez Mie
c:zysława BodInara. Na półme~ku 
bowiem zajmuje pierwsze miej
sce - po straoie we(Jwie jedlr!e
go punktu w meczu z miej.seo
wym MKS. MDK,. prZe<;iwlro 
)rtÓX'emU wystąpiła w rezerw<>
wyro likładzie. . Wszystko wi~ 
wskazuje !WI to, że przemyślaroJti 
bę<lą głm.WlY'.M faworytem do 
mistn:owskiegQ tytułu, jeśli kh 

Sport w kryzysie 

Lo.m1a nie ulegnie n,a.głej obmJ.Ż(:e. 

A ()to wYDiJd po pierwszej run
dzie r<n..grywek kobiecych III-H
gowycl1 drużyn: 1. NW't 19 pkt. 
134:46, 2. BroDowian.:ka Kraków 
1'1 129:51, 3. BOl'eezek &lezi
szów Młp. 14 97:83, 4. Karpaty 
K.roSJlQ 12 108:'12, 5. Gli.n1'k CWrll
ce 11 101 :79, 6. IglOOlpOo! Pisko
rowiee 8 84:96, '1. J~'iolka Szeb
nie '1 85:»5, 8. Igmpoa Frys-ztak 
6 69:111, 9. ZeJmex II R.z.esz6w 
~ 'l5:105, Hl. G6rnik Grabowlflica 
5 60:120, 11. MKS MDK Prze
myśl 3 4'1:133. Pierwszych neść 
z~ówubiegat s~ będzie Q 

.. llrzepThrtki" do wyuz,ej li,gi, a 

ZYCIE PRZEMYSKIE 

ieszcze graią 
poZ>06ta.le bę<ią walczyć o urt.r-,LY
m&lje się w trzecioligO'W)'Gn gro
nie, g:l'ajqc ,ys:temem ,,każdy z 
każdym". 

Pól~te<k osiągm;li r6w.mei te
nisiścli stołowi występujący w 
III Li<łze. Nasze wojew&htwo 
rep,re:zewbuje w. niej Nurt Pn.e
myśl, który w tabeli zajmuje 
piąte miej.s~ z szansami na dal
lUyawOOB. 

Kolejność po .pier~wj l'Un.da-.le 
przedsta,wia się. nast(!pilj.ąco: 
1. AZS Rzesz6w 20 pkt. 141 :57, 
2, Gorce N<YWy Tar·g 18 121:'1'7, 
3. Dą·brovia Dqbro\','lll TarnO\vS'ka 

Likwidują • I "odchudzają" ••• 
Początek roku. n(YWy ład go- ~iezając ~i~łalłl1OŚ~ tej 

"podarczy. drastyane ei~ia bu~ sekcji jedynie 00 ukojenie 
ażetowe, gro!ba lilkwi<łac:;i nie- mlod.zie!y pod "kątem SJlaI-
ktbrych przedsiębi()r8tw i insł.y- takioooWyrn", w ślad ~ tym 
łucji. - Co rebie? - to pytanie idą r6wnie4 W!p()'Wle<łzi re
liao'ają robie tóWliid pr~i ' .·jdukt~, etatów lnf;u.uktouk(l
księgowi regiopalllych klubóW. ~trenerskich. O jle 'władze 
W kilku z nieh, nie cZekając na, .łJportowe regionu będą mogły 
tzw. "dalszy· rozwój sytallcjj". 'podołać ·koslltom utrzymania In
:r.apaod1y pierwsze -decyzje. ' nycb kierunków działałn()Ś(:i !ek. 

cji LA, peWne d~yzje (zapadły 
CZUWAJ mi!kwi:OOwał dł'ugie .one na posiedł:ffl1R1 :zaTZądu 9-

~spOły piłki nożnej i ręctnej bm.) będzie ~a jeszcze Ilko-
~eniorbw oraz sekcji: " brj<łia ' rygować. 
~ortowegQ, a sek-cla tenisa' zi~m
nego' zmieniła -'BWój /rt.altus . na 
,.rekreacyjllą"· (likwidacja cii'użyn 
oznacza równocześnie wycófani~ 
ich z rozgrywek ligowych). W 
Jlerspektywie ponoszenia ogrom~ 
łlYCh koszt6w (gł6wnie wyjazdy, 
~oclegi i .diety) wycofano lekko
atletów :r: rozgrywek H-ligowych, 

POLONIA l'oo:poczęła "od~h<u
dzanie" swojej działalnośti od 
li-Jrwi<łlWji dru:!yny koszykaJ.""Ski<:b 
młodziczek, ale niewytklucwne 
są (informację zaslęgnflliś.!ny 15 
bm.) kolejne redukcje. 

W POLNEJ rozpoczęto 00 "ob
ciflCla" etatów zwią.zanych z u~ 

trzymaniem klubu, liCUl'C r...a 
lepszą ~iałalność grupy gospo
da:rezej i większą oojnQ~ mkł06-
au patronackiego. 

MOTOR zamlern zbnltensyti
lIować działalność gOilpociaTcq.ą, 
aby zwiększyć niezbędne mu 
środki na utrzYl1lanje sekcj.i pi!
karSkiej. 

W JKS, ja~ dQtąd, nie myśli 
się o likwidowaniu seI;.c)i czy 
dru!y:ny (inna sprawa,:he nie 
ma już za bardzo co "obcinać"), 
bez zmiaaJ, w POLBUCIE, pf"Że
worsklm ORLE I POGONI Lu
baczów, a i z Innych klubów nie 
mamy Sygnał6w o zapadłych judł 
przykrych oe<:yzjach. Wiele ~ 
nich c:reka co będ~e <W.lej, U
cząc, !e w kOlleu śrtJ<i·ki na dzia,. 
laJnOOć "muszą si~ znaleŹĆ". By~ 

Za półdarrno na lodowisko 
Zbl\.!ają sIę dług-o oczclriwane przez ml()dzieł 

szkolną ferie zimowe. W tym roku . .ze względu 
na znaczny WZl·ost ~n, niewielu będzie mogło 
skorzystać z wypoczynku na zlmowiskacb czy 
obozath. Z<lecy<lowa.na wię-ksz06Ć uczni6w Sika
zana jest na Pobyt w d<ml'U, lub co najwy'..:ei, 
wyjazdy <lo krewnych bądź 'znajomych. 

Z tego teł wzglę<lu bardzo wa:Zneg.o znacze
nia nabie.ra organlza<:ja wypoczynku w miej-

&cu zamieszkania młodzieży. Właśnie z myślą 

o niej, Przemyski Ośrooek Sportu I Rekreacji, 
będący uf.ytkowniki€m sztucznego lodowiska 
przy ul. GaJińtkiego, pootanowił udosu,pnić jl' 
ueznwm - w czasie ferii r- za niższą o 50 
proc. oplatą, oodzl01IDie 00 godz. 10 d<o 13. 
Wy~\arczy okazać legitymack il:i,kolną. 

(wb) 

Fot W. WOJCIESZONEK 

Ul 125:73, 4. SKT Sanek 15 
1120:78, 5. Nurt Przemyśl 15 
11 O :88, 6. Karpaty II Krosno 12 
113:85, '1. Nadwiślan Kraków 8 
82:116, 8. TaJl'novia 7 83:115, 
9, Igloopol Frysz.ta.k 6 '16:122, 
10. LąCZIb()ŚĆ Krak6w 5 72:126, 
11. Harn,aA Tymbark 4 73:125, 
12. Strzelec Fryslitaik 2 'l2:1~. 
Sześć os'tawicb zespo.ł6w walczyć 
będzie o poeootande w In li<lu. 

W ~h klasach r<J74l'ywko
wych druf.yny nie dobrnęły 
je..,zeze do półmetka. A oto 
aktuaJ.ne wyniki: klasa między
okręgowa Irobiet - 1. St.art Jo
rosław '1 pkit. 32:8, 2. LZS Be
rewa 4 27:13, 3. LZS Binarowa 
4 19:21, .. Jasiołka II S:z.e.bnie 
4 17:23, 5. G6nUk II Grabownica 
2 5:35; klasa mlędzyokrflgowa 
~żC%ym (występuje 12 druiyn) 
po 9 kole,łJracb - 1. Qrzel PI"2e
w01'sk 14 p'kt., 1. MKS Sędai82iJw 

może., te nieuleganie panree i 
Jlew~j psychozie ,,katastTo:ty" 
Wy j<I:tie niektórym klubom na 
a oore 't 

W eałej ~a~ ,Jest kilka 
pewnik6w. Po pierwsw - trud-
00 liczyć na oszałamiające d0-
tacje pafurtwQwe, po drugie 
doty<!ocz.asowi sponsorzy (tej; ma
~ swoje problemy) mogą 
zmniejszyĆ swoje wsparcie, 8 

IX> trz&i.e - tylkO mądl'l.e p~ 
wadzOna d~iała~ goopo<lar
CUl i twarda polftY·ka finansowa 
mogą :.niwelować u~mne ~ku1-
ld kryzY1!u w jakim - nie tyl
ko k<1.lltura fizyczna - znalefHł
my się. Potrzeba większego 8pG
łe<:-znego zaa.nga~owania i oiiar
nooci ludzi kochających sport I 
młodzież '.- coraz słabszą f:i
zycUlie i podatną na choroby, 
dla której aktywnoM: ruchowa I 
Irontrolow<J:ny . wysiłek fizyczny 
je<st nadzieją na poprawę (/-gól
nej kondycji z<howO'tnej. 

Z 
boisk i hal 

~ P6lmetek 081'łgn~ly ro?Krywki 
klasy olu~go\VeJ m'lżczy~n. P,xowadl!.l 
LZS ł.owce - Z :<wycitstwa pn.1I 
StaJ~ fi Lbbatlów - l 8wyclę8two 
I Detmanem Laszki - bez swycl.,.tWQ 
(wyn.lJ<i: Stal II - Hriman 1:0. Low
ce - Stal U 2:0. ł.owce - HetmaD 
2:01. W rO'łgrywkac:h ligi kobiet pro
wadzi s ł Ilwycie.twaml polonia 
pned Ikarem Lawce - Z zwycl<,:stwa 
i ~fKS Sieniawa - O zwycięstw (wy
nUd: POlonia - Lawce 2 razy po 
2:1, Pokmia - Sleniawa 2 razy po 
2:0, L\l",.,e - Sienlawa 2 ra.,y po 2:UI. 

.". Nadal nle wiedzie sl~ sIatkarkom 
j"roslaWflklego Znku, w rozgryWl<acb 
klnsy ,~'I: tym razem Znjc~ uJegł 
rezerwie l-ligowej Stali Mlęl"c 0:3 I 
1:3 • 

.". '4 bm. ro?poc,"",lv rO~KTywkl kla
sy .. M" juniouk mlodm.ych Ił ud,.,,,
lem Znlua, Ikara Lowce. MKS Lań
cut, Stali Mielec I Sanqczanki Sanok. 
fJwie JluJlepS"le druł.yny "akwallfikuJ" 
fih: do rozĘry\vel{ makrot'O!IOnalnych. 

, 
. . 

RekreaCja 
'. sport masow'{ 

~ Jako pler",~1 zakończyli balowe 
rozgrywki .. szóstek" piłkarskich, piJ
karze" jaroslawsklch 2aklad6w pracy 
(tnyna"tu). Bezapelacyjne zwycię
stwo odnl6sł "BUdOWlaniec" (dxuty
na cywilnYCh pracownlk6w ..... oj.kal. 
Zdobywając w lZ meczach !3 punKty 
(bramkJ H-In. Drugie miejsce za
j<,:la .. szóstka" z Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa Prt.emyslu Mlesnego 
- 18 (bramki 5S-t51. a trzecie li 
Huty Szkla - 16 pkt. (br. _f B). 
Koleiu lokaty: ł. Zakład Komunil,a
cJI Miejskiej 15 54-t1. 5. .,Dedal" 15 
3Z-12. 8. ..Respan" Ił %9-31. 7. 
. ,.Iarlan" lZ ZS-%9. 8. "Rzemieślnik" 
11 2lI-Z'l, t. PBRol. SZ6W51<0 11 36-39, 
10. ZPC .. San" 8 301-~9. 11. "Kole
jarz" • 21~9. IZ. PZZ (zaklad Re
montowo·Montatowy) • ~8. 13. 
hTl'anSportowiec" 3 lł-5ł • 

.". W przemvsklm· turnieju (26 dru
tyn) 11 I 14 bm. odbyła się kolejna 
runda eHmln.cll. w kt6rej vadJY wy
niki: Strat Pożarna - ZaJ<lady Mlel'ne 
8:3 vo. ..FiskUS" - "E'kulav" 3:1, 
,."Blstor" - LabGYatormm Runlowe 
OChrony Srodowlska .:1, Sp6łdzielnla 

11 

M~. 14, 3. MKS MDK P:rzemyśl 
13, 6. Start DY'!lóW 8, 11. Staa1 
Jarooław 5, 12. Spomasz Kańczu
ga 2; klasa okręgowa mężczyzn 
po 6 ruooach - 1. Orzeł li Prze
womk 12 pkt., 2. MKS MDK li 
przemYśl lO, 3. Nurt II Prze
myśl 6, 4. Mechanizator Bkcm 6, 
5. Czarni Igloopol Oleszyce 6, 
6. Start Pruchnik 6, 7. Bud<lfWhltoi 
Radymno 3, a. Orkan ZałuŻJe 2. 

I jem<:ze jedna inform,a(:ja, ja
ką uzyskaliśmy z pingp<lflgowego 
.. podw6rka". ~t&1Jbka 
pxzemyskiego MKS MDK Agata 
BdJnk() zajęła trzecie m.iej.l;~ 
wśród juniorek m-ł-odszycb w .stre
fowym turnieju klasyfikacyjnym. 
rozegranym w Nowym T8I~, 
a.wansując ctz.ięJd temu do III 
og61aJopol6'ki~ l.urn.1eju k.J4lI8y:ti
kacy~g.o. 

CwbJ 

SpOlllSZ I liS 
Z dutym ~nłem otny. 

ma}jśmy tabele rundy jesien
nej piłkarskich rozgrYW4lK 
tr~a.ny. Oto ooe: 

TRAMPKAIlZE ITAlI8J 

1. ~ l: 4O-1!.l 
1. P~oń 12 30-8 
3. Orzeł 12 21~ 
4. JKS 11 25-'1 
5. Igl00p0l D, 10 41--17 
6. C1iUWaj '1 ,18-10 
7. MKS Zmk:z S 24-·-30 
8. P(»)ooia 3 9-38 
9. PQlna • l-e9 

Do roze.ga-3;n!ia pozroetał jeszcze 
mooz JKS - Oneł. 

TRAI\łPIKARZE MLODSI 

1. JKS 
~. MI{.S :w-.k-z 
:3. Czuwaj ' 
4. Polooia 
5. P<:;lmt 

8 2S-4 
(I 8-ł 
4 'l-U 
3 9-12 
• ł-lCl 

twb.) 

Start" - ,.1101" III. ZOZ - SUB 
Iurn.ica 1:0, .,Ellpres,," - I5tralll 
3:(1 vo, .. Prawnik" - WPKM ':3 ~ 
WZU - ..ŁIInnolif:H ł:ł. WU8W -
WOPR Korytnlkl •• 0. Sp6łd,lelnla 
"Praca" _ Kolejarz" 1,0. "Publika
torU I - .. Express'" l!:ł, ZNP -
.. Fanin ... " ł:l, WZU - .,8anwll" !:!, 
, ; Ll\cznośf:" _ OTL 3:L AW&J)lI do 
lInalu zapewniły ,tut sobie (bell 
względu M wynik o~tatnleg" Jl'1II!CZ"II 
eliminacji) dru~yny .. Publika tora" l, 
ZNP i .. Łączności". 

fi liga m<;tco;Y1-n. PO!Goia Przemyśl 
_ Siarka Tarnobrzeg 18:5' (31.n). 
Punkty dla gospodauy u?yskalt: Da
naś tS, Trojnar 13, Czarniecki n. o
siadacz lO, BOIldarczuk S, Wiąc"k l, 
Macbunik •• Szygln 1. 

W PrzcmyAlu obawiano BI~ tego 
mec>.u. gdyt Slaru sa wsze była Clla 
polonII niewygodnym rywalem I ada
Nalo ,;i~. ~e I tego mlasta wywozlła 
dwa punkty. Nlepok6j klblc:bw pot<:
gowaly też sygnały o nie nailep.zei 
1iłtmosterze w obozie polonistów, ab" 
aenc.1a Kun"chowl<:za i Molter" (ni" 
pow{óciH z Krakowa) oraz dotych
(:Z3fiOWCgO trenera - Nanufl:ia.. Na 
sr,czę!;cie, go~pod.arze - prowadzeni 
ju;' przez Zenona Burzy6skiego - tul< 
Da lIta"feje znskoł:zyll siarkowców, 
rzucając celnie trzykrotnie pod rząd 
za 3 Ilkt. (d wa razy Band I Czar
njecki). (:0 pn~ynłosło im prowadze ... 
nie, którego nie oddali Ju! do kO{I
eowe~o gwizdka. Co "rawda. /!oścle 
próbowali ~nlwelowat różnicp, I w 16 
min. oraz Zł mln. ,.bllf.yll .i~ n:l. od
leglość Z pkt .. leca było to wszystko. 
na Co Zdobyli slfl w tym. stolącYnl 
Ba przeeif;tnym poziomie, spotkaniu. 
Mimo wyraźnego zwyclcstwa. poloni
ki JlOpelnil! szer'!g błęd6w. anto
mentaml grali -zbyt cbRotycmie i 
lIonszaJancko, dlatego tei trudno O 
wystawlenie Im wysokiej oceny 2'1 
....yst~p, NaJleDS! w kh szeregach -
ło Banaś ! CzarnieckI (obal nucili 
celnie po tny razy u 3 pkt.). Po
nlżel oC,""klwań zaprezentowali sie 
natomiast, WIl\c..k ł· Osiadacz. W 
na]bllźS2ą "obote Polonia zmiern> .1-: 
w Krakowie z liderem rozgrywek -
łlutnlkiem 
TydzIeń wcześniej przemyski U-li

gowiec zmierzył si~ w 'Rudzie SJą ... 
<1{\e.1 z tamtelszą Pogania. Klhice Po
lonII liczyli na Z pkt .• a'e skończyło 
się na przepane I 55:16 (33:34). Prze" 
myślanie tylko do pru rwy byli ze
spolem. kt6ry a.pirowal do "wYel,!
.twa. Punkty ,dla Polonii zdobyli: Ba
naś 21. Osiadacz n. nondarc:tuk 7, 
Kucab 5. M"chunlk ł. TroJnar l, 
Cia.nleckl I Wlac"k po t. 

Klasa ,.M". Polonia - KorOD" Kra
k6w 841:". IiJl"a .iuufo.ilw Polonia -
Wisla KrakÓW 1.:58. liga k~d .. tów 
Polonia - Znlcs Jarosław 14:33. 



Jerzy Leszczyl'tski 

S .~ ~ O I R - 1/1\ n H 
Oznaką z~e!io wychowania jest 

trzymanie rąk tv c u d z II c h 
kieszeniach. 

• • • 
. N ( $ II. o klaniaiąell 31p, nie 

Ai CI w CI d z a J q. 

• • • 
Mówłq już sprzedawcy: "prl>

,zę" - ale niektórzy jeszcze ta
kim tonem, :la.k: "czego?I". 

• • • 
Nie graj na nerwach. na wiej

skim wese~u. 

• • 
Kiedy ci kto~ zbyt d o O r II za, 

zaplIta;, czy szczepiony . przeciw 
toście kliźnie. 

• • • 
Nie zaciera; przvnajm.niej 

b r u d '1\11 c h. rąk. 

• • • 
Nie potakuj przynajmniej t\f7l\, 

kt6Tzy nie z{J(1dzajq się z tobą· . 

- Kto śmiał powiedzieć, że 
iCJ jestem beton?! 

HIIS. E. KMIECIK 

Fot. AnClIIWUll-1 

Pnedstawhuny ceny, jakie 
odnotowaliśmy na przemy
skich "ciuchach" 16 stycznia.: 

klawiatura elektroniczna 
mała (prod. au str.) - 650 
tys. zł; zaś duża - 120 dol.; 
opakowanie . plastikowe na 
jajka (40 szt.) - 8 tys. zł; 
radio z odtwarzaczem do sa
mochodu - 65 tys. zł; mała 
kuchenka elektryczna jedno
palnikowa (prod. rad z.) -
30--35 ty,s. zł; czapika z Hsa 
- 100-1W tys. zł, cala sk6ra 
lisa z pyskiem i ogonem '-
250' tys. zł, krótkie futerko li! 
lisa damskie - , 2 mln zł; 
komplet dziecięcy dżinsowy 
(bluzka i spodenki na sze
leczkach) - 120 tys. zł; spód
nicll dżinsowa damska (tu
recka) - 110-128 tys. zł; 
płaszcz damski dżinsowy z 
misiem (turecki) - 3Wtys. 
zł; spodnie męskie dżinsowe 
(tajlandzkie) 120 tys. zł; 
koszuła nocna damska z fla-
nel! z małym haftem na 
przodzie (prod. rad z.) 10 
tys. zł; male chodnik! na 
podłogę 120-160 tys. zł; 
kapa na łóżko - 60 tys. zł; 
hokejówki chłopięce (prod. 
rad z.) 6~0 tys. zł; 
chustki damskie przeplatane 
błyszczącą lamą (tureclde) -
20 tys. zł; skarpety męskie -
6 tys. zł; figi damslde - 6 
tys. zł; młynek elektryczny 
do kawy - 50 tys. zł; gram 
zIoŁa w skupie - 57 tys. zł, 
natomiast u handlarzy za 
obrączki trzeba zapłacić 90 
tys. zł za gram, za pierścio
nek - l ()() tys. zł, a za łań
cuszek - 120 tys. zł; jeden 
rubel - 850-000 zł. 

Cen1 n~ rynku nabiałowo
-owooowo-warzywnym: . 

jajkO _ 400--i50 zl; litr 
śmietany wiejskiej - 6 do 7 
tys. zl; płaskanka sera - 2 
do 2.5 tys. zl; kg jabłek -
- 1300 do 1600 zł; laska 
chrzanu - 150 do 300 zł; kg 
buraków - 500 zł; litr ku
kurydzy łuskanej - 1000 701; 
p6ł litra fasoli "jaśka" - 2 
tys. zł; jarzynka - 450 zł. 

Ceny mięsa na uboju go
spOdarczym przy ul. Serbań
sklej: 

kg schabu - 18 tys. zł; kg 
wieprzowiny - 14 tys. zł; kg 
boczku - 10 tys. zł; kg wo
łowego bez kości ~ 14 tys. 
zł; kg wołowego z kością ...:.. 

-Dzięliujemy! 
* Kolejn~ korespondencję ze swej 

rowerowej eSkapady do kra.jów biobli1-
nych nadesłał Edward Paja z Wa.
swwy (rode m z przemys ki Cj(o Wilcza). 
który I\owy Rok s pę<lo:ll u pOo!skkh 
żołnierzy stacjOonu.1ących na Wzgó
rz a ch Golan. 

'*' Z Krakow a n.;.:pisaH uczniowie 
kl. 1 ZSTEiT w Przemyślu: Kf"LY
szt.ot Cwen.a·r. Bernard Karuowskl. 
Wojci<ech Te le !!.~ . Rysz a.rd Kotula, 
~UHiusz . Dz:won·nl l< or nz .. Mrów~ku. 

Odbywający p raktY'kę w za kladach 
"TelkOm-'l:e los". a ta·kż e naSJ stali 
czytelnicy : Staszek ~' . J anusz S., 
Ta·dek D.. G r z€:.'iel< K. ora.z 
Smok W. 

* Z Wrocla,wla na :leszły pozdro
! wiemin od A g-a ty \Voż, ny; :!: \Vysowej 
. - 0<.\ n.enaty Gruszczyl'lsl<lej I M.a.rk.a 
! Zająca; z Przc<lmieśc la DUhiecklego 
i _ od Zb Lgnle'~'a Twa-rd(ł·l,a: z &.tno-

ka - od ErnlHi F e,jkJ<:l; z Przewo.r:
ska - od Ann y Flli.powskiej l Anny 
Kokowskiej . 

'* Przeby w.a jąc \v po.lowle grud:n1a 
ubi-e~łe~o ro~(u w okolLcnCl~ Brna l 
Jih lav,Y pamię t a.lI o naS: Bo:t.€na . Jo
la. Andrzej. ilogdan i Stc[",n. 

/ * W polo wie stYC-ln l,g br . dowll'ły 

, wreszcie do nas 1yczen ill świ'lteczno

I -noworoczne. wysłane 9 grud1n"a ub. 
roku przez pana Andrzeja Nowa'ka 
z Chicago. Jak wynłikll ze ste·mpll 
poc2towych pTzesylKa była w Krako
wde 19 grud.nla. po czym w Prze
worsku (?) - :lO XII. w dz1eó PÓź.ni,!,j 
znaJ.azla sil! już w Przemyślu. lecz 
w n~sze.l Ted,.kcyj.nej sk ry tce p<>c:zto ,. 
wej awiZo poojawlło sI"! dopiero 
13 stycznia I A. otwIeramy sie ponoć 
na Św.La.I ... 

8 tys. zł; kg słoniny - 7 tys. 
zł; kg kości ~ 1 tys. zł. 

- .<) 

W jarosławskiej ha.1I tar

goweJ 12 stycznia: 

na uboju gospodarczym: kg 
cielęciny - 22 tys. zł; bruś

cik _. 16 tyg., gÓl'<ka - 20 tys. u; 
karczek - 16 tys. zł; kości -
l tys. zł; schab - 22 tys. zł; 

szynka - 20 tys~ zł; kar
kówka - 20 tys. zł; boczek 
- 15 tys. zł; słonina - 7 tya. 
zł; goIónka - 22 tYI. zł; po
lędwica bez kości - 33 tys. 
u; 

r6tne towary: paczka orze
szk6w arachidowych - l tys. 
zł; paczka rodzynek w cze
koladzie - 1200 zł; owoc Id. 
wi (1 szt.) - 3 tys. zł; kg 
mandarynek - 14 tyS'. zl; kg 
pomarańcz - 6600 zł; kg fa
soli "jaśka" - 8 tys. zł; 

gł6wka sałaty - 500 zl; kg 
jabłek · :- 170.Q do 2000 zł; 

wersalka - 850 tys. - 1 mln 
50 tys. zł; 10 dag kakao - , 
2,5 tys. zł; młynek elektrycz
ny do kawy (prod. rad z.) -
60 tys. zł; stolik pOkojowy 
okrągły mały - 170 tys. zł; 

taboret kryty skajem - 60 
tys. zł; płaszcz damski ze 
skaju - 74 tys. zł; skarpety 
męskie - 2.2 do 6 tys. zł; 

biustonosz damski - 18 tys. 
zł; figi damskie koronkowe -
1500 do 7500 zł. 

GoSKA 

ZUPA Z DYNI 

Pól kg dyn1.szklanka;vody, 
2 .~zklanki mleka. 2 łyi.ki mą
ki, łyżka sok u z cytryny, 3 ły~
ki cukru. 2 łyżki masła, łyże
czka mielonc/:'o cynamonu, sól 
do smal,u . 

Dynil) pOkroić na drobne ka
wałki i cluslć w małcj ilości 
osolonej wody. n:lslc:pnie pr7,C
lIzel: przez sito. Zalać mle
kiem, przyprawić lekko pod
slUa~oną mąką lub ka.~zą man
ną, dodać cukier, a przed po
daniem na stół dodaó odrobin~ 
masla i mielony cynamon. Po
dawać z grzankami lub klu
seczkami. 

PRZYSTAWKA 
- ZAPIEKANKA 

P1'zygotować tyle grzanek, 
ile jest osób. obrumienić krom
ki z bulki na mar~-arynie z 
obu stron. N a grzanki. nłożone 
obok siebie na patelni lub w 
pła.skim rondlu, wysypujemy 
po Iyżce (na grzankę) groszku 
konscrwowego bez soku. na to 
dajemy siekaninę- z jajka na 
twardo wymieszanego z nacią 
piclruszld, solą, pieprzem i 
odrobiną p apryki. Grzanki 
zalewam'y surowym jajkiem 
wcześnicj "roztrzepanym" . w 
garnuszku z. odrobiną w 011 y; 
\\'szystko razem podgrzewamy. 
Gdy grzanki za bardzo "wy
schn~" podlewamy je odrobiną 
wody :I: groszk u,' 

CIASTO Z WODY 

W misce. wyrahiamy reki\ 
pół kg lUtlkl z kostką marga
ryny; 1 jajkiem I 6 łyżkami 
mleka. dodajcmy 6 dal( droż
dży roztartych z 2 łyżcczkami 
cukru. Dobl"Ze wyrobione ciasto 
zawiązujemy luino w serwetkIl 
i wkładamy do garnka z zimu" 
wodą. Gdy wypłynie, to wów
czas jest gotowe do robienia 
ciasteczek. rog:>liczków Hp. 

KRYSTYNA 

Krzyżówka 

z hasłem 
PlYLiomo: 3) za ,pracę, 9) rewir, obwód, 1{) wynalazca 

słynnej kostki. 11) państwo w Afryce Północnej, 12) zorga
nizowana sanna, 13) surowiec na cegły, 16) arlekin, 21) 
dawna dzierżawa, 22) jezioro' na Pojezierzu Iławskim 
(Ewingi), 23) karność, rygor, 24) rasa najcięższych i naj. 
większych na świecie koni. pociągowych, 25) laska taterni
ka. 26) miasto w województwie częstochowskim, miejsco
wość letniskowa, 35) satelita Urana. 36) imię męskie, 37) 
s.taroirańska bogini czczona jako władc.zYni wód (Alnahiita), 
38) wędrowny sztukmistrz w Indiach, 39) napad z powie
tria, 40) drewniany dęŁy instrument muzyczny. 

Piouowo: 1) krYlP'tonim oMa'lionu ha1'c&·sdI;i.ego SzMych 
Szeregów, 2) geograf niemiecki (139~1975). zajmował się 
geogra·fią roślin i glaci<>logią (Troll), 3) piecze w przełyku, 
4) s,troniJca w ksiąrke, 5) część świa.ta, 6) matematY'k, fi
zy,k I a stronom francuski (1786-1853) brał udział w po
miarach południlka ziems:kiego. 7) Slkr)~pt dłuriny, 8) maga
zyn, 14) wschodnia część stolicy Węgier na lewym brzegu 
Duna,ju, 15) imię żeńskie, 16) miasto nad Sekwaną, 17) j~
zyk jędzy, 18) Beatrice - - - - ,. (1577-1599), tragLczna 
postać utworów literackich i muzycznych, 19) autor bale~ 
tu "Carmen", 20) pilnik z bardzo dobrym nacięciem bel 
rękojeści, 27) budowla ogrodowa, 28) jon o dodatnim ła
dunku elektrycznym, 29) s.trunowy instrumen.t ~zarpany. 
30) nóż harcerski, 31) elektrotechnik angielski (1822-1898), 
w 1854 roku opatentował system poczty pneumatycznej 
(Glark), 32) .fUu t, 33) miody 10000 (>smolt), 34) <:zerwcOlWa 
solenizanlIka. 

Litery ~ pól ozu~czon)'ch od l do 2~ utworzą przysłowie 
staropolskie, które wysta.rczy nadesłać j~ko rozwiąza.nle. 
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Termin nadsyła.n1a rozwiązań - TYLKO NA KARTACH 
POCZTOWYCH Z KUPONEM - dwa ty.odn1e. Prawldłow. 
ro:zwlązn.nl.a WezMl\ udział w losowaniu na.ród książkowych. 

- . -
Buło: 

ROZWIĄZANIE KRZYZ()WKI Z NR 52/1148 

"Maly skole. czy duży sk()k, 
c zeka nas w No-wy Rok? 
Oby nasz prowadził krok. 
ku jasności. a n1e w mrokI" . 

Prem!Qwe oony oszczędnościowe PKO 00 10 tys. złotych 'WY'
lOsowali: OIesław BeIicki II Jal'o!lławl •• Be.t. Chud:zlo II 'Me4~ 
ki i ' Elłblet. Kocióaka II 1!JiouiaW7. 
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